
STAN POGODY
Dziś — pogoda częściowo pochmurna. 

W nocy — możliwość dr< nego or - 
du śniegu. Temperatura r.ajwyższa wynie
sie około 34 stopni, najniższa około 25 
stopni. Wiatry południowe i południowo- 
wschodnie 10 do 15 mil na godzinę.

W środę—możliwość śniegu,—tempera
tura bez zmian.

W'schod słońca—7:14 rano, zachód—4:23 
po południu.
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PREZYDENT W M AROKU - WRACA DZIŚ DO U. S.
Rakieta “Grot” Wystrzelona Na Wysokość 560 Mil Po Owacyjnym

Przyjęciu

Od Wczoraj 
Do Dzisiaj
—O PRASIE 
—W POLSCE 
—I CENZURZE 
—REŻIMOWEJ 

* * ❖
Prasa w Polsce przechodzi 

pod coraz ostrzejszą cenzurę. 
Posiada coraz mniej swobody 
i wolności pisania o tym, co 
się w szerokim świecie dzieje. 

♦ *
Ale krótkie komunikaty in

formujące o ostatniej podró
ży prezydenta Eisenhowera do 
11 krajów Europy, Azji i A- 
fryki ukazują się w prasie 
warszawskiej od 30 listopada 
br. Pierwsze obszerniejsze ko
mentarze wydrukowała “Try
buna Ludu” w dniu 4 grudnia.

♦ ♦ ♦
W artykule zatytułowanym 

“36,000 kilometrów i sedno 
rzeczy” centralny organ par
tii pisze pozytywnie o celach 
tej podróży, ale równocześnie 
“pokojowym intencjom Pre
zydenta USA” przeciwstawia 
rzekomo “militarystyczną a- 
merykańską praktyczną poli
tykę”.

♦ + ♦
Relacjonując przebieg kon

ferencji prasowej, jaką miał 
prezydent Eisenhower przed 
wyjazdem. “Trybuna Ludu” 
pisze: “Dziennikarzy amery
kańskich zdumiało oświadcze
nie Prezydenta — oparte na 
amerykańskich raportach — 
że w wielu krajach zaprzyjaź
nionych z USA panują wątpli
wości, czy rzeczywiście Stany 
Zjednoczone szczerze dążą do 
pokoju”. Bezpośrednio po tym 
następuje wyliczenie faktów, 
sprzecznych zdaniem pisma z 
atmosferą rozmów w Camp 
David, jak; wystąpienie gen. 
Norstada, dowódcy naczelne
go sił zbrojnych NATO, roz
budowa baz w Turcji, sojusz 
z Iranem.

♦ ♦ *
Cytowany artykuł omawia 

dalej różnice, jakie istnieją 
między partnerami bloku za
chodniego i kończy się podkre
śleniem, że jeśli “kłody” rzu
cane przez zwolenników zim
nej wojny będą usunięte pod
czas podróży prezydenta Ei
senhowera, a w szczególności 
na konferencji 19 grudnia b.r. 
w Paryżu, — to “rzeczywiście 
podróż ta przysłuży się spra
wie dalszego odprężenia”.

♦ ♦ ♦
Bezpośrednio po ostatnich 

zmianach w Polsce i usunięciu 
korespondenta — “New York 
Times” A. M. Rosenthala, re-

(Dok-ończenie na str. 2-giej)

Był To Wspólny 
Projekt U. S. 
i Kanady
Czub Zarekordował 
Hałasy i Sygnały 
Międzygwiezdne
Washington (UPI). — A- 

merykańscy i kanadyjscy u- 
czeni wystrzelili dziś o 3:56 
nad ranem cztero-składową ra
kietę “Grot” (Javelin) z o- 
środka doświadczalno - nauko
wego w Wallops Island, Va., 
na wysokość 560 mil pod nie
bo. — Doświadczenie to miało 
wypróbować sprawność nowe
go motoru rakiet między
gwiezdnych.
NASA (National Aeronautics 
and Space Administration, — 
czyli krajowa administracja 
lotnictwa i przestworzy) po< 
dała do wiadomości, że rakie
ta wagi 7,000 funtów wznio
sła się na przepisową wyso
kość i w 18 minut później o- 
padła na Atlantyk w odleg
łości 600 mil od Wallops Is
land.
Poprzednik Delty

Grot posiadał u podstawy 
trzy motory rakiety Honest 
John i dwa motory rakiety — 
Nike — obydwa rozbudowane 
i udoskonalone przez wojsko
wy wydział techniczny. Czwar
tą częścią składową była ra
kieta X-248, której motor pla
nowany jest jako trzecia nad
budówka potężnego pocisku 
Delta, obecnie udoskonalone
go pod kierownictwem NASA. 
Delta ma w niedalekiej przy
szłości unieść w międzygwiez
dne przestrzenie czuby z in- 
strumentacją naukową, oraz 
usadzać większe sztuczne księ
życe w oblotach naokoło świa
ta i naokoło prawdziwego Księ
życa.
Hałasy Międzygwiezdne

Dzisiejszy Grot w czubie ra
kiety X-248 miał opracowane 
przez uczonych kanadyjskich 
przyrządy do podchwytywania 
sygnałów radiowych i “hała
sów” międzygwiezdnych, po
chodzących z bezdennych głę
bin przestworzy. Czub ważył 
48 funtów.

(Amerykańskie i brytyjskie 
obserwatoria radarowo-astro- 
nomiczne podchwyciły już kil
ka sygnałów radiowych z za
światów przy pomocy swych 
instrumentów na ziemi. Ba
danie tych sygnałów “hała
sów” w bezpowietrznych prze
strzeniach może uczonym u- 
jawnić niejedną t a j e m nicę 
przestworzy. Przyp. Red.) 

USW Przeprowadza Próbne 
Głosowanie Nad Strajkiem

Washington. (UPI).—Unia 
robotników stalownianych— 
United Steel Workers (USW) 
przeprowadza między pół mi
lionem robotników' “prywa
tne” próbne głosowanie nad 
“ostatnią ofertą stalowni”. 
Głosowanie odbywa się za 
pośrednictwem pocztówek, na 
których uniści mają się wy
powiedzieć, czy popierają, lub 
odrzucają stanowisko kiero
wnictwa unii, które nie zga
dza się na “ostatnią ofertę” 
przedstawicieli jedenastu naj
większych stalowni w kraju.

Głosowanie to jest “nieu- 
rzędową próbą”, mającą wy
kazać w jakim stopniu robot
nicy popierają stanowisko u- 
rzędników unii. Urzędowe 
głosowanie pod nadzorem 
Krajowego Wydziału Robot
niczego odbędzie się w pierw

szej połowie stycznia, w myśl 
ustawy Taft-Hartley.

Pocztówki do członków 
USW rozesłano pod koniec 
ubiegłego tygodnia, jak to u- 
jawnił wczoraj prezes unii, 
David J. McDonald, na pierw
szym od dziesięciu dni zebra
niu przedstawicieli USW i 
stalowni, zwołanym przez fe
deralnego pośrednika, Jose
pha F. Finnegana.

Stalownie zrobiły wczoraj 
pewme ustępstwo, gdy zgo
dziły się, aby unia przeprowa
dziła rozmowy kontraktowe 
82 pomniejszymi fabrykami, 
używającymi stali do swej 
wytwórczości. R. Conrad Coo
per, przedstawiciel jedenastu 
głównych stalowni zastrzegł 
się jednak, że te odrębne u- 
kłady nie doprowadzą do o- 
gólnej zgody i oskarżył, że 
USW chce za pośrednictwem 
niniejszych fabryk wywierać 
nacisk na wielkie stalownie.

Na ogół panuje tu przeko
nanie, że możliwości dopro
wadzenia do zgody i zapobie
żenie wznowieniu strajku, 
gasną z każdym końcowym 
dniem roku 1959.

Kardynał Spellman 
w Turcji — Na 
Świątecznej Turze

Stambuł. Turcja. — (UPI) — 
Kardynał Francis Spellman, 
arcybiskup nowoyorski, przy
był tu wczoraj, odbywając do
roczną turę świąteczną po ba
zach amerykańskich jako na
czelny kapelan sił zbrojnych 
Stanów Zjednoczonych.

W niedzielę kard. Spellman 
uda się do bazy U.S. w Afryce.

Wszyscy Pchają Się Tylko Na 1-sze Miejsce!

Siady Trucizny w Mleku 
Są Już Coraz Mniejsze

Washington (UPI) — Rzą
dowi eksperci naukowi orzekli 
dziś, że niebezpieczeństwo — 
mleka zanieczyszczonego trut
kami przeciw-owadowymi, — 
staje się coraz mniejsze.

Oświadczenie to wynika z 
badań przeprowadzonych na 
podstawie rządowego raportu 
z roku 1958, w którym stwier
dzono, że w jedenastu mia
stach amerykańskich sprzeda
wane mleko zawierało znaczne 
zawartości trutek chloryno- 
wych.

Rzecznik Federalnej Admi
nistracji żywności i Lekarstw 
(Federal Food and Drug Ad
ministration — FDA) orzekł 
dziś, że nie ma żadnych do
wodów na to, jakoby trutki 
owe powodowały raka w orga
nizmie ludzkim.

Raport dzisiejszy powiada, 
że “redukcja trutek” w mleku 
spowodowana była silnem o- 
strzeżeniem FDA, która w ro
ku ubiegłym zapowiedziała, że 
usunie — z międzystanowej 
sprzedaży wszelkie mleko “za
nieczyszczone trutkami”. — 
Trutki dostają się do krowie
go mleka z trawy i z zimowej 
paszy ochranianej przed o- 
wadami trucizną.

FDA powiada, że badania 
przeprowadzone w roku 1958 

Nehru Napomyka 
o Wojnie z Czou 
i o Kapitulacji

New Delhi. (UPI) — Pre
mier Nehru, który wczoraj 
odrzucił ofertę Czou En-lai, 
premiera komunistycznego re
żimu chińskiego w Pekinie, 
odbycia konferencji w spra
wie inwazji komunistycznych 
wojsk chińskich w Indiach, 
oświadczył dzisiaj, że Indie 
muszą nawiązać rokowania z 
komunistami chińskimi w po
wstałym sporze granicznym, 
lub znaleźć się w obliczu pro
spektu “nieograniczonej woj
ny” między obu krajami.

Nehru powiedział dziś w 
Senacie, jako naród indyjski 
ma słuszne prawo do oburza
nia się na inwazję komuni
stów chińskich, ale może le
piej wypadnie zamienić swój 
gniew w budowę potęgi prze
mysłowej i militarnej oraz 
narodowe morale, jeśli Indie 
chcą dziś wojować z czerwo- 

j nymi Chinami.

wykazały, iż w mleku jest co
raz mniej śladów “zanieczysz
czenia”. Z 936 zbadanych pró
bek mleka, tylko 28 wykazało 
“większą zawartość szkodli
wych chemikaliów”. Na w ten 
sposób zanieczyszczone mleko 
natrafiono w miastach: — 
Washington, Providence, R. 
I.; Buffalo, N. Y.; Cincinatti, 
Denver, Wichita, Kans.; New 
Orleans, New York, Trenton, 
N. J.; San Francisco i Seattle.

Badania ustaliły, że czyste 
mleko dowożone jest do miast: 
—Atlanta, Chicago, Minnea
polis, Los Angeles, St. Louis 
i Camden.

FDA orzekła, że mleko za
wierające nawet najnieznacz- 
niejsze ślady chlorynowych 
trutek lub anty-biotyków nie 
może być sprzedawane.

Nagły Zgon Prof. 
Dra A. Sołtana
Warszawa. —(ŻW).— W 

dniu lOgo grudnia wieczorem 
zrnarł nagle w Warszawie, 
w wieku 62 lat, prof. dr. An
drzej Sołtan — wybitny u- 
czony polski, specjalista z 
zakresu atomistyki, dyrekh 
tor do spraw fizyki i prze
wodniczący Rady Naukowej 
Instytutu Badań Jądrowych, 
członek Prezydium PAN.

Prof. dr. Andrzej Sołtan był 
wychowankiem Uniwersytetu 
Warszawskiego (UW). Pra
ce naukowe prowadził w kra
ju, we Francji oraz w Sta
nach Zjednoczonych. Spe
cjalnością jego była fizyka ją
dra atomowego. Napisał 
szereg prac, stanowiących 
trwały dorobek nauki.

Rozwój atomistyki polskiej 
związany jest nierozerwal- 
z nazwiskiem prof. Sołtana.

Zmarły był profesorem 
zwyczajnym na Wydziale 
Matematyczno - Przyrodni
czym UW, wiceprzewodni
czącym OKOP, członkiem 
Rady Naukowej Zjednoczo
nego Instytutu Badań jądro
wych w Dubnej oraz licz
nych krajowych i zagranicz- 

. nych towarzystw naukowych.
Jeden z najwybitniejszych 

polskich współczesnych u- 
czonych, zasłużony wycho
wawca fizyków, ofiarny dzia- 

! łecz społeczny, zmarł w peł- 
j ni rozwoju pracy naukowo- 
■ badawczej, śmierć jego jest 
, dla nauki polskiej dotkliwą 
i stratą.

Armia Czerw.
Chin Wtargnęła 
Do Nepalu

Katmandu, Nepal. (UPI) — 
Według opublikowanych tu 
dzisiaj raportów, wojska ko
munistycznych Chin “w dużej 
sile” wtargnęły na terytorium 
nepalskie w dwóch punktach 
— w Doti i w Dadeldhura, le
żących w górskiej stronie za
chodniego Nepalu.

Według nieoficjalnych do
niesień, — komuniści chińscy 
zgromadzili naprzeciwko Ne
palu 100 tysięcy żołnierzy.

Falsyfikaty 
500-Złotowe

Warszawa. —(ŻW).—Ko- 
cunikat MO ostrzega o poja
wieniu się w obiegu w o- 
statnich dniach nielicznych 
fałszywych banknotów 500- 
złotowych. Rozpoznać je mo
żna po następujących ce
nach:

1) falsyfikaty noszą nr. AH 
5418211 wykonany w spo
sób niedbały. Spod koloru 
czerwonego przebijają ciem
ne plamy.

2) Znak wodny znajdujący 
się na marginesie jest nie
naturalnie wyrazisty jak gdy
by tłusty, widoczny bez pa
trzenia pod światło.

3) Papier falsyfikatów jest 
grubszy od oryginalnego, 
szorstki w dotyku, kruchj' i 
łamliwy.

4) W’ wyrazie pięćset na 
stronie z wizerunkiem głowy 
górnika duża litera jest 
zniekształcona.

5) Pod znakiem wodnym 
znajduje się rozetka, na któ
rej z lewej strony przed cyfrą 
500 występuje w falsyfika-

itach pionowa kreska.

Washington (UPI). — Po
nad sześciuset dygnitarzy a- 
merykańskich i zagranicznych 
udaje się dziś wieczorem na 
pole lotnicze Andrews w Ma
ryland, w odległości 15 mil od 
stolicy, aby tam, z wiceprezy
dentem Nixonem na czele po
witać prezydenta Eisenhowe
ra, powracającego o 9:50 z 
historycznej “pielgrzymki po
koju i dobrej woli”, podczas 
której zwiedził 11 narodów i 
przebył 23,000 mil drogą po
wietrzną.

Po powitaniu na polu lot
niczym, kawalkada samocho
dowa uda się do Białego Do
mu, przed którym Prezydenta 
powita olśniewająca jasność 
15,000 płonących białym og
niem żagwi (sparklers).

Urzędnicy stołeczni wyzna
czyli park Lafayete naprze
ciw Białego Domu, przy Penn
sylvania Ave., na miejsce zgro-

NATO Aprobowało 
Szczytówkę

Paryż. (UPI) — Ministrowie 
spraw zagranicznych 15 państw 
wchodzących do NATO (North 
Atlantic Treaty Organization) 
rzucili pełną wagę sił i wpły
wów reprezentowanego przy
mierza zachodniego w wyrażo
nej aprobacie szczytówki 
Wschód-Zachód w dniu 27-go 
kwietnia w Paryżu.

Indorsowane zostały także i 
inne decyzje zapadłe na zacho
dniej konferencji szczytowej — 
Eisenhower, de Gaulle, Mac
millan i Adenauer — odbytej 
w Paryżu w tych dniach. 

Washington (UPI). — Rząd 
ogłasza dziś wykazy porów
nawcze, które stwierdzają, że 
w listopadzie koszt utrzyma
nia znów się podniósł o jedną 
dziesiątą jednego procentu od 
rekordowej cyfry wykazowej 
125.5 ustalonej w październi
ku. Oznacza to, że za ten sam 
towar, który kosztował $10 w 
latach 1947-49, w październi
ku trzeba było płacić $12.50. 
W listopadzie cena była coś
kolwiek wyższa. Listopadowe 
zwyżkowanie nie jest drasty
czne, ale wskazuje na stale 
wzrastającą drożyznę.

Ponad 200,000 robotników 
w różnych przemysłach otrzy
ma nieznaczne podwyżki przy 
wyrównaniu podstawowych 
płac z kosztem utrzymania, 
jak to przewidują ich kontrak
ty z pracodawcami.

Sędzia federalny, Herbert P. 
Sorg ma w tej sprawie wydać 
ważną decyzję. Mianowicie 
unia robotników stalownia
nych (USW) utrzymuje, że 
wyr ó w n a n i a postawowych 
płac z kosztem utrzymania,

przewidziane w starym kon
trakcie obowiązują nadal, sko
ro robotnicy wrócili do pracy 
pod rozkazem sądowym po 
116-dniowym strajku. Rzecz
nicy unii powiadają, że wobec 
tego stary kontrakt obowią
zuje, a więc robotnicy upraw
nieni są do płac wyrównaw
czych (pokrywających zwyż
kowanie w kosztach utrzyma
nia).

Od decyzji sędziego Sorga 
uzależniona jest obecnie cała 
sprawa. W razie przychylnego 
dla unii orzeczenia, robotnicy 
stalowniani dostaną dodatko
we płace w sumie około $60 
milionów.

Unia twierdzi, że za listopad 
robotnikom należy się pod
wyżka płac w wysokości 4 
centów na godzinę (w porówr- 
naniu z indeksem październi
kowym), a za grudzień pod
wyżka ta powinna wynosić 3 
centy na godzinę, płatna w 
styczniu.

madzenia witających tłumów. 
Skauci rozdadzą uczestnikom 
żagwie, z poleceniem, aby je 
zapalać dopiero na hasło, ja
kie będzie dane przy pomocy 
głośników, gdy już kawalka
da będzie zbliżała się do par
ku.

Wiceprezydent Nixon wy
stosował apel do społeczeń
stwa, aby Prezydentowi, na 
znak uznania i zaufania, zgo
tować największe w dziejach 
przyjęcie.

Jutro prezydent Eisenho
wer urzędowo oświetli choinkę 
stołeczną, ustawioną w parku 
poza Białym Domem. Są przy
puszczenia, że przy tej okazji, 
przedłoży narodowi drogą ra
dia i telewizji krótkie sprawo
zdanie ze swej pielgrzymki po
kojowej. Dokładnej godziny 
tego przemówienia jeszcze nie 
ustalono.

Śnieg Pada Na Wschodzie 
i Na Zachodzie Ameryki

600 Dygnitarzy Powita 
Prezydenta Na Lotnisku

również spadło sześć cali śnie
gu — szczególnie w Utah, w 
zachodnim Colorado, w pół
nocnej Arizonie i w New 
Mexico. Dalej na południe i na 
zachód padają deszcze.

Na pograniczu Kaiudy od 
Minnesoty do Maine panują 
mrozy o pięciu stopniach po
wyżej zera.

Biuro pogody zapowiada, że 
śnieżyce skończą się dziś wie
czorem na wschodzie i na za
chodzie. W rejonie Wielkich 
Jezior, w górnym dorzeczu 
Mississippi, w zachodniej Ne- 
brasce, w środkowych węzłach 
Gór Skalistych i w północno 
zachodnich górach nad Pacy
fikiem prószą lekkie śniegi. 
Deszcz zapowiedziany jest na 
zachodni Texas, Oklahomę, 
Kansas i nad Pacyfikiem.

Koszt Utrzymania Znowu 
Zwyżkował w Listopadzie

United Press Internatonal.— 
Urzędowo zima rozpoczęła się 
dzisiaj o 8:35 rano, kiedy słoń
ce w domniemanym ruchu 
przekroczyło równik i odtąd 
będzie wznosiło się coraz wy
żej na północnym nieboskło
nie.

Zima wszakże nie liczyła 
się z urzędowym jej rozpo
częciem. ale śnieżycami ude
rzyła o dwanaście godzin 
wcześniej w Pennsylvanii, 
New JTorku i New Jersey, a 
dziś przed południem dotarła 
do południowych połaci No
wej Anglii. Przeciętne opady 
śniegu wynoszą tam sześć cali. 
Zadymki, powodowane 25-mi- 
lowym wiatrem, wytworzyły 
na drogach wielkie zaspy tar 
mujące ruch kołowy.

Na południowym zachodzie,

Chruszczów Chce 
“Dopędzić” U.S. 
w Produkcji

Moskwa. (UPI) — Premier 
Nikita Chruszczów dokonał 
dzisiaj otwarcia obrad zwo
łanego Komitetu Centralnego 
Partii Komunistycznej ZSSR, 
aby rozprawić się z najbar
dziej ciążącym mu na sercu 
problemem—zwiększenia pro
dukcji rolnej w celu “dopę- 
dzenia Ameryki” w okresie 
obecnej 7-latki gospodarczej 
w Sowietach.

Komitet Cenralny składa 
j się z 239 speców partii.

w Casablance
I Konferencjach 
z Mohammedem V 
i Franco w Madrycie
Casablanca, Maroko. (UPI) 

Prezydent Eisenhower przy
leciał tu dzisiaj z Madrytu i 
spotkał się z ogłuszającym, 
spontanicznym powitaniem w 
stylu “dzikiego Zachodu” ze 
strony szczepu Berberów i se
tek tysięcy Makorańczyków, 
jacy ustawili się wzdłuż drogi 
jeszcze przed świtem.

Prezydent odlatuje dziś wie
czorem do Washingtonu po 6 i 
pół-godzinnym postoju w Ca
sablanca i konferencjach z 
królem Mohammedem V. Ca
sablanca jest ostatnim etapem 
w 22,000-milowej misji poko
ju Prezydenta poprzez 11 kra
jów na trzech kontynentach. 
Powitanie w Casablance było 
jedno z najhuczniejszych.

Król Mohammed, mając na 
sobie długi, barwny burnus 
(płaszcz z kapturem), uści
snął radośnie dłoń Eisenhowe
ra, którego widział ostatnio w 
Washingtonie przed dwoma 
laty. Powitanie było gorące,— 
ale przemówienia najkrótsze 
podczas całej tury.
Po Konferencji z Franco

Król, mówiąc po arabsku, 
powitał Prezydenta i wyraził 
nadzieję zaznania przez gościa 
przyjemnego postoju. Eisen
hower odpowiedział, jako cie
szy się z przybycia do Maro
ka, “jednego z pierwszych 
krajów, które swego czasu u- 
znały niepodległość Stanów 
Zjednoczonych”.

Pożegnanie Eisenhowera x 
Franco w Madrycie było rów
nież krótkie dzisiaj. Jednako
woż z wydanego wspólnego ko
munikatu wynika, że obaj mó
wili o zakończonej co tylko w 
Paryżu szczytowej konferen
cji aliantów zachodnich, pod
róży Eisenhowera do Moskwy 
następnej wiosny i wysiłki Ei
senhowera w dążeniu do ulep
szenia nieoficjalnego udziału 
Hiszpanii w przymierzu zacho
dnim.

Eisenhower był wczoraj po
witany przez półtora miliona 
Hiszpanów w Madrycie. Jego 
dzisiaj powitanie w amery
kańskiej bazie lotniczej Nou- 
asseur pod Casablancą, pod
czas przejazdu do miasta i w 
mieście nie miało równych 
pod względem huczności i swej 
oryginalności z dozn a n y c h 
przyjęć podczas 19-dniowej 
misji dobrej woli i pokoju z 
wolnością.
Cała Ludność Miasta i z Gór

Tysiące Berberów, o jastrzę
bim wyrazie na twarzy wojow
ników, którzy przed 30 laty 
walczyli z Francuską Legią 
Cudzoziemską, przygalopowa- 
ło na swych koniach ze stoków 
gór Atlas na powitanie Pre
zydenta Stanów Zjednoczo
nych.

Dzieci, powiewające flaga
mi marokańskimi, — wołały 
“Eek”, co oznacza “Ike”, i 
“Vive le President”, wypełnia
jąc szczelnie chodniki po obu 
stronach przejazdu Prezyden
ta z królem Mohammedem. 
Wyglądało, jakby cała ludność 
do ostatniego mieszkańca, w 
liczbie 250 tysięcy, wyległa na 
powitanie przybywającego wi- 
zytora.

Dodatkowo — do ludności 
miejskiej dziesiątki tysięcy o- 
sób przybyło z dalszych stron 
i? w ciągu nocy umieściło się 
na strategicznych pozycjach. 
Jasne słońce paliło, gdy odzia
ni w burnusy mężczyźni i cięż
ko zawoalowane kobiety wzno
sili radosne okrzyki powital
ne.

Konni Berberzy zwracali 
szczególnie na siebie uwagę,— 
ponieważ rozłożyli się oboza
mi po obu stronach i powie
wali swymi długimi karabina
mi przy powitalnych, grom
kich okrzykach. Król i Prezy
dent przejechali z lotniska do 
miasta samochodem z eskort;) 
45 policjantów motocyklowych 
— po honorach powitalnych 
w bazie.
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WINA i KARA
Powieść s tycia wielkomiejskiego

DZIEJE NIESZCZĘŚLIWEJ KOBIETY
Napisał H. ML

425—----------- (Ciąg dalszy)
Przykro mu było, że zgotował Karli tak srogie roz

czarowanie, ale inaczej postąpić nie mógł.
Karla zaś wpadła do swej komnaty, jak furia i biega

ła wokoło po pokoju, jakby nagle postradała zdrowe zmysły.
Odmowne stanowisko, Artura było dla niej głębokim 

ciosem, raną silnie krawiącą.
Gdy zdenerwowanie minęło, zaczęła się zastanawiać 

nad sytuacją.
 Najlepiej będzie — mruknęła do siebie — jeśli 

Marię doprowadzę do tego, by się Artura wyrzekła.
Wtedy on odwróci od niej swe serce, a ja odniosę zwy

cięstwo !
Trzeba tylko wziąć się do dzieła śmiało i zręcznie.
Z gorączkowym pośpiechem wzięła się do pakowa

nie walizek, aby pojechać do Warszawy i tam rozpocząć 
intrygancką rolę.

W godzinę później zameldowano jej Artura.
Przyjęła go w salonie, że nie mógł zauważyć jej przy

gotowań do wyjazdu. ’
Artur wchodząc był blady.
Karla przyjęła go już spokojna i zrównoważona.
— Chciałem się z panią pożegnać — rozpoczął baron. 

 Pilna depesza wzywa mnie do woli bielańskiej. Niech 
pani raczy przyjąć moje serdeczne podziękowanie za praw
dziwą życzliwość, dobroć i liczne ofiary, których doświad
czałem na każdym kroku.

Z serdecznością podał jej rękę.
— Do rychłego zobaczenia, Arturze, ale powtarzam do 

rychłego zobaczenia. Zostawże mi pan przynajmniej to 
pocieszenie, że mogę liczyć na pańską przyjaźń.

— Z całego serca przyrzekam! — odparł gorąco. — 
Wkrótce dam o sobie znak życia!

Zamienili ze sobą jeszcze kilka zdań, poczem Artur 
pożegnał się przyjaznem uścinięciem jej ręki.

Po jego wyjściu, ogarnęło Karlę znowu silne zdenerwo
wanie.

— Ty musisz być moim! — szptała, podjęłam o ciebie 
rozpaczliwą walkę i mam nadzielę, że wreszcie zwyciężę!

Książę Teofil został natychmiast zawiadomiony przez 
swoich szpiegów’, że Karla wybiera się w jakąś podróż.

Pośpieszył zaraz do Rolanowa, a wszedłszy do pokoju 
Karli 1 widząc jej kufry spakowane, zawołał niby ze zdzi
wieniem.

— Cóż to? Jak widzę, wyjeżdżasz, Karlo? Dokądże 
to, moja pani?

Czy mogę spytać, dlaczego czynisz z twego wyjazdu 
tajemnicę, skoro chyba powinienem wszystko wiedzieć.

Karla spojrzała na niego wrogo. ,
— Jestem panią samej siebie i mogę czynić, co mi się 

podoba! — dała opryskliwą odpowiedź.
— Karlo — zawołał książę podrażniony — co ma zna

czyć ten ton?
Nie puszczę cię tak długo z zamku, póki nie będę wie

dział celu twej podróży.
Zarazem zapytuję po raz ostatni, czy chcesz zostać 

moją żoną!?
Karla stanęła przed księciem i odparła w tonie sta

nowczym :
— A ja po raz ostatni oświadczam, że nie oddam panu 

nigdy mej ręki.
.... Nienawidzę pana, pogardzam nim! Rozumiesz, 

mój przybrany stryju.
— Igrasz z ogniem, dziewczyno! — wycedził przez zęby 

książę, trzęsąc się ze złości. — Ale nie ujdzie ci to płazem. 
Postaram się, by prysła twoja głupia duma i skończyła 
się twoja świetność.

Karla rzuciła mu w twarz wyzywające spojrzenie i 
zaśmiała się szyderczo.

— Owszem, czyń to — drwiła — ja znów ułatwię ci 
powędrowanie do więzienia.

Strzeż się, książę, nie doprowadzaj mnie do ostatecz
ności!

Jeśli mi będzie tego wszystkiego za dużo, pójdę wprost 
do Marii i odkryję jej całe twoje oszustwo!

Wzburzony do ostatecznych granic, opuścił książę pokój 
Karli, zgrzytając zębami i klnąc, jak nieokrzesany jakiś 
wyrobnik w stanie nietrzeźwym.

— Zaczyna mi być niebezpieczną — mruczał do siebie, 
czując, że Karla swoje groźby traktowała poważnie. — W 
złym humorze gotowa kiedy sprowadzić wiele kłopotu 
na moją głow'ę.

Dlatego muszę uczynić ją nieszkodliwą i wytrącić jej 
broń z ręki.

Może w godzinę później, gdy po omówieniu z zarządcą 
zamku kilku spraw bieżących, chciał opuścić Rolanów, 
przechodził przypadkowo koło pokoju Karli i słyszał przez 
uchylone drzwi:

— Mam silny ból głowy. Proszę przygotować mi pro
szki aspirynowe, bo pragnę spać tej nocy!

— Poczekaj dam ja ci dobry środek nasenny, kocha
na Karlo—pomyślał książę z uśmiechem ironicznym. — Tyl
ko prawdopodobnie z tego snu się więcej nieprzebudzisz.

Następnie zawrócił do swego stałego pokoju, aby 
wykonać szatański plan zemsty.

ROZDZIAŁ 190.
Haniebny zakład.

Chociaż na pierwszy występ w teatrze dano Marii dro
bną rolę, okazała w niej debiutankta błyski prawdziwego 
talentu, a że przy tem była ładna, spotkała się ze strony 
publiczności z życzliwem przyjęciem i oklaskami.

Dyrektor za kulisami zacierał z zadowolenia ręce, że 
zyskał nową, dobrą siłę dla swej sceny.

Po przedstawieniu wyraził Marii swoje zadowolenie i 
gratulował doznanego powodzenia.

— Proszę przyjść jutro do kancelarii, to podpiszemy 
kontrakt, widzę bowiem, że przy pracy i staraniach może 
się pani stać poważną adeptką sceny.

Maria była oszołomiona, jakby jakimś czarownym 
snem.

Otaczano ją ze wszystkich stron i winszowano szczę
ścia.

Szczęgólnie serdecznie cieszył się aktor ze swoją żo
ną, że pierwszy występ Marii powiódł się dobrze, polubili 
oni bowiem szczerze piękną, młodą kobietę i życzyli jej 
jak najlepiej.

(Ciąg dalszy nastąpi)

ma

jak jest np. w

Lalka i Garderoba

Imię 1 Nazwisko.
Imię 1 Nazwisko 
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W rezultacie now'ego kursu 
wobec dziennikarzy również i 
na odcinku krajowym widocz
ny jest wzrost aktywności cen
zury. Na łamach polskiej pra
sy przygasły krytyczne dysku
sje i coraz rzadziej spotyka 
się artykuły — demaskujące 
śmiało drastyczne błędy reżi
mowej biurokracji. Ton wypo
wiedzi publicystycznych upo
dabnia się do tak zwanej “drę
twej mowy” krytykowanej o- 
stro po “przewrocie paździer
nikowym”.

pyżam, majteczek, 
żakiecika, slacks i

Wypełnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów, adresu
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22. Illinois

Dla Tęższych Pań
PRINTED PATTERN

ropy, Afryki i Azji, gdzie 
swoich przedstawicieli.
Przemysłowcy japońscy 
mają jeszcze szersze 
zamiary

Przemysłowcy japońscy 
mają jednak jeszcze szersze 
zamiary i tworzą już trochę 
wszędzie na świecie (szcze
gólnie w Egipcie) warsztaty 
montażowe, w celu uniknięcia 
opłat celnych a przede wszy
stkim dla uspokojenia prote
stów miejscowych robotni
ków. Części importowane są 
japońskiej ale są składane 
na miejscu, co zatrudnia 
miejscowych robotników i po
zwala na stawienie przesz
kód konkurencji rynków za
granicznych.

Żółte niebezpieczeństwo, o 
którym mówi się w zachod
nich środowiskach przemy
słowych, jest już wyraźne i 
można już przewidzieć jego 
następstwa.

Ambicją producentów ja
pońskich jest lansowanie e- 
lectronicznych maszyn do li
czenia, aby sobie zabezpie
czyć ich zbyt w Ameryce i 
Europie.

Maszyny te są tak wyjątko
wej jakości, że Pentagon jest 
gotowy je przyjąć jeżeli rząd 
nie sprzeciwi się temu. Jedy
nie racje uczuciowe opóź
niają tę decyzję.

Zalanie rynku towarami 
produkcji japońskiej jest fak
tem prawie już dokonanym 
i jest to rzecz, której nie 
należy lekceważyć.

Przemysł Japoński Dąży Do Podboju 
Wielkich Rynków Zbytu Na Świecie

Znowu, tak jak przed dwu
dziestu laty mówi się i dzi
siaj dużo w świecie o japoń
skim “dumpingu.”

Przed wojną Japończycy 
stosowali niskie ceny przez 
wywóz tanich wyrobów 
szczególnie rowerów i zegar
ków. Ponieważ dzisiaj poziom 
życiowy jest znacznie wyż
szy, Japończycy przerzucili 
się na artykuły uważane da
wniej za luksusowe, na przy
kład z dziedziny elektrycznej, 
optycznej i na inne aparaty 
precyzyjne. ,

Z portów japońskich odpły
wają aparaty radiowe z 
transystorem, aparaty foto
graficzne, kinematograficz
ne, aparaty do rejestrowania 
z taśmą magnetyczną, tele
wizory, lodówki, lornety, te
leskopy, mikroskopy itp.

Przedmioty te są wysyłane 
w coraz większych ilościach 
do krajów zamorskich, a 
szczególnie do Ameryki. 
Brak ogólnej umowy handlo
wej nie pozwolił na zalanie 
Europy towarami japoński
mi, ale odbywa się to powoli, 
drogą okrężną — poprzez 
Szwajcarię, Szwecję i Belgię.
O połowę taniej

Aparaty radiowe z transy
storem, doskonałe lornetki 
pryzmatyczne, czy apara
ty fotograficzne najnowsze
go typu kosztują o połowę 
taniej od aparatów produko
wanych w Europie. Produk
cja japońska jest przedmio
tem poważnego zmartwienia 
dla przemysłowców amery
kańskich, a nawet zach. Eu
ropy, którzy stoją przed za
gadnieniem: czy przyjąć pro
pozycję japońskie i zrezy
gnować z wymagań obrony 
narodowej czy też ich prze
strzegać i płacić dwa lub trzy 
razy więcej za amerykańskie

(Dokończenie ze str. 1-ej) 
żim wprowadził nowy system 
kontaktów dla dziennikarzy 
z a g r anicznych akredytowa
nych w Warszawie.

❖ ❖
System ten — według rela

cji osób przybyłych na Zachód 
—polega na tym, że korespon
denci pism nie mogą się bez
pośrednio kontaktować — z 
przedstawicielami poszczegól
nych instytucji, lecz muszą 
każdą rozmowę czy każde spot
kanie, o które się ubiegają,— 
zgłaszać najpierw w Minister
stwie Spraw Zagranicznych.— 
Ministerstwo to ze swej stro
ny daje zgodę i samo aranżuje 
spotkania lub odmawia.

❖ * *
Wydalenie przez reżim Ro- 

senthala, korespondenta “New 
York Times”, z Polski nie jest 
pierwszym drastycznym ak
tem reżimu wobec korespon
dentów zagranicznych. W tym 
roku władze reżimowe odmó
wiły również udzielenia wizy 
korespondentowi paryskiego 
“Le Monde” — Philippe Ben’- 
owi.

Odwiedź Polskę w Tysiącleciu Przez Europe 
Travel Bureau

Dzieci Leczą Się 
w Uzdrowiskach

Warszawa (P) — 10 tysię
cy dzieci w wieku od trzech 
do czternastu lat skorzystało 
z leczenia w różnych polskich 
uzdrowiskach w ciągu 1959 
roku. Mali pacjenci kierowani 
są na leczenie na okres dwóch 
do trzech miesięcy, między in
nymi do Buska, Czerniawy, 
Kołobrzegu, Kudowy, Polani
cy, Rymanowa i Rabki. Ko
rzystają tam z różnych zabie
gów, zaleconych przez leka
rzy, a jednocześnie dzieci w 
wieku szkolnym kontynuują 
naukę. Dla dzieci najmłod
szych prowadzone są ciekawe 
zajęcia przedszkolne. Niedaw
no w Ciechocinku otwarty zo
stał nowy oddział leczniczy 
dla dzieci po przebytej choro
bie Keine-Medina.

produkty, które nie są nic le
psze, a często nawet i gor
sze.

Tajemnica Japończyków 
jest bardzo prosta: robotnik 
jest tam najniżej płacony na 
świecie. Co nie przeszkadza 
wcale temu, że Japonia po
siada bardzo dobrych, kwa
lifikowanych robotników i 
zdolnych techników. Należy 
jednak podkreślić fakt, który 
ma duże znaczenie dumpin
gu: rząd japoński zmusza 
swoich ekspertów do uzyska
nia specjalnej licencji, która 
jest przyznana dopiero po 
dokładnym zbadaniu wytwo
rzonych artykułów, co usuwa 
możliwość wysyłania za gra
nicę wszelkiej tandety.
Zalew rynku 
amerykańskiego

Wyniki ujawniają się w 
liczbach: w ub. roku Stany 
Zjednoczone zakupiły od 
Japonii 2,300,000 radiood
biorników z transystorem, a 
w tym roku mają ich zakupić 
za 3,600,000. W 1954 roku 
fabryki japońskie wyprodu
kowały 11,600 takich apa
ratów’, w 1958 roku 37 milio
nów, a w roku bież, produk
cja ta ma osiągnąć 80 milio
nów. Sama japońska firma 
“Sony Corp” wysłała na eks
port 32,000 radioodbiorników 
z transystorem w styczniu, 
1959 r., a 55,000 w marcu.

Ostatnio japońska “Shiba- 
ura Electric Co.” podpisała 
umowę na trzy lata na 8 mi
lionów dolarów z amerykań
ską “International General 
Electric”, której ma dostar
czyć rocznie 75,000 aparatów 
radiowych z transystorem, 
800,000 transystorów i milion 
lamp. “International Gene
ral Electric” sprzeda z ko
lei te towary na rynkach Eu-

Wytnijcie ten Kupon przy 
zamawianiu wzorów adresu
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave., Chicago 
22. Illinois.

Tak Jak Przed Dwudziestu Lat Mamy Obecnie 
Do Czynienia z Masowym ‘Dumpingiem’ 

Japońskim

Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

Wzór 4504
Sukienka która jest idealną dla 

pań tęższych. Nadaje się tak do 
codziennego noszenia jak też i na 
specjalne okazje.

Wzór 4504 można nabyć w wiel
kościach 36, 38, 40, 42, 44, 46, 48, 
50. Na wielk. 36 potrzeba 4Vz jar- 
da 39 cal. materiału.

Cena wzoru 30 centów Należy- 
tość orosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 4c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail) Z Kanady go
tówkę

900 Milionów Złotych 
Na Szkoły Tysiąclecia

Warszawa (P). — 900 mi
lionów złotych wpłynęło na 
konto Społecznego Komitetu 
Funduszu Budowy Szkół Ty
siąclecia do końca paździer
nika tego roku. Największą 
ofiarność w zbiórbe na budo
wę szkół wykazują 
kańcy województw 
kiego i katowickiego.

Za sumy, zebrane
społeczeństwo buduje się już 
obecnie w Polsce 166 szkół- 
pomników Tysiąclecia.

Wzór 7260
Podług tego wzoru możecie zro

bić lalkę, a także kompletną gar
derobę dla niej. Córeczka może, 
wam w tym pomódz.

Wzór 7260 obejmuje dokładne 
wskazówki zrobienia laleczki 9% 
calowej, 3 sukienek, płaszczyka, 
szlafroczka, 
spódniczki, 
nocnej koszulki.

Cena wzoru 35 centów. Należy - 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 4c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail) Z Kanady go
tówkę

Piękne prezenty dla wyjeżdża
jących. — Każdy wyjeżdżający 
przez Europe Travel Bureau otrzy
muje w prezencie ładną podręczną 
walizeczkę podróżną.

Pierwszych 300 osób,które wpła
cą zadatki na wyjazd do Polski, 
otrzyma nadto: piękny portfel na 
dokumenty podróży, dużą koloro
wą mapę Polski, oraz oprawę ad
resową do walizek.

Biuro otwarte codziennie do go
dziny 8 wieczorem. W środy do 12 
w południe, w soboty do 6 wie
czorem.

Setki zadowolonych turystów 
poprzednich sezonów stwierdza, że 
do Polski i Europy najlepiej jechać 
przez Europe Travel Bureau, 1130 
North California Avenue, Chicago, 
— Tel CApitol 7-8326-27.

(R. M.)

Fachowe i godne zaufania kie- 
rownio.wo. — Europe Travel Bu
reau, prowadzone jest osobiście 
przez znanych anonserów radio
wych polskiego programu radio
wego “Głos Polonii”, stacja WOPA, 
Józefa i Sławę Migałów.

Troskliwa Opieka. — Podróżni 
mają zapewnioną, uprzejmą i fa
chową obsługę w biurze, oraz peł
ną opiekę w podróży i w Polsce. 
Każda tura okrętowa jest osobiście 
prowadzona przeą prezesa Europe 
Travel Bureau do statku “MS Ba
tory” w Montrealu, zaś każda tura 
samolotowa jest również osobiście 
odprawiana przez niego na lotni
sku. Każda tura posiada przewod
nika w podróży.

Wygodna podróż po Polsce. ■ — 
Europe Travel Bureau sprzedaje 
bilety samolotowe na wszystkie 
trasy Polskich Linii Lotniczych 
LOT w Polsce, z gwarancją otrzy
mania miejsca. Podróżni mogą 
więc uniknąć długich i męczących 
podróży po Polsce kolejami. Z 
Warszawy możecie lecieć samolo
tem do: Krakowa, Rzeszowa, Ka
towic, Wrocławia. Łodzi, Pozna
nia, Bydgoszczy, Gdańska i Szcze
cina.

Najpoważniejsze Linie. — Euro
pe Travel Bureau reprezentuje 
najpoważniejsze linie okrętowe, 
łącznie Linii Gdynia-Ameryka, 
która operuje nowocześnie urzą
dzonym statkiem “MS Batory”, 
między Montrealem i Gdynią. Re
prezentuje również najpotężniej
sze linie lotnicze, jak: Pan Ameri
can, British Overseas Airways 
Corporation.Sabena Belgian World 
Airlines, Air France, Polskie Linie 
Lotnicze LOT, British European 
Airways i inne, które operują naj
nowocześniejszym sprzętem lotni
czym.

Rezerwacja. — Czas najwyższy 
dokonać rezerwacji na samolot, czy 
okręt. Do Biura Europe Travel, 
1130 North California Avenue w 
Chicago, należy przynieść, czy na
desłać: 1) Papiery obywatelskie 
lub metrykę urodzenia w U.S.; 2) 
Sześć fotografii 2%x314 cala; 3) 
Adres rodziny w Polsce; 4) $100 
zadatku.

Pekao. — Europe Travel Bureau 
jest uprawnionym dealerem PE 
KAO. Wysyła paczki PEKAO do
ręczane do domu, lub pewne kwo
ty do wyboru, za które można rów
nież pobrać gotówkę w Warsza
wie, Krakowie, Tarnowie, Rzeszo
wie, Gdańsku i Szczecinie, a nie
długo i w Nowym Targu.

Czynności notarialne i prawne. 
— Europe Travel Bureau wyrabia 
wszelkiego rodzaju akty notarial
ne, pełnomocnictwa, akty darowi
zny, kontrakty kupna, sprzedaży 
nieruchomości w Polsce. Przepro
wadza adoptacje dzieci w Polsce 
i sprowadza te dzieci do U.S.

Dlaczego winniście wybrać ob
sługę Europe Travel?

Ponieważ Europe Travel Bureau 
dowiodło w poprzednio- sezonach 
lepszej obsługi swych klientów w 
biurze, podróży i w Polsce.

Gdyż wyjeżdżający przez Eu
rope Travel Bureau przemawiają 
na programie radiowym “Głosu 
Polonii”.

Ponieważ rodziny wyjeżdżają
cych są informowane drogą pro
gramu radiowego “Głosu Polonii” 
o szczęśliwym lądowaniu wyciecz
ki w Polsce, na podstawie tele
fonu od swego przedstawiciela w 
Warszawie.

Ponieważ Europe Travel Bureau 
wypełnia swym klientom wszelkie 
dokumenty bezpłatnie.

Ponieważ Europe Travel Bureau 
sprzedaje bilety na dogodne raty 
od 6 do 24 miesięcy.

Ponieważ Europe Travel Bureau 
daje najlepsze połączenia swym 
klientom między Chicago, czy 
New Yorkiem, a Warszawą.

Chojnicka Fara 
w Nowej Szacie

Chojnice (P). — Wnętrze 
pięknej fary w Chojnicach 
wypalone doszczętnie pod
czas ostatniej wojny, zostało 
całkowicie odnowione. Ko
ściół otrzymał wspaniałą, po
lichromię, obrazującą, dzieje 
Kościoła w Polsce, a wszcze- 
gólności na Pomorzu. Ołtarz 
główny dostosowano do stylu 
całego kościoła — gotyku 
nadwiślańskiego. Prostą men
sę ołtarzową uzupełniają 
piękne witraże z pracowni to
ruńskiej, których tematyka 
poświęcona jest patronowi 
kościoła, św. Janowi Chrzci
cielowi. Witraże te zdobyły 
pierwszą nagrodę na wysta
wie uniwersyteckiej w Toru
niu.

Brak Aparatów 
Rentgenowskich

Warszawa. —(N).—Trud
ności, które napotykają pa
cjenci kierowani na badania 
do zakładów rentgenologicz
nych są już w Warszawie po 
prostu przysłowiowe. Zwła
szcza chorzy, którym potrze
bne są tak zwanego zdjęcia 
kontrastowe: urografia, zdję
cia przewodu pokarmowego 
itp. odsyłani są często od jed
nego gabinetu do drugiego i 
muszą nieraz 
czekiwać na 
nie badań.

Bywa i tak 
zakładzie na Bielanach przy 
ul. Kleczewskiej 26, gdzie na
wet zwykłych zdjęć płuc nie 
można wykonać chorym o 
większej tuszy, poprostu dla
tego,że aparat Roentgena jest 
bardzo słaby i jego promie
nie nie przenikają ' przez 
grubszą tkankę tłuszczową.

Wydaje się więc, że sytua
cja dojrzała już do tego, aby 
pomyśleć o stworzeniu w 
Warszawie jednego przynaj
mniej z prawdziwego zdarze
nia zakładu rentgenowskiego 
dla dzieci. W dalszej perspek
tywie wymagałoby to zbudo
wania specjalnego lokalu.

Niestety warszawskie szpi
tale nie mogą pomiećcie 
wszystkich chorych. Każde
go roku nie przyjmują kilku
nastu tysięcy osób z powodu 
braku łóżek.

Na tysiąc mieszkańców 
powinno bowiem być 12 łó
żek szpitalnych. Tymczasem 
w tym roku tylko 7 (z każ
dego tysiąca) może sobie 
pozwolić na leczenie w szpi
talu. ’
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Apel Do Byłych Żołnierzy P. S. Z. 
Wydany Przez Zarząd Główny S. P. K.

Święta Bożego Narodzenia ob
chodzimy uroczyście, w pogodnym 
nastroju i w dostatku.

Nie wszyscy jednak nasi kole
dzy mogą sobie pozwolić na ten 
dostatek. Inwalidzi wojenni, zwła
szcza przebywający w Niemczech, 
nie mogą własnymi siłami zarobić 
na zaspokojenie swych potrzeb, 
ani też nie otrzymują należytych 
zasiłków.

Trzeba dla nich pomocy. Jeśliby 
wszyscy koledzy-żołnierze złożyli 
drobne datki dolarowe, nie byłoby 
to dla nas wielkim uszczerbkiem, 
a dla inwalidów stanowiłoby 
wiele.

Zwracamy się więc do wszyst
kich byłych żołnierzy Polskich Sił 
Zbrojnych, tak zrzeszonych w sto
warzyszeniach, jak i luzem cho
dzących, z prośbą o pamięć o in
walidach wojennych, z prośbą o 
złożenie ofiary na ten cel do miej
scowych kół S.P.K., do Redakcji 
Pism polonijnych lub do Zarządu 
Głównego S.P.K. Zebrane pienią
dze zostaną w całości zużyte na ce-

Sandomierz 
Dostarczy Szkła

Sandomierz (P). — Prace 
przy budowie wielkiej huty 
szkła w Sandomierzu rozpo- 
czną się w drugiej połowie 
1960 roku. Pierwszy etap 
tych prac zakończony zosta
nie w roku 1963 i wówczas 
rozpocznie pracę pierwsza 
część zakładu. W roku 1965 
huta osiągnie pełną zdolność 
produkcyjną i dostarzcać bę
dzie 15 milipnów metrów 
kwadratowych szkła okien
nego rocznie.

le inwalidzkie, a rozdział ich zo
stanie podany do wiadomości pu
blicznej przez “Kombatanta w A- 
meryce” i prasę.

Niech nie będzie nikogo, ktoby 
nie złożył przynajmniej dolara na 
polskich inwalidów wojennych, by 
chociaż w małej części wynagro- 
dżić im i wyrównać to, czego im 
ciężki los poskąpi.

Pamiętajmy o inwalidach Pol
skich Sił Zbrojnych, którymi nie 
opiekuje się Państwo Polskie pod 
narzuconym czerwonym reżimem. 
— Zarząd Główny Stowarzyszenia 
Polskich Kombatantów w Stanach 
Zjednoczonych — G.P.O. Box 179, 
New York 1, N.Y.  
Polacy We Władzach 
Powiatowych 
w Brazylii

Rio de Janeiro (P) — W 
wyborach municypalnych w 
niektórych powiatach stanu 
Parana Polacy uzyskali więk
szość miejsca w radach powia
towych. W powiecie Male zo
stał wybrany prefektem Jan 
Lopaciński, zaś do rady po
wiatowej weszli: Damian Po- 
baszkiewicz, Witold Paul 
(wnuk zmarłego niedawno 
działacza polskiego Romana 
Paula), Bolesław Gryczak, 
Klemens Stawicki, Franciszek 
Dorociński i Michał, Krzy- 
dłowski. W sąsiednim powie
cie Rio Azul wybrano do rady 
powiatowej: Mirosława Go
szczyńskiego, Albina Janow
skiego i Jana Jasińskiego. W 
powiecie Candido do Abreu 
większość rady składa się z 
osób polskiego pochodzenia.

Teraz Macie Wyjątkową Okazję Posyłania 
Za Darmo Paczek z Mięsem Do Polski

Obecnie kiedy w Polsce daje się 
odczuwać brak mięsa i wyrobów 
mięsnych, Calverta paczki żywno
ściowe będą dla Waszych rodzin i 
przyjaciół wielką pomocą.

Paczki te możecie wysyłać bez 
ograniczeń wzamian za zakrętki 
od butelek Calvert whiskey.

W tych warunkach każda za
krętka z butelek Calverta staje się 
ważną formą służenia bliskim 
w kraju.

Podkreślmy w dodatku, że Cal
vert Distillers wysyła za każdych 
6 zakrętek złożonych pod jednym 
z poniżej wskazanych adresów 
okazałe paczki do sierocińców, 
szpitali i ochronek według roz
dzielnika organizacji społecznych 
cieszących się ogólnym zaufaniem.

Jest to więc, szczególnie w sezo
nie Przedświątecznym wskazówka 
aby łączyć przyjemne z pożytecz
nym i gdy tylko zaopatruje się kto 
w zapasy trunków na święta, wy
bierać przedewszystkim Calvert 
Reserve lub Lord Calvert, pamię
tając o przysłowiu: Do Zakrętki 
Zakrętka — Paczka do Polski 
Prędka!

Przypomnieć należy, że ktokol
wiek zebrał 30 zakrętek ten ma 
prawo wskazania indywidualnego 
adresu pod którym firma Calvert 
Reserve wyśle obfitą paczkę wy
borowych produktów żywnościo
wych, w tym 8 funtów wyrobów 
mięsnych. Można zgóry przewi
dzieć, że przesyłka tego rodzaju 
przyjęta będzie w Polsce z wdzię
cznością i uznaniem dla ofiaro
dawcy.

Zbliżające się święta dają wy
jątkową okazję skorzystania z tej 
cennej oferty. Przypuszczać też 
nalęży, że rekordowe dotąd powo
dzenie kampanii Calvert Distillers, 
przeprowadzanej w Stanie Illinois, 
przekraczać będzie w dalszym cią
gu najśmielsze oczekiwania.

Przypominamy, że zakrętki wy
syłać należy pod jednym z trzech 
podanych niżej adresów:

Dziennik Związkowy, 1201 No. 
Milwaukee Ave., Chicago 22, 111.

Dziennik Chicagoski, 1455 West 
Division St, Chicago 22, Ill.

Polish American Congress, 1520 
Division St., Chicago 22, Hl.

(R.M.)

NAJLEPSZEGO GATUNKU WM. A. ROGERS

SREBRO STOŁOWE
Gwarantowane Na Całe Życie

Można Nabyć

P0 TYLKO Sj^.20 ^„sp'X “

1 łyżka do zupy 2 łyżeczki do herbaty
1 widelec stołowy 1 widelec do sałaty
1 nóż stołowy z pustą rączką, ostrze ■ nieplamliwej stali

Oprócz powyższych już otrzymaliśmy dodatkowe srebro 
do uzupełnienia kompletów, a mianowicie:

3 łyżki do podawania Jarzyn , ...... $1.20 1 6 kuponów 
Nóż do masła i łyżeczka do cukru..„„„...„ $1.20 i 6 kuponów 
Chochelką do sosu „„...........„^.„....„.—...$1.20 i 6 kuponów 
Duża łyżka do jagód......................................_...$1.20 i 6 kuponów 
Widelec do wędlin „. „....„...„....„.......$1^0 i 6 kuponów
Q ILOŚĆ KOMPLETÓW na kupony, do nabycia 

bez ograniczenia ilości.

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave. Chicago 22, 111.

KUPON NA SREBRO STOŁOWE
Ceną $2.20 (z przesyłką 22.35)

No. 3037

Nazwisko

Adres
Dziennik Związkowy — 1201 N Milwaukee Ave. Chicago 22. dl.

22-go Grudnia. 1959
Za dołączone — ....... kuponów 1 $  gotówki
proszę mi przysłać następujące sztuki srebra z gwarancją:



J. Cieślewicz Kierownikiem Drukarni
Dziennika Związkowego

Długoletni drukarz i me- 
trampaż Dziennika Związko
wego p. Józef Cieślewicz, w 
połowie ub. listopada objął 
stanowisko kierownika dru
karni Dziennika Związkowe
go i Zgody.

Pan Cieślewicz pochodzi ze 
znanej rodziny związkowej. 
Ojciec jego był jednym z za
łożycieli przed wielu laty Bi
blioteki im. Słowackiego na 
południowej stronie miasta. 
Rodzina Cieślewiczów po 
dłuższym pobycie w Chicago, 
wyjechała do stanu Wiscon
sin, gdzie obecny kierownik 
drukarni związkowej rozpo
czął w młodym wieku w 
“Gwieździe Polarnej” swą 
pierwszą praktykę w pracy 
drukarskiej. Później przeniósł 
się do Chicago i po odbyciu 
pięcioletniej praktyki w dru
karni związkowej w r. 1922 
otrzymał kartę unijną jako 
dyplomowany drukarz.

Pan Cieślewicz pracuje od 
tego czasu nieprzerwanie w 
drukarni związkowej. Należy 
od wielu lat do Tow. Ognisko

F iM W

Józef Cieślewicz
Gr. 504 ZNP przy Gminie 120 
ZNP. Poślubił młodą Polkę ze 
znanej rodziny Szarafińskich, 
z którą dochował się trojga 
dzieci—dwie córki i jednego 
syna.

Panu Cieślewiczowi życzy
my jak najlepszego powodze
nia na zaszczytnym i odpo
wiedzialnym stanowisku kie
rownika drukarni związko
wej.

Przyjęcie w Zagranicznym Klubie Prasowym 
z Okazji Nowego Statku Leonardo Da Vinci

frołta, Line

w

Ostatnio odbyło się w Zagra
nicznym Klubie Prasowym w No
wym Yorku przyjęcie dla przed
stawicieli amerykańskiej prasy 
obcojęzycznej, na którym zapozna
no ich. z nowym statkiem Linii 
Włoskiej T/V Leonardo Da Vinci 
o wadze 33,500 ton.

Honorowym gościem na przy
jęciu był Dr. Bruno Astori, wice
dyrektor Linii Włoskiej i kierow
nik spraw ogólnych i ogłoszenio
wych tej firmy w całym świecie, 
który odwiedził Stany Zjednoczo
ne w związku z bliskim wprowa
dzeniem do obsługi nowego statku 
Leonardo Da Vinci. Dr. Astori u- 
dzielił zebranym interesujących 
informacji w sprawie tego naj
nowocześniejszego i technicznie 
zaawansowanego statku, którego 
model widoczny jest na zdjęciu.

Statek ten stosownie do planu za
winie do portu Nowy York 9 lipca 
1960.

Na zdjęciu w środku znajduje się 
kapitan Ezio Bonfanti, generalny 
zarządca Linii Włoskiej na Stany 
Zjednoczone i Kanadę, gospodarz 
przyjęcia, którego toast za “po
myślność, rozwój i powodzenie 
amerykańskiej prasy obcojęzycz
nej” spotkał się z entuzjastycznym 
przyjęciem obecnych redaktorów 
i wydawców .

Na prawo, witający Dra Astori 
w imieniu amerykańskiej prasy 
obcojęzycznej jest kom. Michel 
Ciepliński, prezes Ohamplain Ad
vertising Company, prowadzący 
sprawy ogłoszeniowe i reklamowe 
Linii Włoskiej w publikacjach 
prasowych. (R.M.)

Z Działalności 
Posterunku 
A. H. Kelly

Onegdaj w kwaterze Towarzy
stwa “Chicago Society,” 2222 N. 
Kedzie ave., odbyło się kwartalne 
■posiedzenie Posterunku im. Arthur 
H. Kelly No. 339 Legionu Amery
kańskiego, którego komendantem 
jest Stefan Imbrose. Posiedzenie 
to połączone było z wieczorkiem 
towarzyskim, urządzonym za ini
cjatywą mec. Mariana G. Kudlick, 
byłego komendanta Posterunku, 
oraz jednego z założycieli tejże 
placówki weterańskiej.

Podczas tego wieczorku towa
rzyskiego podana była suta kola
cja myśliwska czyli tak zw. “Duck 
Dinner.” Na życzenie przewodni
czącego wieczorku inwokację wy
głosił Brat Norbert, C.S.C., dy
rektor Alumnów Wyższej Szkoły 
Św. Trójcy.

Udział w posiedzeniu brała spo
ra liczba członków, zaś w wie
czorku zauważono wielu miłych 
gości.

Podczas tego posiedzenia i wie
czorku dokonano zaprzysiężenia 
starszego wicekomendanta, który 
z różnych powodów nie mógł brać 
udziału w oryginalnej instalacji, 
a mianowicie dra. Kazimierza Ja
kubowskiego.

Komendant Posterunku również 
zamianował następujących człon
ków do wypełnienia wakansów w 
Posterunku, a mianowicie:— dr. 
Tadeusz Tenczar, zamianowany 
został lekarzem Posterunku; Ma
rian Bachta, doradcą prawnym; 
Wawrzyniec Kociński, kapelanem, 
i Stanisław Janowiak oficerem 
służbowym.

Komendant Posterunku również 
oznajmił, że podczas następnego 
posiedzenia Posterunku pani Fe
licja Walkowicz, wdowa po ś. p. 
Leonie Walkowiczu, znanym pol
skim dziennikarzu oraz członku 
Legionu, dokona wręczenia nowe
go sztandaru amerykańskiego Po
sterunkowi ku czci pamięci śp. 
Leona Walkowicza.

Po skończonej kolacji nastąpiła 
zabawa towarzyska oraz wyświe
tlanie zdjęć z rybołóstwa mec. 
Mariana Kudlick.

Już Jest Do Nabycia!

KALENDARZ 
ZWIĄZKOWY

NA ROK 1960
W KALENDARZU ZWIĄZKOWYM na rok 1960 oprócz kalen
darium, wykazu świętych imion, znajdą czytelnicy bogaty Dział 
Literacki, Rozrywkowy i Naukowy, a cały kalendarz jest okra
szony zdrowym polskim humorem, oraz mnóstwem interesują
cych ilustracji.

NOWELE! WIERSZE! HUMOR! ILUSTRACJE! NAUKA! 
SZTUKA!—WYKAZ POLSKICH FIRM W CHICAGO 1 W IN
NYCH MIASTACH. KTÓRY UŁATWI WAM ZAKUPY ZE 
WSZYSTKICH DZIEDZIN. — OTO JEST KALENDARZ 
ZWIĄZKOWY, KTÓRY JUŻ NIEBAWEM ZAWITA POD 
WASZ DACH!

Zamówcie sobie już dzisiaj o 
Sekretarza Finansowego Waszej Grupy 

lub piszcie Dziennik Związkowy, 1201 Milwaukee Ave. 
Chicago 22. I1L

KALENDARZ ZWIĄZKOWY
Cena Kalendarza przy indywidualnym kupnie, $1.50

Przy zamawianiu Kalendarza przez Grupy i Gminy 
Kalendarz lest sprzedawany tx> eenie kosztu

“Bajki Dla Dzieci” — 
Pióra Zofii 
Hrynkiewicz
W grudniu, w wydaniu Polskie

go Towarzystwa Literackiego w 
Londynie, ukażą się ciekawe i u- 
rocze bajki dla dzieci p. t. “W 
krainie bajki”, pióra Zofii Hryn
kiewicz, znanej z twórczości dla 
dzieci i młodzieży w szeregu pism 
polskich w Europie i Ameryce, jak 
również znanej śpiewaczki w Eu

ropie i Stanach Zjednoczonych.
Tom zawiera następujące bajki 

wierszami: — Kwiat paproci — 
Wesele rudej wiewiórki — Szklana 
góra — Baba Jaga — Wilk i lis — 
Złote jajko.

Przepiękne ilustracje znanego 
rysownika Marka Gramskiego.

Książkę można zamawiać pisząc 
na adres: Mrs. Zofia Hrynkiewicz, 
79, Outram Rd., Addiscombe, 
Croydon, Surrey, England.

Cena wraz z przesyłką pocztową 
wynosi 1 dolara i 20 centów .
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POLSKIE
LIKIERY

We Wszystkich Najlepszych Składach Wódek i Likierów

albo ponczu wzmocni i podkreśli

70 Proof

70 Proof 80 i 100 Proof 60 Proof84 Proof50 Proof70 Proof

NATIONAL CORDIAL CO. inc
CHICAGO, 47 ILLINOIS2129 NORTH WESTERN AVE

Cocoa 
Menthe
Mocca
Rose

BLUKBWlin 
FLAVORED 

BRANDY J

WISNIAK 
CHERRY 
LIQUEUR/

RASPBERRY 
LKR'EIR

VlAf 
<j(JO

‘white 
EAGLE

Żytniowka
(A Polish Ry« Type 

Whiskey)

Henri-C 10 Star 
Brandy

White Eagle Vodka

Obecnie . 
Ten sam 
wyborny 
produkt 
w nowym 
opakowa
niu.

Kartoflanka
(Polish Style Potato 
Vodka)

Korzenna
Krupnik

(Honey Punch)
Kummel
Lemon Ice
Malort
Manhattan
Martini
Mastiha
Monasterie

Benedyćtine Style
Ouzo
Pelinkovac
Peppermint

Schnapps
Piołunowa
Raspberry Liqueur 

(Malinowa)

Rock & Rum 
(Crystalized)

Rock & Rum (Fruit)

Rock & Rye
(Crystalized)

Rock & Rye (Fruit) 
Rosolio
Rum (Dark)

(Jamaica Style) 
Shaknis 
Sloe Gin 
Strawberry Liqueur 
Benevento
Starka
(A Polish Rye Type

Whiskey)

Triple Sec 
Monastery Vodka 
Wiśniak

(Wild Cherry) 

Żubrówka

Polski Program 
Radiowy Na Stacji 
WIMS, Michigan City

Towarzystwo Królowej Polski 
Dąbrówki, Grupa 1120 ZNP za
wiadamia, że nadaje w dniu 25

Z Gminy 34 Z.N.P.
Posiedzenie Gminy 34-tej 

odbędzie się jak z w y k 1 e we 
wtorek 22-go grudnia, o go
dzinie 8-ej wieczorem w sali 
Stow. Domu Polskiego, 11935 
So. Michigan Avenue.

W ten dzień będą wydawa
ne kosze gwiazdkowe biednym, 
a nie w poniedziałek jak było 
ogłoszone na ostatnim posie
dzeniu. — Franciszek Kabat, 
prez.; Frań. Wróblewska, sekr.

NA WASZYM STOLE 
Na Każdą Okazję 

Waszej Uroczystości 
Rodzinnej Wyjdzie 

Wam Na Zdrowie, Gdy 
Będziecie Pić i Mieć 

Na Stałe Te Doskonałe 
Likiery i Napoje 

z Polskiej Firmy 
W yprodukowane 

Przez Naszych Rodaków

Security Fed. Savings 
Oferuje Black Forest 
Zegary Ścienne

Osoby, które cbciały mieć do
kładny europejskiego typu zegar 
ścienny, mogą otrzymać jeden ze
gar jako podarek za oszczędzanie 
w Security Federal przy 1541 W. 
Division Street. Te ręcznie rzeź
bione zegary wykonane zostały 
przez rzemieślników Czarnego La
su w Niemczech, którzy posiadają 
tradycję dobrego wyrobu zega
rów. Security Federal posiada 54- 
letaią tradycję dostarczania do
brej usługi oszczędnościowej dla

grudnia, w sam Dzień Bożego Na
rodzenia polski program radiowy 
ze stacji WIMS, Michigan City, 
Ind. Program można usłyszeć, na
stawiając swoje odbiorniki na falę 
1420 na stację WIMS. Program 
nadany zostanie od godziny 11 do 
12 w południu. Jest on doskonale 
przygotowany i bardzo ciekawy i 
z pewnością spodoba się on słu
chaczom również w obrębie Chi
cago, do czego Towarzystwo to 
serdecznie zaprasza. — Helena 
Bełkowska, sekr. Grup,y 1120 
La Porte, Ind.

Jedyna Tylko Polska Firma Tego Rodzaju w Całych Stanach Zjednoczonych
Nie Kupujcie Innych Likierów i Wódek Nie Polskich Firm a Tak Bardzo Podobnych Do Naszych

Te to doskonałe w smaku są w sprzedaży i podawane wszędzie Gdzie są na składzie najlepsze gatunki 
Nowy spis likierów Monastery Liquors można otrzymać na zamówienie

Wystarczy poprostu zwrócić się i podać swój adres do:

publiczności z Milwaukee, Division 
i Ashland. Zegary ścienne zostaną 
podarowane jako prezenty wszy
stkim tym, którzy oszczędzą $100 
lub więcej na dawnym lub nowym 
koncie oszczędnościowym przed 
10 stycznia 1960. (RAI.)

BRAND f
i HENRI-C BRANDY

HONEY PUNCH
KRUPNIK LIQUER

oraz tak duży wybór wielu innych doskonałych napojów 
naszego wyrobu z naszej Firmy

PIJCIE ten staropolski likier ’po obiedzie. Dodany do 
highball’u lub cocktil’u 
ich smak i zapach.
Goście będą podziwiać 
ten smaczny i przyje
mny w piciu trunek 
wyrabiany już w daw
nych czasach dla szla
chty i rycerstwa, stwo
rzony dla dogodzenia 
podniebieniu smako
sza.

Poda jemy Także Listę Jakiego Rodzaju Likiery i Napoje 
Możecie Otrzymać. — Wybierzcie Co Wam Najlepiej Będzie 
Odpowiadało w Waszym Najbliższym Sąsiednim Sklepie Likie
rów lub Tawernie.
Akvavit
Allasz

(Polish Style Kummel)
Anisette
Anisone
Apricot, Blackberry
Cherry, Peach and
Ginger Brandies
Apricot, Blackberry 
and Peach Liqueurs
Boonekamp
Cafe Sport
Cherry Liqueur

(Wiśniowa)
Cherry Nalivka
Creme De I
Creme De :
Creme De :
Creme De i
Curacoa
Goldwasser
Karpaten

(A Polish Bitters)

HONEY
PUNCH

AMERICAN
IMWIKUWaR

__eewroM9 er Z
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Rzeźnicy Dostali Podwyżkę
Około dziesięciu tysięcy członków siedmiu 

lokali unijnych Amalgamated Meat Cutters 
and Butchers Workmen w Chicago wytar
gowało podwyżki wynagrodzenia w nowym 
kontrakcie na dwa lata.

Krajacze mięsa w samoobsługowych skle
pach, tak zwanych “markets” i “super mar
kets” otrzymali $5.50 podwyżki tygodniowo, 
a rzeźnicy w sklepach obsługiwanych otrzy
mali $6.50 tygodniowo więcej z zastrzeże
niem drugiej podwyżki o $6.50 w paździer
niku 1961 roku. Tak samo rzeźnicy w skle
pach samoobsługowych mają, otrzymać taką, 
samą drugą podwyżkę ($5.50) w paździer
niku 1961go. Dalej, obecna podwyżka obo
wiązuje wstecz do 3go października, więc 
też będzie po kilkadziesiąt dolarów “ekstra” 
dla każdego na Gwiazdkę.

W następnym roku, to jest 1960ym, cze
ladnicy rzeźniccy w Chicago będą zarabiać 
po $124 tygodniowo, pracując 40 godzin, a 
majstrzy po $130 tygodniowo.

Czy wytargowane przez unię rzeźników 
podwyżki odbiją się na cenach mięsa, w tej 
chwili jest wciąż zagadką ... nie trudną do 
rozwiązania. Zazwyczaj sklepy przerzucają 
tego rodzaju podwyżki na konsumentów.

Skoro jednak o zorganizowanych rzeźni- 
kach mowa, trudno nie podkreślić, że unia 
jest dobrą rzeczą i ogół amerykański trzyma 
z zorganizowaną pracą. Trzeba jednak, aby 
unia również szła ze społeczeństwem i swy
mi regułami nie utrudniała ludziom życia 
oraz nie podrywała gruntu pod nogami swe
mu zawodowi.

Mamy tu na myśli unijne “tabu” na sprze
daż mięsa w czasie pozagodzinnym, to jest, 
kiedy sklepy są dłużej wieczorami otwarte, 
a rzeźnicy—po odrobieniu dziennej szychty 
—już odeszli do domu. Mięsiwa przez nich 
nakrajanego czy nasiekanego, zważonego, 
opakowanego, czyli całkiem przygotowane
go do wzięcia leży w otwartych refrydżeto- 
rach—ladach bez liku. Publiczność może 
jednak tylko na nie patrzeć się i łykać ślinę, 
bo nie wolno go się dotknąć. To znaczy 
można dotknąć, obejrzeć i położyć z powro
tem. Kupić nie wolno! Takiego artykułu nie 
przepuszczą przy kasie. Zatem wielu na taki 
porządek złorzeczyli otwarcie lub w duchu 
i zamiast świeżej wołowiny, baraniny, cie
lęciny czy wieprzowiny, nabywa świeży lub 
mrożony obok drób przygotowany przez in
nych unistów lub różne konserwy. Wielu mo
że nawet po dłuższym czasie zapomina jak 
smakuje świeża wołowina, cielęcina, bara
nina i wieprzowina, przyzwyczajać swój 
smak do tego, co można nabyć po powrocie 
od swej pracy dzienniej.

Wszak nie wszyscy mogą sobie pozwalać 
na zakupy za dnia. W wielu wypadkach 
wszyscy z domu pracują i wracają od dzien
nych zajęć dopiero wieczorem. Znajdują się 
również matki obarczone drobnymi dziećmi, 
które nie pozwalają im na oddalenie się z 
mieszkania. I te muszą czekać na powrót 
mężów do domu.

Nie wiemy, czy powyższe “tabu” zostało 
wyeliminowane w nowym kontrakcie? Jeśli 
nie, to powinno to nastąpić, bo to i ludziom 
utrudnia życie i szkodzi dobrej renomie 
amerykańskiemu ruchowi unijnemu.

O Krytyce Sowieckiego 
Ambasadora

W warszawskich kawiarniach krąży sze
reg dowcipów na temat sowieckiego amba
sadora Abrasimowa, który niedawno jak do
nosiła prasa wschodnia — ostro skrytykował 
polską sztukę. Abrasimow na przyjęciu w 
Związku Dziennikarzy miał się tak rozga
dać, że punkt po punkcie począł wymieniać 
wszystkie “ciemne” strony polskiej twór
czości artystycznej. Malarstwo nazwał zde- 
generowanym abstrakcjonizmem, rzeźbę ko
piowaniem Zachodu, poezji zarzucił forma
lizm, a o literaturze powiedział, że ucieka 
od problemów socjalizmu.

“U nas wszystko, co pachnie Zachodem— 
powiedział Abrasimow—jest dobre, a wszy
stko, co ze Wschodu jest złe.” Następnie

postawił on szereg zarzutów prasie, która 
—jak miał oświadczyć—“mało i niechętnie 
pisze o wydarzeniach artystycznych w 
Związku Sowieckim.”

W kawiarniach mówi się, że studenci war
szawscy rozpoczęli pieniężną zbiórkę, aby 
“na gwiazdkę” kupić sowieckiemu amba
sadorowi kilka obrazków “abstrakcyjnych” 
z cyklu “polska droga do socjalizmu.”

Francja Odbija Się
Francja, która po drugiej wojnie świa

towej była bezustannie wstrząsana i sza- 
motana przez komunistów i przeto stoczy
ła się na podrzędne miejsce pod wielu wzglę
dami, poczyna za prezydenta Charles de 
Gaulle “odbijać się” prestiżowo i gospodar
czo. Naród francuski odradza się też fizy
cznie.

W końcu 19go wieku Europa, przedsta
wiająca 7 procent powierzchni ziemi, mia
ła jedną czwartą ludności świata. Swą kul
turą, swym przemysłem... górowała nad in
nymi częściami świata.

Francja posiada wśród swych sąsiadów 
sytuację uprzywilejowaną... Rosja była 
wówczas daleko, Niemcy bezradne po upad
ku Bismarka, Włochy dość słabe. Jedna 
tylko Anglia, mająca 40 milionów mieszkań
ców i imperium 400 milionów ludzi, była 
wówczas poważnym “przeciwnikiem”. Fran
cja znajdowała się w pełnym rozwoju ko
lonialnym. Tonkin, Sudan, Senegal, Ga
bon, Madagaska, Tunis i jeszcze inne kra
je przyczyniały się do tego, że stała się dru
gim w świecie co do swej siły krajem po 
Wielkiej Brytanii.

Jednak był wielki błąd: stale zmniejsza
nie się urodzin. Francja według pewnego pi
sarza tej epoki stawała się coraz bardziej 
“krajem kawalerów i jedynaków”. Od 1876 
do 1945 roku sytuacja się pogarszała z ro
ku na rok; w pierwszej wojnie światowej 
zginęło prócz tego prawie półtora miliona 
młodych mężczyzn, kilkadziesiąt tysięcy w 
drugiej wojnie światowej. Francja bez zda
wania sobie może z tego sprawy szła za 
teorią Anglika Malthusa, który głosił o- 
graniczenie urodzeń i był zwolennikiem “u- 
miarkowanych niedostatków”, koniecznych 
do ograniczenia “żądań mas ludowych.”

Anglia nie poszła za wskazówkami. Mal
thusa, lecz we Francji znaleźli się na nie
szczęście zwolennicy tej nauki. Był to dla 
Francji okres “jałowy”. Niczego nie uczy
niono dla rodziny, która musiała ponosić 
ciężary pośrednich podatków. Był to okres, 
w którym im więcej ktoś miał dzieci, tym 
więcej płacił podatków bez żadnych dodat
ków, jeśli chodzi o zarobki. Stąd też za
znaczało się stałe zmniejszenie się liczby 
urodzeń od 1876 do 1945 roku, podczas gdy 
w innych krajach sąsiadujących z Fran
cją wzrastała liczba mieszkańców: w Niem
czech, we Włoszech, w Anglii.

Francja staczała się ku upadkowi. Na 
szczęście nastąpił zwrot na lepsze.

Obecnie Francja jest krajem, którego 
ludność się zwiększa i stopa życiowa się 
polepsza, jest krajem na drodze do lepszej 
przyszłości.

Nie Ma u Nas Chłopów
Bawił niedawno w Ameryce student ro

syjski, Wadim Loginow. Zwiedził kilka na
szych wyższych uczelni. Niektóre rzeczy na
wet mu się podobały. Zmartwiło go tylko 
jedno: W kolegiach i uniwersytetach ame
rykańskich nie zauważył nigdzie “chłopów” 
i “robotników.”

Biedny Wadim. Nie widział nigdzie stu
dentów w połatanych ubraniach i podartych 
butach, stąd doszedł do wniosku, że tylko 
synowie milionerów mogą sobie pozwolić 
tutaj na wyższe studia. Na szczęście mamy 
w kolegiach i uniwersytetach synów robot
ników i farmerów. Nie różnią się niczym od 
bogaczy, mają porządne ubrania, mają swe 
własne auta, ich pochodzenie, zawód ich 
ojców nie stanowią kwalifikacji do przyję
cia, mają wszędzie dostęp, przyjmują ich 
także do organizacji studenckich, tak zwa
nych “fraternities,” jeżeli się dobrze uczą, 
mogą sobie zasłużyć na stypendia, a bardzo 
często taki chłopak, czy pochodzi z miasta 
czy z farmy, pracuje po kilka godzin dzien
nie i w ten sposób pomaga sobie do zdo
bycia wykształcenia.

W Rosji jest widocznie inaczej. Tam się 
deklamuje dużo o równości, ale widocznie 
nie ma takiej równości, skoro wśród stu
dentów można odróżnić synów chłopskich 
i robotniczych od innych, o ile inni wogóle 
istnieją i mają prawo do wyższych studiów. 
Wadim zdziwiłby się również, gdyby zbadał 
pochodzenie wielkich ryb na Wall Street, 
w przemyśle i handlu, bo i tu znalazłby ta
kich, których ojcowie byli zwykłymi robot
nikami albo farmerami. (Gwiazda Polarna).

To i Owo
W wiosce w Chinach, gdzie Istnieje “ko

muna,” poburzono domy, aby zniszczyć 
wszelki ślad dawnego sposobu życia, a 
na ich miejscu wybudowano baraki, w 
których przebywają osobno mężczyźni i 
osobno kobiety. Osobno i oddzielnie źyją 
również dzieci. Żywienie członków komu
ny dokonywa się w halach, dokąd muszą 
się zjawiać po swe porcje wszyscy, gdyż 
gotowanie oddzielne jest surowo wzbro
nione. Wyżywienie jest nędzne: pracują
cy robotnik komuny otrzymuje dwa lub 
trzy razy dziennie skromną porcję ryżu— 
to wszystko.

Wióra 
spod PIÓRA

CHOINKA

Z lasu przywieziona, 
Zielona — pachnąca, 
Pięknie wystrojona 
Srebrem, złotem lśniąca!

Bańki kolorowe
Tak prześlicznie świecą... 
Drzewko już gotowe 
Ku radości dzieciom.

Pajace, łańcuchy, 
Jabłuszka czerwone, 
Białej watki puchy 
Ślicznie zawieszone.

Pierniki, orzechy, 
Barwne czekoladki,
Słychać dzieci śmiechy, 
Szczęśliwej gromadki.

A na samym szczycie 
Złota gwiazda świeci,
A niżej widzicie 
W szopce ■— Jezus Dziecię?

Aniołki, laleczki, 
Kolorowe cuda, 
Świecą się banieczki 
Jakby bajki złuda.

Świeczek mnóstwo płonie! 
Wszystkie kolorowe, 
A z choinki wonie
Płyną wciąż sosnowe.

Zimne ognie ślicznie 
Gwiazdki rozsypują... 
Lecą wkrąg ogniście 
I dzieci radują!

Srebrem, złotem świeci... 
Lśni — jak diamenty, 
Choinka dla dzieci 
W cichy wieczór święty.

Już wieczór zapada. 
Złota gwiazdka wschodzi! 
Wesoła gromadka, 
Śpiewa, Bóg się rodzi!

Zofia Hrynkiewicz

WIELKIE SŁOWA
Rzecz dzieje się w sali tortur 

dawnego zamku. Skazaniec, któ
remu kat przyłożył rozżarzone do 
białości żelazo do skóry, wydaje 
przeraźliwy okrzyk bólu, rozlega
jący się szerokim echem po skle
pieniach podziemia.

— Cicho! — mówi patetycznie 
kat. — Wielkie cierpienia są nie
me.

* * ♦
PODEJRZLIWA EWA

Pewnego razu Ewa mówi do 
Adama:

— Adamie, coś mi dzisiaj dzi
wnie wyglądasz! Czy ty mnie cza
sem nie zdradzasz?

— Czyś ty oszalała? — krzyknął 
pierwszy człowiek. — Przecież je
steś jedyną kobietą w raju!

— Jedyną? Czekaj, niech poli
czę twoje żebra!

• • •
KTO BĘDZIE GOTOWAŁ?

Młody reporter zwierza się swo
jemu redaktorowi naczelnemu:

— Zaręczyłem się z cudną dzie
wczyną, wysportowaną. Pływa jak 
ryba, zna szermierkę i narciar
stwo, prowadzi wóz po mistrzow
sku i gra świetnie w tenisa.

— A ty — przerywa mu. redak
tor — czy umiesz chociaż usma
żyć jajecznicę?

* ♦ ♦
MUCHA

Słysząc, że wiedza to — dzień, 
światło,

Nieuctwo — noc ponura, głucha, 
Postanowiła zostać światłą: 
Wzięła się do ksiąg — pewna 

mucha.
Po stosach książek mucha łazi. 
Bzzz... bzzz... bzzz... — brzęczy cóż 

za sztuka!
Nie jest zbyt trudna, w każdym 

razie,
Cała ta wiedza, ta nauka.
Na grubym tomie mucha siada 
Bzzz... bzzz... bzzz... brzęczą słowa 

musze,
Że już rozumy wszystkie zjadła. 
Że — mędrcein jest już, że — 

geniuszem.
Bzzz... bzzz... bzzz... — brzęczy — 

ile człowiek,
By tom przeczytać czasu użył! 
A ja — tom cały już mam 

w głowie:
W ciągu dwóch minut, trzech — 

najdłużej...
Nie chełp się — radzę nadstaw 

ucha. —
Gdy tyle umiesz, co ta mucha, 
Której rozdyma pycha tułów. 
Choć książki tylko zna...

z tytułów.
Przełożył z rosyjskiego 
J. Mazurkiewicz

* ♦ ♦
HUMOR SOWIECKI

“Prasa sowiecka jest naprawdę 
wolna i naprawdę ludowa. To jest 
zasadnicza różnica między nią a 
prasą burżuazyjną.”

Michał Susłow, sekretarz C.K. 
Komunistycznej Partii Zw. Sow.

» * *
RUSKIE PRAWO

Historia dotyczy zorganizowa
nia mieszanej sowiecko-węgier- 
skiej komisji żeglugi na Dunaju.

Statut tej komisji oparty był na 
zasadach zupełnej równości: Ro
sjanom zagwarantowane było pra
wo żeglugi w górę i w dół rzeki. 
Węgrom zagwarantowano prawo 
żeglugi — w poprzek rzeki.

Co Życie Niesie
Na Kurzą Stopkę:—Już Się Dzień Zaczął Przy- 

dłużać i Ku Przedwiośniu Niemylnie 
Zmierza

Już dziś dzień jest cośkol
wiek dłuższy aniżeli był w po
niedziałek. Niespostrzeżenie, 
cichcem, słońce nas zacznie 
darzyć większą hojnością 
światła.

Przysłowie polskie powia
da, że pomiędzy 21 grudnia, 
a Bożym Narodzeniem dnia 
przybywa “na kurzą stopkę,” 
a koło Żywca ludzie mówili, 
że od Bożego Narodzenia “na 
Nowy Rok” (czasu przyby
wa) jak na kurzy stop.”

X X »

W zamierzchłych czasach, 
ludzie nie znający kalenda
rza, a życie swe układający 
wyłącznie według zjawisk 
przyrody, wyczuwali jakoś zi
mowe przesilenie dnia z no
cą. Szczególnie nasi pra
przodkowie w północnych bo
rach Europy wiedzieli, choć 
określić tego “zegarkowo” nie 
mogli, kiedy dzień zaczął się 
przydłużać, po długich mro
kach twardej jesieni.

I tak dzień 25 grudnia był 
u wielu ludów świętem, w któ
rym obchodzono zwycięstwo 
bożków światłości nad moca
mi ciemności.

Przydłużanie się dnia, choć 
tak nieznaczne iż trudno je 
w pierwszych tygodniach wy
czuć, niosło tym ludom pier
wotnym wieść radosną o 
przedwiośniu i o wiośnie.

Cieszyli się więc, że oto 
słońce przemogło pogłębiają
ce się i przedłużające ciem
ności głuchej jesieni, w któ
rą zazębiała się już sroga i 
łuta zima. A radość swą po
gańskimi wyrażali obrządka
mi.

XXX

Wiedzieli, ża czekają ich 
jeszcze długie tygodnie udrę
ki zimowej, a dziad sinobrody 
nieraz rozsroży się i mrozem 
i zamiecią. Wiedzieli, że sty
czeń (choć go może inaczej 
nazywali) uderzy z północy 
srogimi wichrami śnieżyc i 
mrozów, a luty, to dopiero 
"wierch zimy,” a przecież ser
ca ich radością i tęsknotą za 
wiosną wypełnione, czekały 
tego cudu nieskończonego, 
kiedy przyroda znów się w 
czarodziejstwie niewysłowio- 
nego piękna odrodzi, a Słoń
ce ubłogosławi Ziemię życio
dajną łaską promieni.

XXX

Doświadczenia wiekowe li
czyły ich z dziada pradziada, 
że po największej ciemności 
przychodzi zwycięstwo świa
tła i że w głuchą jesień za
mierania nie należy tracić 
nadziei ni radości.

I inne też powiedzenie po
wiązało się z wczesno-zimo- 
wym przygotowaniem do po
witania wiosny: najciemniej 
jest przed wschodem słońca.

XXX

Ludzie owych czasów bli
żej byli przedziwnych tajem
nic życia niż nasze pokolenia. 
Wówczas żyli odwiecznie u- 
stalonym rytmem przyrody. 
I jeśli nam dzisiaj eksperci 
od wykazów porównawczych 
powiadają, że w owych cza
sach zamierzchłych ludzkie 
życie było bardzo krótkie (po
dobno przeciętnie wynosiło 
tylko 35 lat), to twierdzenie 
owo musimy z dużą szczyptą 
soli przyjmować do wiadomo
ści.

XXX

Bo, po pierwsze, nie mamy 
żadnych dokładnych wiado
mości o długości życia ludz
kiego z tamtejszych “dzikich" 
czasów.

Powtóre, statystyki nauko
we zaczęto sporządzać sto
sunkowo niedawno: na prze
łomie dziewiętnastego i dwu
dziestego stulecia.

Czyli, że zaczęto te wyka
zy sporządzać w owym cza
sie, gdy życie ludzkie, skut
kiem rosnącego uprzemysło
wienia i sztucznej mechaniza
cji było najkrótsze. Z począt
kiem bowiem “wieku maszyn 
i techniki,” nikt nie zwracał 
uwagi na zdrowie ludzkie— 
ludzie starsi masowo zapadali 
na suchoty, a kilkunastolet
nie dzieci pracować musiały 
po 14 a nawet 16 godzin w 
fabrykach pełnych kurzu, dy
mu i brudu.

Dopiero na tle tych warun
ków, uzyskano “pomyślne” 
wykazy, powiadające, że sto
sowanie hygieny i coraz roz- 
leglejszej wiedzy lekarskiej, 
życie zaczęło się przedłużać.

Ale twierdzić, że w daw
nych, zamierzchłych czasach, 
życie ludzkie było jeszcze 
krótsze od życia na początku 
ery przemysłowej, jest conaj- 
mniej absurdem wynikającym 
z przeceniania wartości u- 
przemysłowienia.

Dziadek piszącego, spędza
jąc w Beskidach cały okres 
swej doczesnej wędrówki, żył 
98 lat; ojciec, który już za
kosztował “postępu” w ko
palniach Pennsylvanii byłby 
może do połowy tego wieku 
nie dociągnął, gdyby się nie 
przerzucił do kolejnictwa i do 
pracy na otwartych przestrze
niach. Może dzięki temu do
czekał się 81 roku życia przed 
skonem.

XXX

Przywarą wielkiej rewolucji 
przemysłowej, która jeszcze 
nasze umysły gniecie, było 
nadmierne, aż do głupoty 
przesadzone przeć e ni a n i e 
wartości wszelkiej mechani
zacji. Powstawały wie 1 k i e 
miasta, które jeszcze po dziś 
dzień miliony ludzi zachwy
cają—diabli wiedzą czym?— 
Prawda, hygiena przemysło
wa zrobiła wielkie postępy. 
Ale za to ludzie trują się dzień 
i noc spalinami gazolinowymi 
od samochodów, bo jeszcze 
nikomu nie przyszło na myśl, 
aby domagać się “czyst
szych” motorów automobilo
wych, a wielki przemysł nie 
podejmie w tej sprawie ini
cjatywy ze względu na kosz
ta. Wiadomo przecież: udo
skonalanie motorów aby cał
kowicie spalały gazolinę (bez 
dymu), pociągłoby milionowe 
wydatki. Zresztą ... całkowi
cie gazolinę spalające motory 
zmniejszyłyby z pieca na łeb 
zapotrzebowanie na gazolinę, 
co znów w latach pokoju by
łoby “klęską” dla wszystkich 
dziedzin przemysłu Hafciar
skiego.

XXX

Prawda; dokonuje się ucie
czka ludzi z brudów wielko
miejskich do małych miaste
czek i na przedmieścia. Ale 
to nie pomniejsza zgryzoty. 
Bo nie wiadomo, czy nałyka
nie się smrodów spalinowych 
w drodze do domu, może być 
nadrobione (dla zdrowia) tym 
świeżym powietrzem, jakie 
możemy wdychać przez kil
kanaście godzin pobytu w do
mu?

XXX

W ogólnej sumie, trudno 
powiedzieć, aby życie “pro
stackie” na roli było “gorsze” 
lub “biedniejsze” od wielko
miejskiego latania w kółko za 
dolarem.

I trudno też zrozumieć 
“gorączkę” uprzemysłowia- 
nia, jaka ogarnia i tak już 
uprzemysłowiony Zachód, ja- 
koteż prymitywny jeszcze 
Wschód mający pretensje do 
raju sowieckiego.

Wysilamy się na podnosze
nie wytwórczości przemysło
wej, a gdy już rynki są prze
sycone, to grozi nam nadpro
dukcja. Prawda: dla zaspo
kojenia potrzeb gospodarki 
mechanicznej potrzeba jesz
cze wielu lat, zanim uprzemy
słowimy ludy “gosodarczo 
zacofane.” Ale co się stanie, 
gdy wszystkie ludy będą u- 
przemysłowione i wszystkie 
osiągną przesyt rynkowy?

XXX

Nie oznacza to przecież, że 
nie powinniśmy dążyć do pod
noszenia poziomu gospodar
czego wszystkich ludów.

Ale należałoby przewarto
ściować pewne poglądy i pro
gramy, aby podnoszenie sto
py życiowej narodów nie było 
tylko ślepą “religią złotego 
cielca.” Rozwój przemysłowy 
powinien iść w parze z pogłę
bianiem sumienia społeczne
go. Powinien dopatrywać, a- 
by mechanizacja nie szkodziła 
zdrowiu ludzkiemu.

Do niedawna, fabrykę, z 
największymi nawet dymami 
i smrodami stawiano, gdzie 
się komu żywnie podobało— 
z zatruwaniem powietrza i 
wody, a więc wbrew prawom 
przyrody.

XXX

Może jeszcze przyjdzie taki 
czas, kiedy te sprawy będą 
wzięte pod roztropną uwagę 
przy dalszej rozbudowie życia 
gospodarczego.

Może najciemniejszy okres 
“manii mechanicznej” już się 
skończył.

Może kiedyś miasta nasze, 
jeziora i rzeki nie będą bez
myślnie zatruwane w imię 
“postępu.”

War it Proudly

Lift «p your hands 'toward the sanctuary oni Wese file 
Lord. Blessed art Thou, O Lord our God, King of the uni
verse, who bringest forth bread from the earth. Amsa,

• • •
Bless, O Lord, this food to our use, and us to Thy service, 

and make us ever mindful of the needs of others, i» Jesus’ 
Name. Amen.

Distribute® by King Features Syndicate ____ )

aTreasurg of Christmas sentiments wmPfled CLARK KINNAIRD

ashington Irving, the centennial of whose 
death came in 1959, has been immortalized 
by his Legend of Sleepy Hollow, Rip Van 
Winkle, Knickerbocker History of New York, 

fsf and his affectionate writings concerning 
P Christmas. The latter include a memorable 

✓// toasU
Now Christmas fc come,

. " y-r / Let’s beat up the drum, 
And call up our neighbors together. 
And when they appear, 
Let us make them such cheer, 
And will keep out the wind and weather.

Another more serious toast often heard in homes to 19th 
century America, came over with immigrants from 
Scotland:

Some hae meat and canna eat, 
And some would eat but lack it • •• 
But we hae meat and we can eat, 
And so the Lord bq thankit!

Three appropriate holiday prayers of thanksgiving sug
gested by the Laymen's National Committee, Inc., are:

Bless us, O Lord, and these Thy gifts, which we are 
about to receive from Thy bounty, through Christ Qur 
Lord. Amen.

TIMELY TOPICS
Motorcycle Factory In Szczecin 
Gaining Renown
The “Junak” Has Won Many Competitions 

And Prizes
In Polish Szczecin there is a 

motor-cycle factory well known 
already in spite of the fact that 
it has only recently been estab
lished. It is located on the site 
of the old “Stoewer” works. 
“Stoewer” was synonymous with 
the well known typewriters and 
solid luxury cars, made to order. 
Something after the style of the 
English Rolls-Royce in a slightly 
lower class. But it’s an old story 
already. In 1945 after the passing 
of the frontline, only devastated 
production shops were left, full of 
rubble and rusty iron scrap. Of 
the machines producing the luxury 
items not even a memory remain
ed.

Today “Stoewer” carries the 
prosaic name of the Szcaecin 
Motor-cycle Factory and through 
its gates are passing the “Junak” 
motor-cycles, well known in Po
land and abroad.

As a matter of fact, everything 
had to be started from scratch. 
Even the walls required repairing. 
Machines have been brought, 
workers trained and the prototype 
has been produced. The first 350 
cu. cm motor-cycle in Poland, de
signed by Polish constructors and 
produced by Polish engineers and 
workers.

One has to confess that the start 
was not very happy. It is true 
that the engine was working per
fectly, that a number of modi
fications, unknown even abroad, 
have been introduced, but....The 
frame was weak. A doleful gossip 
(confirmed by facts) started cir
culating among the specialists, 
sportsmen and amateurs and 
motor-cycling enthusiasts that 
“Junak” (the brave) was not so 
brave in spite of such a high 
sounding name.

Leading specialists from the 
Gdańsk Polytechnic were called 
in to help. After many tests, weari
some calculations and experiments 
the construction of the frame was 
changed. The result surpassed ail 
expectations. The new frame was 
perfect. It withstood all tests, it 
was stronger than in any other 
motor-cycle of this type.

“Junak" began to win all compe
titions and the most difficult trials. 
The brave “Junak” was passing 
the test under the most diverse 
conditions.

Later successes came like an 
avalanche; the gold medal in 1958 
in the six-day trials in the Ger
man Federal Republic, considered 
the most difficult performance 
test for motor-cycles, success in 
the very difficult Tatra trials 
where out of some dozens of 
motor-cycles from many countries 
only eleven finished the course, 
including—nine “Junaks.”

They have defeated their rivals 
with such, world known marks as 
for instance, the Czechoslovakian 
“Jawa.” To the “Junak” success
es can be added those of our com
petitors taking part in the road 
and cross country trials in spite 
of great competition from import
ed machines such as “A. J. S.,” 
“Matchless,” “B. S. A.” and “Ja
wa.” And finally in April of this 
year “Junak” established the Pol
ish speed record (150 km. per 
hour,—around 65 miles).

The former mistrust vanished. 
Orders started coming in from the 
whole country and from abroad. 
In spite of continuously rising out
put the factory cannot meet even 
a part of the demands.

Last year 3,000 “Junaks” were 
produced, this year production will 
increase nearly three times 
(8,000). In two years the Szczecin

factory will be producing 20,00® 
motor-cycles annually.

The production is very diverse. 
Three versions are produced ,the 
standard, tourist and perform
ance. At the same time tests are 
being carried out with prototypes 
of various side-cars for the tour
ist motor-cycles and of commer
cial trailers. The factory also 
plans the construction of a new, 
250 cc. model.......................  ........

The interest in “Junak” is in
creasing abroad, in Turkey, In
dia and even in Abyssinia. The 
international successes have not 
been without effect.

Workers at the Szczecin Motor
cycle Factory are for the most 
part very young. 25 years is con
sidered already a mature age. A 
number of workers could still be 
found below 21 years of age. Dis
cussions between the 23-year-old 
engineer and a foreman two years 
younger are nothing exceptional 
in this factory.

Perhaps that is the reason why 
there is so much enthusiasm, will
ingness and experimenting.

A Page
In American History

On December 10, 1869 — ninety 
years ago — the first territorial 
legislature of Wyoming voted to 
give women the right to vote. 
When Wyoming came into the 
Union as a state in 1890, woman 
suffrage was written into its con
stitution ,the first state to do so. 
Utah enfranchised women in 1870, 
Colorado in 1893, and on its ad
mission to the Union in 1895, Utah 
also adopted a constitution con
taining equal suffrage. The next 
year Idaho followed. These early 
victories, however, aroused the 
opponents of woman suffrage, and 
a long campaign of educating pu
blic opinion became necessary. In 
1910 the state of Washington in
cluded woman suffrage in a num* 
her of reform amendments to itt 
constitution. In the same year the 
National Woman Suffrage Asso
ciation presented to Congress e 
petition signed with some 500,000 
names urging a federal amend
ment. It was not until May, 1919, 
however, that the Federal woman 
suffrage amendment was passed 
by Congress by the necessary two- 
thirds majority and submitted to 
the States for ratification. The 
Woman Suffrage Amendment, the 
19th Amendment, went into effect 
on August 26, 1920.

On December 13, 1924—35 years 
ago — Samuel Gompers, first 
president of the American Fede
ration of Labor, died in Texas. Of 
Russian-Jewish origin, Gompers 
was born in England and after im
migrating to the United States, he 
became a worker in the cigar
making industry. In 1804 he joined 
the International Cigar Makers* 
Union of which he later became 
president. He was one of the 
founders of the American Federa
tion of Labor and its first president 
— and with the exception of the 
year 1895, served in that capacity 
until his death. A conservation 
leader, he made the A. F. of L. a 
force to be reckoned with and at 
the same time kept the organiza
tion out of politics. Gompers, an 
avowed opponent of theorists and 
radicals in the labor movement, 
concentrated or seeking improve
ments in working conditions, in
creases in wages, and shorter 
working hours. His policies con
tributed greatly to the develop
ment and influence of American 
labor uniom.
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* * * Sports — P.N.A. Youth Section — Social * * *
Ashland Bindery Gains In Council 41 
PNA; ten Sabinski Racks Up 226-616

standings
W. L.

Mazewski Boosters 29/4 1514 
F-T Restaurant 2814 1614 
Ashland Bindery 2714 1714 
2-nd Federal Savings ....27 18
Erickson Boosters 27 18
O’Malley & MceKay 23 22
Lloyd’s 23 22
Reda’s Liquors 21 24
Division Chevrolet 20 25
Cragin Bowl 1714 2714
Beauty Crest Wall Tile..16 29 
Armitage Inn .................. 10 35

Ashland Bindery vanquished 
Cragin Bowl in 2 games and tied 
in the other to gain sole possession 
of third place in the Council 41 
PNA Keg loop title race, one game 
back of second place F-T Restau
rant, loser of a pair to the Wil
liam N. Erickson Boosters, and 
two back of pacesetting Al Ma-

The Sportrait: 
Alex Olmedo

Los Angeles. (UPI)  Alejan
dro Olmedo Rodriques, known af
fectionately to his University of 
Southern California classmates as 
"The Chief,’’ is going after the 
world’s professional tennis cham
pionship with all the vigor he used 
to become the greatest amateur 
star.

The Peruvian-born tennis play
er is better known under his 
Americanized name of Alex Ol
medo but he’s going to put all 
the determination of an Inca chief 
into his latest ambition — to be
come the top pro tennis star in 
the world.

There were no more amateur 
goals left for Olmedo when he 
announced last week he was turn
ing pro under the banner of pro
moter Jack Kramer. And there 
are a lot of financial goals he can 
achieve as well as the title of 
world’s greatest player.

That accolade presently rests on 
the broad brow of Ricardo (Pan
cho) Gonzales. But the 31-year- 
old Gonzales, looking ahead to the 
time when he will retire from ac
tive competition, picks Olmedo to 
be his successor.

Olmedo, however, must win that 
designation and Gonzales is ready 
to resist his efforts for as long 
•s it is possible and profitable.

Olmedo, who learned all about 
finances as a commerce major at 
Southern Cal, applied his knowl
edge to obtain a minimum guar
antee of $35,000 from Kramer who 
said if the Davis Cup star lives up 
to his potential as a tennis player 
he should earn $100,000 the first 
year.

“I am determined to become the 
best tennis player in the world,” 
Olmedo said as he lunched be
tween classes on the university 
campus. “I know I’m getting into 
a real tough league and I have a 
Jong way to go. But I’m going 
to the top.

“I have never wanted to be sec
ond best in anything I have done 
and now that I have turned pro
fessional I want to be the best.”

But Olmedo doesn’t expect to 
achieve that ambition immediate
ly. Every great amateur has en
countered difficulty the first sea
son after turning pro. And Ol
medo knows that he will be play
ing men like Gonzales, Lew Hoad, 
Frank Sedgman, Pancho Segura 
and the rest of the top profes
sionals who know how to conserve 
their strength and still play their 
best game on the long tours.
BOASTS "THE BIG SERVE”

Kramer, one of the greatest 
players himself both as an ama
teur and professional, says Olmedo 
has “the big serve” so vital to the 
pro player and he is confident the 
Peruvian will be a success.

Olmedo gets his first taste of 
pro action in a couple of weeks 
when he flies to Australia during 
the Christmas holidays to take 
part in one pro tournament and 
some selected matches before re
turning to finish out his semester 
at the university.”

Olmedo hopes to get in his final 
10 units of work towards a degree 
between tennis seasons after his 
first big tour and the dozen 
Kramer tournaments in all parts 
of the world.

“I came to the United States for 
more than just the chance to play 
tennis,” the shy 23-year-old 
athlete said. “I had to strike while 
I could as a pro to capitalize on 
whatever reputation I’ve made in 
the game. But my education is 
still very important to me and I 
intend to finish out what I started 
at the univedsity.”

If Olmedo’s future materializes 
as Kramer foresees it, he will en
joy at least a decade of making top 
money as a professional. Gonzales, 
now in his tenth year as a pro, is 
estimated to make at least $100,- 
000 a year and the moody cham
pion does not engage in all the 
tournaments open to him, pre
ferring to pace himself more.

“I’ve worked out with Gonzales 
many times,” Olmedo smiles. “He 
is a great player and has taught 
me a lot. I hope to show him how 
well he has taught me in the 
months to come.”

President’s Christmas 
Message, Midnight 
Mass On WMAQ

President Eisenhower’s annual 
Christmas greetings to the nation 
and the world, the Midnight Mass 
from St. Patrick’s Cathedral in 
New Yotk City, a late-evening 
program of Christmas music and 
a special Christmas Day stereo 
broadcast have been added to the 
schedule of Christmas programs 
to be carried bv Station WMAQ.

The Pontifical Mass, to be 
broadcast on NBC-Radio, Thurs
day. December 24, will be carried 
by Station WMAQ from 11:00 pjm. 
CST until its conclusion. It will 
be followed by a program of 
Christmas music recordings, last
ing until 1:00 a.m. CST.

The President’s greeting and 
the. lighting of the traditional 
White House Christmas tree will 
take place, Wednesday, December 
23, from 4:05 to 4:30 p.m. CST. 
Secretary of Commerce Fred Sea
ton will introduce the President 
and there will be music by the 
U.S. Marine Band and Youth For 
Christ Chorals.

On Christmas Day, Friday, De
cember 25, from 12:05 until 2:00 
p.m.. Station WMAQ will broad
cast a special Christmas in Stereo 
program, with the NBC Chicago 
Orchestra under Joseph Gallic- 
chio’s direction and the Reno Ton- 
delli Quintet presenting tradition
al Christmas music, both classical 
and m the lighter vein. Phil Bow
man will be host-narrator of this program.

Joe Zyzda Scores 
Twice As Eagles 
Top Racine, 2-0

Milwaukee, Dec. 21. — The Chi
cago Eagles, representing Illinois 
in National Amateur soccer cup 
competition, defeated Wisconsin’s 
champions, the Racine Sports 
club, 2 to 0, Sunday.

A crowd of 1,000 saw Joe Zyzda 
score at 35 minutes of the first 
half and repeat in the fifth minute 
of the second half. This was a 
fourth round match.

The Eagles next will meet Mis
souri’s still undetermined cham
pion.

zewski Boosters, who were cap
turing 2 from Armitage Inn, last 
Tuesday night at the Saranecki 
Brothers’ Cragin Bowl.

J. Szczepanik tallied 534 and 
Lou Foszcz 530 for Ashland Bind
ery, Ronnie Hull 542 and R. Cor- 
tesi 536 for Cragin Bowl, Casey 
Grendzinski 543 and Ed Chiappet- 
ta 536 for Erickson. Gene Charles 
499 for F-T. Al Smentek 515 and 
Joe Cwynar 514 for Mazewski, and 
T. Grabowski 481 for Armitage 
Inn.

Ted Skaluba’s 591 and Art Ger- 
lich’s 514 netted Second Federal 
Savings 2 at the expense of 
O’Malley and McKay and a 4th 
place tie with the Erickson Boost
ers. Steve Schlenker tossed a 565 
for the losers.

Lloyd’s rallied for a 2 to 1 nod 
over Beautv Crest Wall Tile (John 
Gallo threw a 566 for Lloyd’s, and 
Len Kiolbasa 496 for Beauty Crest 
Tile.

Tom Pultorak rolled 509 and El 
Barkmann 500 in sparking Divi
sion Chevrolet to 2 triumphs at 
the expense of Reda’s Liquors. 
Len Sabinski notched a 226-616 
and Lee Andersen 501 for Reda’s-

ASHLAND BINDERY: J. Szcze
panik 534, V. Bogucki 453, R. 
Szumny 505, B Hull 504, L. Foszcz 
530.

CRAGIN BOWL: R. Bertrim 
514, R. Cortesi 536, M. Celmer 472, 
P. Saranecki 506, R. Hull 542.

F-T RESTAURANT: G. Derby 
423, G. Charles 499, P. Turbak 497, 
F. Derby 495, R. Krieger 470.

ERICKSON BOOSTERS: C. 
Grendzinski 543, A. Chiappetta 
427, W- Pociask 490, E. Chiappetta 
536, L. Johnson 520.

ARMITAGE INN: M. Cooper 
396, J. Stenson 419, T. Grabowski 
481, B. Suhr 466.

MAZEWSKI BOOSTERS: W. 
Macuda 483, J. Cwynar 514, E. 
Węgrzyn 451, C. Sydor 455, A. 
Smentek 515.

O’MALLEY & McKAY: J. Hut
ton 488, H. Fahnrich 476. R. Buck- 
ley 473, S. Schlenker 565.

SECOND FEDERAL SAVINGS: 
Zmudski 493, Gerlich 514, Na- 
wiesniak 465, Skaluba 591, Galaz 
480.

BEAUTY CREST WALL TILE: 
E- Lukwinski 489. J. Mercado 409, 
P. Izewski 450, L. Kiolbasa 496.

LLOYD’S: B. Goode 480, J. 
Sievert 428, S. Zderski 493, D. 
Marchese 405, J. Gallo 566.

REDA’S LIQUORS: J. LaGrippe 
422, L. Andersen 501, A. Patellaro 
448, G. Roche 456, L. Sabinski 616.

DIVISION CHEVROLET: T. 
Pultorak 509, D. Palmer 442, W. 
Żurowski 499, E. Barkmann 500, 
J. Żurowski 433-

MINER & MINER
CONSULTING ENGINEERS, INC.

5598 SOUTH BROADWAY 
IN LITTLETON, COLORADO

has immediate openings for ELECTRICAL ENGINEERS— 
R. E. A. Project Experience Necessary. Utility background de
sired in design. Experience in power lines, substations and 
related work. Foreign assignment. U. S. citizenship required.— 
Reply by air mail giving education, experience and other 
pertinent information. All information held confidential.

Secret Agent X9 Unitas Welds Baltimore Colts IntoBy Mel Graff
Registered D S Patent Office
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Pro Football’s Greatest Combine
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Does Art
Appreciation
Depend Upon Display

Young Polka Halts Arm-Wol Lewis
Jr. Win Streak; Old Style Cops 3

E-E Cleaners Tie 
Circuit 7 For
SLA Leadership

STANDINGS
E-E Cleaners  23 16
Circuit No. 7 .........   23 16
Morskie Oko .......  22 17
Sobieski ..............................  19 20
Wąsik Real Estate  15 24
Hemlock Savings  15 24

The E-E Cleaners turned back 
Morskie Oko, 2 to 1, last Thursday 
night at Gage Park Bowl to earn 
a first place deadlock in the Sea 
League of America Mixed Bowling 
league race with Circuit 7, loser 
of 2 to Sibieski.

Joe Polacek rolled 466 for the 
Cleaners, Barbara Page 418 for 
Morskie Oko, Frank Kalinka 537 
for Sobieski, and Ray Mroz 483 
for Circuit 7.

Wasik Real Estate shaded Hem
lock, 2 to 1, to tie the latter for 
5th place.

Joe Sarik shot 498 for Wasik 
and Mel Postelniak 431 for Hem
lock.

E-E CLEANERS: B. Przechera 
427, L. Herda 395, J. Krozel 482, 
M. Jucha 395, J. Palacek 466.

MORSKIE OKO: C. Hammer- 
ling 369, R. Hemmerling 339, B. 
Page 418, B. Wolf 390.

CIRCUIT No. 7: B. Janis 344. T. 
Tyma 435, L. Wierz 384, R. Mroz 
483.

SOBIESKI: F. Krupp 345, H. 
Waskiel 326, G. Szafranowski 277, 
M. Krupp 420, F. Kalinka 537.

HEMLOCK: V. Kina 299, F. To
karski 376, M. Postelniak 431, S. 
Hernandez 420.

WASIK: J. Serwonski 393, D. 
Hercinski 435, J. Sarik 498, C. Ze- 
gadlo 456.

Charles Bateman shouldn’t get 
bored with his work on a new 
Screen Gems filmed series called 
“Twd FaSbs West.” Te plays twin 
brothers—one a swaggering gun- 
happy Westerner; the other a mild 
mannered, Boston-educated doctor. 
Their paths cross in a small West
ern town in the late 1860’s. Since 
they both go for the same gal, 
Bateman has to use two different 
romancing techniques in scenes 
with leading lady June Blair.

Baltimore, Md. (UPI)— “The 
Perfect Ad For Pro Football” goes 
on display again next Sunday in 
Baltimore and on thousands of TV 
screens.

That’s how the late Bert Bell, 
former National Football League 
commissioner, once described John 
Unitas.

Yet Unitas (No. 19) will look 
pretty much like any other quar
terback . when h e appears in 
Memorial Stadium to lead the 
Colts against the New Yodk Giąnts 
Sunday in the N.F.L. champion
ship game.

Unitas, 26, is a lean-faced blond 
of Lithuanian ancestry. He stands 
6-1, weighs 195 pounds and is 
slightly bow-legged. He is quiet, 
soft-spoken and flashes a ready 
grin. e. ,

Some experienced pro football 
observers call Unitas the game’s 
top current passer. Others claim 
he is the best passer in football 
history. They say this even though 
they have seen Baugh, Luckman, 
Waterfield and Graham.

These statements produce mara
thon arguments but they are not 
the most fascinating part of the 
Unitas story. His rise to sports 
fame sounds like a soap opera— 
except that it really happened.

Looking back, it seems that Uni
tas gained something every time 
he hit a tough spot, even though 
he appeared to be losing ground. 
His key weapons were several 
friends, talent, study and perse
verance. Mainly perseverance.

Cullen Sparks N. Y. 
Win Over Canadiens; 
Hull,Hawks Tip Leafs

Brian Cullen has been a center 
ever since he broke into the Na
tional Hockey League five years 
ago, but he needed five minuses 
Sunday night to prove he’s also 
a pretty fair wingman. «

The New York Rangers were 
trailing the Montreal Canadiens, 
4-2, in the third period when 
Coach Alfie Pike decided to play 
Cullen at left wing on a line with 
center Larry Popein and right 
wing Ken Schinkel.

Cullen, who had been cooling 
his skates on the bench, was so 
overjoyed he scored one goal and 
set up two others in leading the 
Rangers to a comeback 6-5 victory 
over the league leaders.

Red Sullivan scored the winning 
goal for the Rangers later in the 
period but it was Cullen's deft 
playmaking and sarpshooting that 
amazed a capacity crowd of 15,— 
925 at Madison Square Garden.

Despite their thrilling come- 
from-behind victory, the Rangers 
remained buried in the league cel
lar, one point back of the Chicago 
Black Hawks, who set a club re
cord by scoring seven goals in the 
second period while routing the 
Toronto Maple Leafs, 7-4.

John’s father died when he was 
four but his mother put him 
through St. Justin’s High in Pitts
burgh. Like many boys, he could 
only go to college if he could ob
tain an athletic scholarship. Jim 
Carey, who coached John in high 
school, recognized his talent. But 
Notre Dame and Indiana saw only 
a lean, 145-pound quarterback 
who was too light. They turned 
him down.

Unitas wound up playing for 
Louisville under coach Frank 
Camp. There he got plenty of 
practice passing while draped with 
tacklers. He didn’t make any All- 
Star teams but the Cleveland 
Browns were interested. However, 
the Pittsburgh Steelers struck first. 
They drafted John in 1955 but 
released him before the season be
gan.

Unitas immediately asked Coach 
Paul Brown of Cleveland for a 
tryout. Brown said he couldn’t use 
him because Otto Graham was on 
hand but told Unitas to be ready 
for a trial in 1956.
PLAYED FOR $6 A GAME 
IN 1955

On the strength of this en
couragement, Unitas played semi- 
pro football in Pittsburgh for $6 
a game to keep in shape for a 
tryout with Cleveland.

But the Colts signed John in 
the spring of 1956 and possibly 
changed the future course of the 
Eastern Division as well as their 
own Western Division. If Unitas 
had appeared in the Cleveland 
camp that year, its Eastern Divi
sion rivals probably would have 
faced Unitas, the game's top pass
er, in the same backfield with 
Jim Brown, the sport’s top run
ner, in recent seasons.

Unitas got his chance when 
George Shaw, then Baltimore’s No. 
1 quarterback, was injured while 
playing against the Chicago Bears 
in the fourth game of the 1956 
season.

Unitas has been Baltimore’s top 
signal-caller ever since and he 
is more than just a brilliant pass
er.

He calls most of Baltimore's 
plays and is what many quarter
backs are reputed to be but aren't 
—a gambler. He likes to pass when 
the Colts need only a foot for a 
first down. He crossed up the 
Giants last year by passing when 
the Colts were on New York’s 
seven-yard line in the famous 
“Sudden Death” overtime period 
of the championship game.

To prove he knows where he’s 
passing Unitas tossed an all-time 
N.F.L. season high of 32 touch
down passes this year. That means 
he’ll be New York’s big problem 
again Sunday.

His name is pronounced “you- 
night-us” and that’s what happens 
when the kid nobody wanted steps 
into the Colts’ huddle and gives 
the signal for the next play. The 
Colts unite—and the opposition 
usually suffers.

Popatrzcie tylko co za przyjemność możecie zrobić komuś na tę Gwiazd
kę! Oto klasyczna karafka czołowej w świecie wódki w radosnym jakby 
z klejnotów świątecznym opakowaniu! Zwyczajna butelka też w tym sa
mym wspaniałym opakowaniu.

PODARUJ SEAGRAM’S I BĄDŹ PEWNY
CHRISTMAS ORNAMENTS BY PLACE NOEL INC. BLENDED WHISKEY. 86 PROOF 65% GRAIN NEUTRAL SPIRITS. SEAGRAM-DISTILIERS COMPANY. HEW YORK CITY.
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BROTHERS 
Ulman 439, T.

Frank Ginise’s 55'5 won for him 
a turkey and for his Crown Ser
vice Station combo a pair of tri
umphs at the expense of Moskal 
Caterer No. 1. S. Kartesky rolled 
a turkey winning 495 for the 
losers.

YOUNG POLKA TAVERN: 
Broneage 438, P. Mika 433, 
Czajkowski 437, B. Muir 415, 
Siers 375.

ARM-WOL S. S. J. Mazur 434,
L. Jastper 398, C. Siwek 436, J. 
Micek 478, W. Kozielec 559.

NIEMIEC TAVERN: R. Niemiec 
498, E. Pawełek 383, J. Demski 517,
M. Diak 501, B. Warnke 537.

SHELLEY STEEL CORP. Gros- 
son 490, W. Watrach 464, J. Mos
kal 476, S. Czerski 506, W. Majk- 
szak 535.

MOSKAL CATERER NO. 2: E. 
Wasniewski 409, B. Demming 390, 
C. Swiontek 533, B. Dankowski 
558, E. Karol 495.

OLD STYLE LAGER: J. Star
czewski 566, H. Scalzitti 503, J. 
Russo 394, B. Medal 551, D. Drey
er 493.

MOSKAL CATERER NO. 1: E. 
Kozakiewicz 413, D. Sitko 391, J. 
Lewis 393, S. Kartesky 394, B. 
Meller 447.

CROWN SERVICE STATION: 
F. Ginise 555, B. Dalke 415, R. 
Bare 384, J. Healey 393, N. Brait 
480.

The lights are on again at Thil- 
lens Stadium, home of Boys’ Ma
jor League. Dark since September 
when some 600 youngsters reluc
tantly gave up their nightly base
ball to return to their books, the 
playing field at Devon and Ked- 
zie now displays a gaily lighted 
Christmas tree. The 60 foot cone 
of lights towers over the surround
ing area and is visible for miles.

With the passing of the Holiday* 
and its altogether too brief “mo
ment” of. glory, the “tree” will 
resume its humdrum existence as 
an ordinary utility pole until sum
mer night baseball returns.

Modern ways of displaying art, 
and whether or not they are an 
improvement over the old meth
ods, will be discussed when The 
American Scene presents “Art 
and the Exhibitor” as its subject, 
Sunday, December 27 (WNBQ- 
Channel 5, 8:30 a.m. CST) (Color).

Guests will be Daniel Brenner, 
an associate professor of archi
tecture at the Illinois Institute of 
Technology, who is a partner in 
the architectural firm of Brenner 
and Turk, and Dr. George E. Dan
forth, director of IIT’s Department 
of Architecture.

Discussion will include prob
lems of displaying art relative to 
the building in which they are 
displayed, with the Guggenheim 
Museum in New York being used 
as an example, and the Art In
stitute of Chicago’s former method 
of covering a wall with pictures, 
compared to its present spacing.

A dazzling array of Mid-Winter 
flowers, native to many foreign 
lands, will transform the con
servatories in Garfield and Lin
coln parks into exciting vistas and 
breath-taking scenes of floral 
splendor during the Chicago Park 
District’s 47th Annual Christmas 
Folwer Show extending from Sun
day, December 20 through Sun
day, January 3, 1960. The conserv
atories will be open every day 
from 9 a.m. to 9 p.m., except on 
Christmas Eve and New Year’s 
Eve when they will close at 5 p.m.

The traditional flower of the 
Christmas Season, the flame-red 
poinsettia, and its companions, the 
pure white and the delicate pink 
varieties, will hold the center of 
the stage. A great deal of con
trasting material makes this show 
one of unusual interest. The Christ
mas display is one of the four 
large flower shows presented an
nually in the park conservatories. 
These shows are planned a year 
in advance and are arranged with 
utmost skill and artistry on the 
part of the park horticultural 
staff. Visitors from far distant 
palces are among the many thous
ands who enjoy the shows each 
year. More than 150,000 are ex
pected to visit the conservatories | 
during the Holiday Show.

In Horticultural Hall in Garfield 
Park conservatory, green and 
snow covered evergreen trees to
gether with the red-berried Fire
thorn and Ardisia with bright 
coral red berries are arranged in 
the rock garden and waterfall 
area to ceate a native woodland 
scene. Around the Wishing Well 
and along the winding paths 
plantings of poinsettias and ever
greens are interspersed with fra
grant Paperwhite Narcissus, Jeru
salem Cherries, Cyclamen and blue j 
daisies from South Africa. Tall 
background material with red and | 
white flowers add to the 
scheme.

School and civic groups 
arrange for guide service by 
ing to the office of Chief Horticul
turist or telephone KEdzie 3-1281 
for Garfield Park or Lincoln 9- 
3006 for Lincoln Pk. conservatory.

Garfield, Lincoln 
Parks Feature Array 
Mid-Winter Flowers

R. 
J.

JAMIN’S VERSATILE
New York. (UPI) — Jamin, the 

brilliant trotter from France that 
campaigned at U. S. harness tracks 
this year, also is trained to carry 
a jockey in certain “saddle” trot
ting events abroad. He’s usually 
assigned to carry about 160 
pounds.

Niemiec Tavern  
Crown Service Station .... 
Arm-Wol S. S ........
Shelley Steel Corp. ....... 
Old Style Lager  
Moskal Caterer No. 2  
Moskal Caterer No. 1  
Young Polka Tavern 

Young Polka Tavern snapped 
the Arm-Wol Service Station win 
streak at 11 games, although drop
ping a pair, during Lewis Jr., 
Handicap Keg loop play last Tues
day night at Lewis Bowl. Walter 
(Red) Kozielec shot a 559 for 
Arm- Wol and P. Mika 433 to win 
for themselves a turkey apiece. 
Arm-Wol now boasts a record of 
11 triumphs in its last 12 tilts.

Bob Warnke, a turkey winner, 
posted a 537, John Demski 517 and 
Mike Diak 501 in pacing paceset
ting Niemiec Tavern to a 2 to 1 
nod over Shelley Steel Corp., 
whose attack featured a 535 by 
turkey winner Walter Majkszak 
and a 506 by Stan Czerski.

Old Style Lager blanked Mos
kal Caterer No. 2 to tie Shelley 
for 4th position. Bob Medal, a 
turkey victor, notched a 551, John 
Starczewski 566 and H. Scalzitti 
503 for Old Style, and Bruno Dan
kowski, winner of a gobbler, tal
lied 558 and Casey Swiontek 533 
for Moskal.

KARLOV FOOD * LIQUORS: 
S. Barczak 504, J. Wojciehowski 
435. D. Munch 432, R. Foley 558, 
A. Pino 511-

CHIPPEWA 
UCTS: H. 
Heilbrunner 402, W. Konczal 412, 
G. Orcutt 497, M. Kuca 534.

SILER & GUZDZIOL FUNER
AL HOME: S. Malak 448, M. Ma
lak 356, B. Guzdziol 499, C. Kuca 
520, E. Andrassi 511.

TERRY’S AUTO SERVICE: R. 
Barczak 540, J. Koralewski 430, J. 
Paukner 466, G. Considine 435, M. 
Ostrowski 465-

WATSON BROTHERS: B. Gayle 
L. Waliczek 4125^ L. Ostrowski 
497, F. Ostrowski 503, E. Wicherek 
485.

NADA’S LOUNGE: W. Rettig 
428, T. Rupp 498, R. Rail 453, R. 
Michalak 534, E. Skulavik 513.

BOB’S UNIQUE SERVICE 
STATION: Julian Maciag 558, C. 
Maciag 449, B. Truckey 524, Jake 
Maciag Jr. 551, Jake Maciag Sr. 
476.

PAPER PROD- 
Olszewski 503, T.

Paced by Tom McKittrick’s 5'52 
series and Ed Michalak’s 550, Mc- 
Kittrick-iNurenberg went on to 
defeat Wiercioch Brothers Build
ers thrice last Tuesday night at 
Miami Bowl to tie with Karlov 
Food and Liquors, 2 to 1 victor 
over George O. Lehr Lawn 
Plumbing and Heating, for first 
place in the Ostrowski Southwest 
Businessmen’s Keg loop title race.

Al Wiercioch posted a 534 for 
his squad, Ron Foley 558 for Kar
lov Food, and Richard Michałek 
507 for George O. Lehr.

Chippewa Paper Products spurt
ed to shade Siler and Guzdziol 
Funeral Home, 2 to 1, on a 534 bv 
Mike Kuca. Casey Kuca tallied 
520 for Siler and Guzdziol.

Terry’s Auto Service and Wat
son Brothers fought to a stalemate. 
Ray Barczak scored a 540 for Ter
ry’s and Frank Ostrowski 503 for 
Watson.

Julian Maciag racked up a 558 
and Jake Maciag Jr. 551 in pacing 
Bob’s Unique Service Station to 
a 2 to 1 decision over Nada’s 
Lounge, whose attack showed a 
534 by Robert Michalak.

Joanna Western Mills clipped 
West Elsdon Pharmacy, 2 to 1, 
behind Gene (TW) Wasowicz’s 
542. Marvic Gorss rolled 552 for 
West Elsdon.

Airway Liquors soared to 2 tri
umphs at the expense of Fairway 
Auto Rebuilders. John Pawlar- 
czyk threw a 524 for the winners 
and Al Pokorny and Bill Brown 
532 each for the losers.

Bill Gannon’s 553 enabled! 
Polly’s Lounge to trim the Miami 
Cocktail Lounge, 2 to 1. John 
Pasterek chalked up a 537 for 
Miami. •

JOANNA WESTERN MILLS: 
A. Fabiono 511, E. Ertman 475. 
S- Trzos 454, A. Stott 530, E. Wą
sowicz 542.

WEST ELSDON PHARMACY: 
H. Campbell 479, J. Sedlak 515,
E. Shupryt 541, M. Gorss 552, J. 
Shudvick 504.

FAIRWAY AUTO REBUILD
ERS: A. Pokornv 532, B. Brown 
532, J. Flowers 422, J. Zeman 475,
F. Zeman 523.

AIRWAY LIQUORS: J. Bodere 
512, H. Slawinski 467, J. Madej 
428, T. Turczynski 513, J. Pawlar- 
czyk 524.

POLLY’S LOUNGE: S- Papa 
496, R. Balun 458, N. Lipinski 459, 
Bill Gannon 553. Bob Gannon 533.

MIAMI COCKTAIL LOUNGE: 
T. Sansone 500, E. Stanek 478, E. 
Jarmus 448, J. Pastorek 537, T. 
Koch 450.

WIERCIOCH 
BUILDERS: C. 
Kash 488, A. Wiercioch 534, R. 
Wiercioch 463, H. Persak 510.

McKITTRICK - NURENBERG:
F. Albrecht 544, E. Michalak 550, 
M- Hojnacki 484, G. Ganakos 488, 
T. McKittrick 552.

GEO. O. LEHR, LAWN P. & H.:
G. Chuduk 453, R. Leidke 420, M. 
Williams 434, D. Parker 462, R. 
Michałek 507.

McKittrick-Nurenberg And Karlov
Share Ostrowski Business No. 1

STANDINGS
W. L.

McKittrick-Nurenberg ..28 17
Karlov Food & Liquors ..28 17
West Elsdon Pharmacy .26 19
Polly’s Lounge ............. ..25 20

25 20
Wiercioch Builders ..... • 2414 2»>4
Terry’s Auto Service . ..2314 2114
Watson Bros- ................. ..2314 2114
Bob’s Unique S.S.......... ..2214 2214

24Nada’s Lounge ............. ..21
Joanna Western Mills ..21 24
Airway Liquors .......... ..20 25
Miami Cocktail Lounge ..19 26
Siler & Guzdziol ........ ..19 26
Geo. O. Lehr Plumbing..19 26
Chippewa Paper ........ 29
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Kalendarzyk Posiedzeń Rada Polonii Przez Swego Prezesa 
Dziękuje Za Udział w Bankiecie
Oraz Za Udzielenie Radzie Poparcia w Jej 

Pracy Na Rzecz Pomocy Dla Polski i Ca
łego Programu Rady w Dziedzinie Chary
tatywnej

Środa, 23 Grudnia
Wyborcze posiedzenie Tow. Ob

rona Wolności, Gr. 2879 ZNP, od
będzie się w sali Polskich Wetera
nów, 1239 N. Wood ul., w środę, 
23-go grudnia. Początek o godz. 
7:30 wiecz. Uprasza się członków 
i członkinie o obecność. — Piotr 
Kaczmarek, prezes; Helena A. 
Porowińska, sekr. prot.

Towarzystwo Sztandar Wol
ności, Grupa 1010 ZNP., odbędzie 
swe wyborcze posiedzenie w śro
dę, dnia 23go grudnia, b.r., w sali 
zwykłych posiedzeń pod nr. 1401 
W. Superior ulica. Początek punk
tualnie o godzinie 7:30 wieczo
rem. Wybory urzędników na rok 
1960, jak również inne bardzo wa
żne sprawy tyczące wszystkich 
naszych członków i członkinie bę
dą omawiane i załatwione na tern 
posiedzeniu. Przeto wymaganem 
jest, obecność wszystkich naszego 
zespołu. — St. Gazda, prezes; Fr. 
Sikora, sekr. prot.

Sobota, 26 Grudnia
Zarząd Tow. Rzeczpospolita Pol

ska przypomina wszystkim swoim 
członkiniom i członkom, że przed- 
roczne posiedzenie odbędzie się w 
sobotę, dnia 2'6-go grudnia, w dol
nej sali Sokolni, pnr. 1062 No. 
Ashland ave., początek o godzinie 
8-ej wieczorem.

Posiedzenie jest bardzo ważne, 
albowiem poza sprawami rutyno
wymi będzie także dokonany wy
bór nowego zarządu na rok I960, 
a także delegatów do Gminy 120 
i delegatów do Kongresu Polonii 
Amerykańskiej na stan Illinois.

Instalacja zarządu na rok 1960 
odbędzie się zaraz po posiedzeniu. 
Komitet Pań wraz z zarządem 
urządza smaczna przekąskę, na 
którą zaprasza członków i sym
patyków. — Feliks Staniszewski, 
prezes; Henryka Szczepankowska, 
sekr. prot

Już w tą niedzielę, to jest 27-go 
grudnia, Tow. Pań Pomocy Sio
strom Dominikankom p. o. Św. 
Róży Limańskiej, będzie miało swe 
posiedzenie, instalację i gwiazdkę 
w sali pod kościołem misyjnym 
Św. Jadwigi, 2441 N. Washtenaw, 
o godzinie 2:30 po południu.

Zarząd na rok 1960 składa się 
z następujących pań: Leopoldyna 
Nieparz, prezeska: Zofia Tazaskus, 
wiceprezeska; Anna Bielat, sekr. 
fin.; Eleonora Rapała, sekr. prot.; 
Florentyna Moore, skarbniczka; 
Marta Golubska, sekr. koresp.

Komitet zabaw: przewodnicząca 
p. Franciszka Kwasigroch, wice- 
przew. Maria Grochala, do pomo
cy panie Józefina Moll, Anna Ja- 
nowicz i Maria Gamin.

Po posiedzeniu odbędzie się dla 
obecnych “Gwiazdka.”

Niedziela, 27 Grudnia
Posiedzenie Klubu Par. Augu

stów odbędzie się w niedzielę, dn. 
27-go grudnia, o godzinie 2:30 po 
południu w sali Weteranów, 1239 
N. Wood uL Członkowie i człon
kinie są proszeni o liczne przy
bycie z powodu wyborów na rok 
1960 i wiele innych spraw jest do 
załatwienia, jak również będzie 
“grab bag.” — Maria Kowalewska, 
prezeska; S. Pienkos, sekr.

Klub Straszenia zawiadamia 
swoich członków, iż posiedzenia 
grudniowego nie będzie z okazji 
świąt. Natomiast posiedzenie od
będzie się w czwartą niedzielę 
w sali Weteranów Armii Polskiej, 
1239 N. Wood ul., o godzinie 3-ej 
po południu. — J. S. Ćwik, pre
zes; Helena Piecuch, sekr.

Niedziela, 27 Grudnia
Klub Powiatu Jasło Nr. 44 przy 

Z.K.M., będzie miał roczne posie
dzenie w niedzielę, 27-go grudnia, 
o godzinie 4-ej po południu, w 
Domu Z.K.M., 1401 W. Superior 
ul. Będą wybory nowego zarządu 
na rok 1960. Będzie sprawozdanie

HISTORIA 
I-ej WOJNY 
ŚWIATOWEJ

PIĘKNIE WYDANA
KSIĘGA Z ILUSTRACJAMI 

WYMIARU 10*ó"x8” 
ESTETYCZNA TWARDA

OKŁADKA 432 STR. DRUKU

★
Jest to dzieło historyczne, poda
jące fakty I przebieg 1-ej Woj 
ny Światowej Autentyczne fo
tografie. Portrety Królów i Wo
dzów.

CENA $250
DZIENNIK

ZWIĄZKOWY
1201 MILWAUKEE AVE 

CHICAGO 22. ILL.
C.O.D.—Nie wysvtamy

z zabawy stoliczkowej. Obecność 
członków jest wymagana. — Aleks 
Kućma, prezes; Joanna Hohol, 
sekr. prot.

Poniedz., 28 Grudnia
Klub Ziemi Kaliskiej, ze wzglę

du na to, iż w dniu regularnych 
posiedzeń przypada święto Bożego 
Narodzenia, mieć będzie przed- 
roczne posiedzenie w poniedziałek, 
dnia 28-go grudnia, w sali zwy
kłych posiedzeń, 1239 N. Wood ul., 
o godz. 8 wieczorem. Ważne spra
wy do załatwienia, jakoteż wybór 
administracji na rok 1960. O przy
bycie wszystkich kolegów i kole
żanek prosi administracja Klubu. 
— S. Górski, prezes; S. Magdziarz, 
sekr. prot.

Niedziela, 3 Stycznia
Zarząd i komitet Toy. Serca 

Pana Jezusa Nr. 308 ZPRK., za
wiadamia wszystkich członków to
warzystwa, że posiedzenie odbę
dzie się w niedzielę, 3-go stycznia, 
1960 roku, o godz. 2-ej po połu
dniu w sali Rainbow Garden, przy 
1425 W. 51st St. Po zebraniu od
będzie się “Gwiazdka” dla dzieci 
Towarzystwa. Będzie dużo niespo
dzianek dla dzieci. — Za Zarząd 
i Komitet: Wł. Borus, prezes; K. 
K. Kaczmaryk, sekr.

Klub Gminy Żołynia, pow. Łań
cut odbędzie swe roczne posiedze
nie połączone z instalacją w nie
dzielę, 3go stycznia, w sali Sokoła, 
1062 N. Ashland ave., o godzinie 
2:30 po południu. Wszyscy człon
kowie są proszeni o obecność. — 
Jan Leja, prezes; Józef Polit, se
kretarz prot.

Z Gminy 120 ZNP
Niniejszym zawiadamia, się 

delegatów wszystkich grup 
przynależnych do Gminy 120 
ZNP, iż posiedzenie przypa
dające we wtorek, 22 grudnia 
— nie odbędzie się.

Następne regularne posie
dzenie Gminy 120-tej odbę
dzie się w dniu 26-go stycznia, 
a więc dopiero po Nowym Ro
ku, o czem zawiadomienie po
jawi się w prasie przed datą 
posiedzenia. — Zarząd Gminy 
120-tej.

ZGminy75Z.N.P.
Z uwagi na to, że data po

siedzenia Gminy przypada na 
dzień 25-go grudnia, posie
dzenie zostało odłożone do 
dnia 22-go stycznia 1960.

Przy tej sposobności prag
niemy złożyć wszystkim 
Członkom i Członkiniom Gmi
ny Wesołych Świąt Bożego 
Narodzenia i Szczęśliwego 
Nowego Roku. — Bronisław 
Bykowski, prezes; Jan Gem- 
bara, sekretarz.

Z Pogrzebu ś. p. J. 
Graj er, Przemysłowca 
z Helenowa

Rodzina, przyjaciele i znajomi 
pożegnali onegdaj z wielkim ża
lem jednego z młodych, dzielnych 
przemysłowców polonijnych, ś. p. 
Jerzego Grajer, długoletniego pa
rafianina Helenowa, który za ży
cia zamieszkiwał pnr. 2248 West 
Walton ul. Śmierć tego zdolnego 
handlowca nastąpiła w ubiegłą 
środę, 16-go grudnia, o godzinie 
4:30 rano, po krótkiej chorobie.

Zmarły śp. Jerzy Grajer, który 
przy zgonię liczył zaledwie lat 55, 
za życia był właścicielem firmy 
kontraktorskiej, Grajer Electric 
Construction Co., która to firma 
wykonywała różne prace w dzie
dzinie elektryczności na terenie 
miasta Chicago, a przeważnie przy 
naszych kościołach, szpitalach oraz 
różnych zakładach naukowych. 
Śp. Jerzy Grajer był uważany za 
jednego z wybitniejszych kontrak- 
torów elektryczności w naszym 
mieście.

Pogrzeb odbył się w zeszłą so- ; 
| botę, z kaplicy pogrzebowego Ma
lec, do kościoła Św. Heleny, skąd 
— po nabożeństwie żałobnym — 
zwłoki odwieziono na cmentarz 
św. Wojciecha, w Niles.

Zgon śp. Jerzego opłakują: Ste
fania, z domu Slovick, żona; Bar- 1 
bara, córka oarz zięć Wincenty 
Ottaviano; Jan, brat; oraz siostry: 
Siostra Maria Magdalena, C.S.S.F., 
Siostra Maria Hortensia, C.S.S.F., 
Alicja Rozczyniała i Antonina; 
oraz Ewa Slovick, teściowie jako
też i bratowe, szwagrowie i szwa- 
gierki.

Jubileusz Stow. 
Oświatowego 
We Francji

Paryż (PI) — Stowarzysze
nie Oświatowe imienia Hen
ryka Sienkiewicza w Auunle 

I Tiche obchodziło trzydziesto- | 
lecie działalności. W uroczy- j 
stości wzięła liczny udział! 
miejscowa Polonia.' Podczas 
akademii przedstawiono do
tychczasowy dorobek Stówa-1 
rzyszenia, w części artystycz
nej odbyły się występy miej
scowej młodzieży. |

Prezes Rady Polonii Ame
rykańskiej p. Franciszek X. 
Świetlik złożył serdeczne po
dziękowanie wszystkim orga
nizacjom, które były repre
zentowane na jubileuszowym 
bankiecie wydanym przez Ra
dę oraz osobom, które w ban
kiecie tym uczestniczyły, 
składając tym wyraz udziele
nia Radzie poparcia w jej 
programie pracy w dziedzinie 
charytatywnej.

Treść nadesłanego listu do 
Redakcji Dziennika Związko
wego — przytaczamy poniżej 
w całości:

“Korzystając z gościnnie 
udzielonego mi miejsca w 
“Dzienniku Związkowym” 
pragnę tą drogą serdecznie 
podziękować tym wszystkim 
organizacjom, które były re
prezentowane na jubileuszo
wym przyjęciu Rady Polonii 
Amerykańskiej. Dziękuję ró
wnie serdecznie tym osobom,

Kard. Meyer 
Powrócił 
z Rzymu
Na Lotnisko Midway 
Przybyło 400 Osób 
Na Jego Powitanie
W niedzielę, o gddz. 11:35 

w nocy przybył z Rzymu sa
molotem odrzutowym arcybi
skup Chicago kard. Albert G. 
Meyer w towarzystwie licz
nych duchownych i świeckich, 
którzy mu towarzyszyli w po
dróży do Watykanu po kape
lusz kardynalski, jaki otrzy
mał na specjalnej ceremonii 
z rąk Papieża Jana XXIII-go.

Na powitanie kard. Meyera 
przybyło na lotnisko 400 osób 
i oczekiwało go przez kilka 
godzin, bo samolot się spóźnił.

Po wylądowaniu Kardynał 
wyraził swą radość z powrotu 
do Chicago. Powiedział przy 
tym, że Papież mówił o Jego 
rozmowie z prez. Eisenhowe
rem. Tak Prezydent, jak i Pa
pież pragną światowego po
koju. Po krótkim powitaniu 
się na lotnisku z osobami, któ
re przybyły na spotkanie, kar
dynał Meyer odjechał samo
chodem do swej rezydencji 
przy 1555 State Pkwy.

Post Wigilijny — 
Do Wyboru

Arcydiecezja katolicka wy
dała w poniedziałek wyjaś
nienie w sprawie nowych za
rządzeń na temat przestrze
gania postu w okresie wigi
lijnym, a mianowicie zezwa
lającym katolikom na prze
strzeganie postu 23 lub 24 
grudnia według swobodnego 
uznania.

Wikariusz generalny Msgr. 
George J. Casey oznajmił, że 
w tej sprawie nadeszło ofi
cjalne wyjaśnienie tyczące 
się zarządzenia wydanego 2 
tygodnie temu przez Papieża. 
Papież Jan XXIII oiznajmił 
wtedy, że post ma być prze
strzegany 23 grudnia za
miast 24 grudnia. Według o- 
ficjalnego wyjaśnienia, — o- 
becnie post może każdy ka
tolik przestrzegać 23-go lub 
też 24-go grudnia. Jest to po
zostawione do swobodnego 
wyboru katolików.

t
Wszystkim krewnym I znajo

mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańsza mat
ka, siostra i babcia nasza, ś.p.

Monika Cichorz
(z domu Stożek)

Członkini 3-go Zakonu św. 
Franciszka z Assyżu, po krót
kiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona Św. 
Sakramentami, dnia 21-go gru
dnia, 1959 roku, o godzinie 7:20 
rano, w podeszłym wieku. Za
mieszkiwała w Cicero, 111.
Pogrzeb odbędzie się w czwar

tek, dnia 24-go grudnia o go
dzinie 9-ej rano, z zakładu po
grzebowego pnr. 834-38 No. 
Ashland Ave. do kościoła św. 
Walentego w Cicero, a stamtąd 
na cmentarz Zmartwychwsta
nia Pańskiego na parcelę fami
lijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:

Wanda Stella, Józef, Micha
lina, Janina, Czesław i Stani
sław, dzieci, Armand Massani 
i Karol Koss, zięciowie; Alber
ta i Paulina, synowe; Józef i 
Maria Stożek, brat i bratowa; 
wnuki i wnuczka, wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel.: 
HAymarket 1-5800. (22-23)

które przyjęły nasze zapro
szenie i uczestniczyły w im
prezie.

Uczestnicy przyjęcia zasi
lili fundusze naszej organiza
cji na wykonywany obecnie 
program pomocy szpitalnic
twu w Polsce, a nie jest by
najmniej przesadą stwierdze
nie, że w obecnych warun
kach życia tamtejszej ludno
ści ten właśnie program po
siada olbrzymie znaczenie.

Uczestnicy przyjęcia pod
kreślili wyraźnie życzliwość 
wobec Rady Polonii, która 
jest wciąż potrzebna nasze
mu społeczeństwu jako wy
raz naszej postawy oraz in
strument działania w dziedzi
nie charytatywnej. Nic zaś 
tak nie cieszy w pracy społe
cznej jak świadomość, że na
sze wysiłki znajdują zrozu
mienie i poparcie ze strony 
przedstawicieli zorganizowa
nego życia Polonii oraz wy
bitnych jej rzeczników.

Pragnę więc przekazać sło
wa serdecznej podzięki oraz 
“Bóg Zapłać” tym wszystkim 
Paniom i Panom, którzy przez 
swoją obecność na przyjęciu 
udzielili poparcia na rzecz 
Rady Polonii Amerykańskiej, 
jej celów i wykonywanego o- 
becnie programu.”

F. X. świetlik, Prezes

W Chicago Spadło 
1 Cal Śniegu

We wszystkich rejonach 
Chicago spad! śnieg w nie
dzielę, przykrywając w nie
których miejscach jezdnie i 
chodniki do grubości 1 cala. 
W nocy padał on gdzienie
gdzie w dalszym ciągu, lecz 
wszędzie zaprzestał nad ra
nem.

W poniedziałek temperatu
ra ma uledz nieznacznej 
zwyżce, tak że prawdopodo
bnie śnieg na ziemi i z jezdni 
zniknie zupełnie. W niektó
rych miejscach miasta zano
towano szereg drobniejszych 
wypadków na śliskich je
zdniach.

Wszystkim krewnym i zna
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec, syn, brat i 
szwagier nasz, ś.p.

Stanisław 
Woźniakowski

po krótkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 21-go 
grudnia, 1959 roku, o godzinie 
11:15 rano, w średnim wieku. 
Zamieszkiwał pnr. 2834 S. Ci
cero Ave., Cicero, 111.
Pogrzeb odbędzie się w czwar

tek, dnia 24-go grudnia o go
dzinie 8:30 rano, z zakładu po
grzeb. pnr. 4860 W. 31st Street, 
Cicero, 111., do kościoła St. 
Dionysius, a stamtąd na cmen
tarz Zmartwychwstania Pań
skiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:

Wanda (z domu Szewczyk), 
żona; Helena, Gerald, Maria i 
Lor eta, dzieci;- Bronisława 
Wonsowska. matka; Eleonora 
Doscotch, siostra; Władysław, 
brat; Antoni Doscotch, szwa
gier; Mildred, bratowa; Hele
na Szewczyk, teściowa; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się K. 
Kulasik i Syn, OLympic 2-2005.

t
Wszystkim krewnym i znajo

mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, dziadek i pradzia
dek nasz, ś.p.

Józef Długosz
(Dlugos) 

nagle pożegnał się z tym świa
tem, opatrzony Św. Sakramen
tami, dnia 21-go grudnia, 1959 
roku, o godzinie 8:10 rano, 
w podeszłym wieku. Zamiesz
kiwał pnr. 5922 W. 64th Place.
Pogrzeb odbędzie się w czwar

tek, dnia 24-go grudnia o go
dzinie 9:30 rano, z zakładu po
grzebowego Wolniak, 5700 So. 
Pulaski Rd. do kościoła Słowa 
Bożego, a stamtąd na cmentarz 
Evergreen Park na parcelę fa
milijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:

Bronisława (z domu Maryan- 
ska), żona; Stanisława Marko- 
ska z mężem Aleksandrem, 
Marie Burne z mężem Józefem, 
Kazimierz. William z żoną Ber
nice, Teodor. Jean Macicak 
z mężem William i Andrzej 
z żoną Margaret, dzieci; syno
we i zięciowie, 6 wnucząt i 7 
prawnucząt, wraz z całą ro
dziną.

Pogrzebem zajmuje się Wol
niak, Portsmouth 7-4500.

(22-23)

Matka i Dziecko 
Giną w Ogniu

Ogień, który powstał w nie
dzielę w apartamencie urzą
dzonym w piwnicy domu pnr., 
1620 N. Troy ul., spowodował 
śmierć od zaduszenia się dy
mem 24-letniej Dolores Rush 
oraz jej jednorocznego dzie
cka, Ronalda. Ojciec, przebu
dzony ze snu próbował odszu
kać swej żony i dziecka, lecz 
po bezowocnych próbach, sam 
wreszcie rozbiwszy szybę, zdo
łał zbiec z płonącego aparta
mentu.

Lokatorzy mieszkający na 
górnych piętrach w tym bu
dynku zdołali również urato
wać się z życiem. 28-letni Jack 
Rush, przewieziony został do 
szpitala św. Elżbiety, gdzie 
go zaopatrzono, żona jego 
jednak i syn uznano tam za 
martwe.

Szkody wynoszą około 6,000 
dolarów.

Po Zakupno Wartościowego

NAGROBKA 
Lub POMNIKA 

Udajcie Sie Do 

CZARNIKA 
naprzeciw 

Cmentarza Zmartwychwstania 
Jest to ;edvnj polska, iirma 

Przy CMENTARZA' 
Otwarte w Niedziele i Swifta 

P. 0. Box 333 Argo, III. 
Tel. GLOBE 8-4443

Wszystkim krewnym i znajo
mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec i dziaduś nasz, ś.p.

Ludwik Gąsiorek 
członek Chóru Nowe Życie, 
Polsko Amer. Robotn. Kasy 
Pomocy, po długiej i ciężkiej 
chorobie, pożegnał się z tym 
światem, dnia 20go grudnia, 
1959, o godzinie 1:25 po połu
dniu przeżywszy lat 73.

Pogrzeb odbędzie się w śro
dę, dnia 23go grudnia, o godzi
nie 9:30 rano, z zakładu pogrze
bowego pnr. 2021 W. Dickens 
Ave. do Katedry Wszystkich 
Świętych, a stamtąd na cmen
tarz Wszystkich Świętych.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:

Wanda, żona; Tadeusz, syn; 
Janina Kosińska, córka; Lau
ra, synowa; Karol Kosiński, 
zięć, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Winiarski Funeral Home, — 
HUmboldt 6-9463.

Wszystkim krewnym i znajo
mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańszy oj
ciec i brat nasz , ś.p.

Mieczysław Wojtas 
po krótkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 21-go 
grudnia, 1959 roku, o godzinie 
2:30 w nocy, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro
dę, dnia 23-go grudnia o godzi
nie 8:30 rano, z zakładu pogrze
bowego pnr. 834-38 N. Ashland 
Ave. do kościoła Najśw. Ma
rii Panny Anielskiej, a stamtąd 
na cmentarz św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:

Teodor i Stefania, dzieci; 
Łucja. synowa; Kazimierz, 
brat; Maria Cerbe, siostra; Sta
nisława, bratowa; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel. 
HAymarket 1-5800.

Wszystkim krewnym i znajo
mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, brat, teść i dziaduś 
nasz, ś.p.

Bernard 
Malinowski 

członek 12-tej Wardy Regular
nej Demokratycznej Organi
zacji, nagle pożegnał się z tym 
światem, opatrzony Św. Sakra
mentami, dnia 19-go grudnia, 
1959 roku, o godz. 10:35 wie
czór, w starszym wieku. Za
mieszkiwał pnr. 2710 W. 42 ul.

Pogrzeb odbędzie się w śro
dę, dnia 23-go grudnia o godzi
nie 9:30 rano, z zakładu po
grzebowego pnr. 4254-56 So. 
Mozart ul. do kościoła ś.ś. Pię
ciu Braci Polaków i Męczen
ników, a stamtąd na cmentarz 
św. Marii na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:
Wanda (z domu Pacanowska), 

żona; Leonard. Irena Wiater 
i Rajmund, dzieci; Maureen i 
Maria, synowe; Franciszek 
Wiater, zięć; Władysław z żoną 
Józefą, brat; 9 wnucząt, wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się An
toni F. Wciślak, CLiffside 4- 
3838.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, dziaduś i pradziaduś 
naszs, ś.p.

Jan Młynarczyk
po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, opatrzony św. Sakramentami 
pożegnał się z tym światem, dnia 21-go grudnia, 1969 roku, o godzi
nie 10:15 rano.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 24-go grudnia, o godzi
nie 9:15 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 5325 W. Fullerton Ave., 
do kościoła św. Jana Kantego, a stamtąd na cmentarz św. Wojcie
cha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Katarzyna (z domu Bieszczat), żona; Zofia, Anna, Rozalia 
i Anna, córki; Władysław Piesko, Lawrence Michalik, Jan Strzałka 
i Bruno Ciosek, zięciowie; 10 wnuków i wnuczek, 2 prawnuczki, 
wraz z całą rodziną.

Po informacje telefonować BErkshire 7-2876 lub MOnroe 6- 
4643. (22-23)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado
mość, iż najukochańsza żona moja, matka, córka, siostra, bratowa 
i szwagierka, nasza, ś.p.

Ludwika Dziedziak
(CÓRKA Ś.p. JANA KULESA) 

członkini Bractwa Matek Różańca św., po długiej chorobie, po
żegnała się z tym światem, opatrzona Św. Sakramentami, dnia 
21-go grudnia, 1959 roku, o godzinie 4:30 po południu, przeżywszy 
lat 42. Zamieszkiwała pnr. 5032 Olcott Ave., East Chicago, Ind.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 24-go grudnia o godzi
nie 8:30 rano, z zakładu pogrzebów, pnr. 4918 Magoun Ave., East 
Chicago, Ind. do kościoła św. Stanisława B. i M., w East Chicago, 
a stamtąd na cmentarz św. Krzyża w Calumet City, 111., na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Władysław, mąż; Dawid, Eugeniusz i Tomasz, synowie; Maria 
Kulesa (z domu Onik), matka; Andrzej i Jan Kulesa, bracia; Mi
chalina Kasenga i Pearl Janiga, siostry; Nancy i Bernadine, brato
we; Józef Kasenga Józef Janiga, Edward i Józef Dziedziak, Szwa
growie; Adelina Dziedziak,, swagierka; Katarzyna Gielczowska, 
ciocia i chrzestna matka; Franciszek Gielczowski, wuj; Anna Onik, 
wujenka; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się B. J. Leśniak, EXport 8-1418.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, dziaduś i brat nasz, ś, p.

Franciszek Marion Tomczak
członek Tow. Gr. 918 C. O. F. i Tow. Synowie Korony Polskiej, 
Gr. 681 Z. N. P., po długiej chorobie, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, dnia 20-go grudnia, 1959 roku, o go
dzinie 4:45 nad ranem, przeżywszy lat 53. Zamieszkiwał pnr. 2106 
West 68th Street.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 23go grudnia, o godzinie 
9ej rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 6845 S. Western Ave. do kościoła 
St. Justin Martyr, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania Pań
skiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Antonina (z domu Sobczak), żona; Dorota i Krystyna, córki; 
Roman, syn; Jerzy Olewiński, zięć; Shirley, synowa; Deborah, 
Cynthia i Jennifer, wnuczki; Klara Wabich i Irena Harnata, siostry; 
skiego na parcelę familijną.

Pogrzebem zajmuje się Evans Funeral Home, REpuiblic 7-8600.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado
mość, iż najukochańszy ojciec, brat i dziadek nasz, ś.p.

Stanisław Wyszyński
(WISON)

członek Modern Woodmen of America Camp No. 13072, Tow. Kró
la Stan. Leszczyńskiego, Gr. 280 ZNP.; po krótkiej lecz ciężkiej 
chorobie, opatrzony św. Sakramentami pożegnał się z tym światem, 
dnia 20-go grudnia, 1959 roku, na ranem, w starszym wieku. Za
mieszkiwał w dzielnicy Bridgeport.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 23-go grudnia, o godzinie 
9:30 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 2878 S. Throop ulica do 
kościoła św. Barbary, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Marianna i Teresa Ruhnke, córki; Józef, Kazimierz i Włady
sław, synowie; Robert Ruhnke, zięć; Lillian, Dorota i Genowefa, 
synowe; Florentyna Wyszyńska, Marianna Siergiej i Józefa Kuli
kowska, siostry; 10 wnucząt, wraz z całą rodziną.

Pogrzebowy Franciszek A. Ocwieja, telefon Victory 2-1070.
(21-22)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado
mość, iż najukochańsza matka, babcia i synowa nasza i siostra mo
ja, ś.p.

Władysława Plucińska
(CÓRKA Ś.p. MARIANNY JANISZEWSKIEJ) 

nagle pożegnała się z tym światem, opatrzona Św. Sakramentami, 
dnia 19-go grudnia, 1959 roku o godzinie 7-ej wieczorem, w śred
nim wieku. Dawniej zamieszkiwała przy 49-tej i S. Justine ul.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 23-go grudnia o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 1335 W. 51st St. do kościoła św. 
Jana Bożego, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania Pańskiego 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Eugeniusz i Irena, dzieci; Leona i Emil Podgórny, synowa i zięć; 
Rickey, Darlene, Cynthia i Carol, wnuk i wnuczki; Stanisława i Jó
zef Grabowscy, siostra i szwagier; Antoni i Franciszka Plucińscy, 
teściowie; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Urbanek Dom Pogrzebowy, telefon 
YArds 7-6112. (21-22)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado
mość, iż najukochańszy ojciec i dziadek nasz, ś.p.

Adam Zdziarski
członek Tow. Wolność Ludu, Gr. 2742 Z. N. P.; nagle pożegnał się 
z tym światem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 21-go grudnia, 
1959 roku, o godzinie 6-ej rano, w podeszłym wieku. Zamieszkiwał 
pnr. 6341 W. Roscoe ulica.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 24-go grudnia o godzi
nie 9:30 rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 5762-66 Higgins ulica (przy 
Menard) do kościoła św. Ferdynanda, a stamtąd na cmentarz św. 
Wojciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Dr. Stanisław, syn; Wanda Soska, córka; Eloise, synowa; Jan 
Soska, zięć; Wacław. Melodia. Karol i Paweł, wnuki i wnuczka, 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Chasen Funeral Home, PE 6-3226.
(22-23)

Wszystkim krewnym i znajo
mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka i babcia nasza, ś.p.

Emilia Kicmal
członkini Tow. Orzeł Wolności, 
Gr. 2095 ZNP., po ciężkiej cho
robie, pożegnała się z tym 
światem, opatrzona św. Sakra
mentami, dnia 20go grudnia, 
1959 roku, o godzinie 8:30 wie
czorem, w podeszłym wieku. 
Zamieszkiwała pnr. 2317 So. 
Marshall Blvd.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 24go grudnia, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb, pnr. 2654 W. 21st St. 
do kościoła św. Romana, a 
stamtąd na cmentarz Zmar
twychwstania Pańskiego na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:

Andrzej, mąż; Andrzej Jr., 
syn; Emilia, synowa; Emilia, 
wnuczka; Andrzej, wnuk; Lud
wik i Anna Laskos, Stanisław 
i Antonina Jasek, kuzyni, wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Szczepan J. Sendziak, Bishop 
7-7240. 22-23

Wszystkim krewnym i znajo
mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańsza mat
ka, teściowa, szwagierka, bab
cia i prababcia nasza, ś. p.

Zofia Hwialkowska
(żona śp. Walter i matka śp. 

Adolfa Siann)
członkini Tow. Seweryny Du- 
chińskiej, Gr. 18 Zw. Polek w 
Ameryce, po długiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, 
opatrzona św. Sakramentami, 
dnia 19go grudnia, 1959 roku, 
o godzinie 7:30 wieczorem, w 
podeszłym wieku. Zamieszki
wała pnr. 5655 W. Windsor 
Ave.

Pogrzeb odbędzie się w śro
dę ,dnia 23go grudnia, o godzi
nie 9:30 rano, z zakładu po
grzebowego pnr. 4553-61 Mil
waukee Ave., do kościoła św. 
Konstancji, a stamtąd na 
cmentarz św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek" za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:

Wincenty i Czesław, syno
wie; Zofia Gembala, pasierbi
ca; Stefania, Franciszka i Ge
nowefa, synowe; Ludwik 
Stann z żoną Zofią, szwagier i 
szwagierka; 9 wnucząt, 3 pra
wnucząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się John 
V. May, Funeral Home. Kil
dare 5-2115. 21-22

Wszystkim krewnym i znajo
mym donosimy tę smutną wia
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec i dziaduś nasz, ś.p.

Franciszek Loster
po ciężkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 21-go 
grudnia, 1959 roku, o godzinie 
2:10 w nocy, w podeszłym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro
dę, dnia 23-go grudnia o godzi
nie 9:30 rano, z zakładu pogrze
bowego pnr. 834-38 N. Ashland 
Ave. do kościoła św. Stanisła
wa Kostki, a stamtąd na cmen
tarz św. Wojciecha na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą
żeni:

Helena (z domu Lech), żona; 
Maria, Franciszek, Jadwiga, 
Jan, (Kazimierz w Anglii i He
lena w Polsce), dzieci; Michał 
Podhajny, Bronisław Szajow- 
ski i (Jan Cwyk, w Polsce,) 
zięciowie; Maria i Anna, syno
we, wnuki, wnuczki, wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel. 
HAymarket 1-5800. (21-22)

Wszystkim krewnym i znajo
mym donosimy tę smutnv wia
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, syn mój i brat nasz, ś. p.

Stanisław A. 
Chylicki

Weteran Hej Wojny 
(syn ś. p. Stanisława) 

członek Tow. ś.ś. Piotra i Pa
wła, Nr. 18-ty Z. P. R. K., 
nagle pożegnał się z tym świa
tem, opatrzony św. Sakramen
tami, dnia 20-go grudnia, 1959 
roku, o godzinie 4:50 po połu
dniu, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 24go grudnia, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego pnr. 4401-03 So. 
Kedzie Ave. do kościoła Ś. Ś. 
Pięciu Braci Polaków i Mę
czenników, a stamtąd na cmen
tarz Zmartwychwstania Pań
skiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za
praszamy wszystkich krew
nych i znajomych, w ciężkim 
żalu pogrążeni:

Cecylia (z domu Mulka), 
żona; Rozalia, matka; Józefa 
Glazewska, siostra; Michał, 
brat; Michał Glazewski, szwa- 
geir; Janina, bratowa; Henryk 
i Leona Gorski, szwagier i 
szwagierka, wraz z całą rodzi
ną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Fortuna Funeral Home, Tel. 
LAfayette 3-7781. 22-23



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 22-GO GRUDNIA (DECEMBER), 1959

Kącik Ligi Morskiej
Pisze Władysław Tomaszewski

Odezwa Przewodniczącego
Święta Morza w Roku 1960
Drodzy Ligowcy i Ligowczynie!
Piszący ten list, dla dobra i roz

woju Ligi Morskiej w Ameryce, 
postanowił wypełnić dwa zadania, 
to jest — zwołanie zebrania Świę
ta Morza — i Odezwę do otrzymu
jących ten list, a szczególnie do 
tych Ligowców i Ligowczyń, któ
rzy lekceważą swoje zadania człon
ka lub członkini Ligi Morskiej w 
Ameryce.
Odezwa Do Was,
Drodzy Koledzy i Koleżanki'

Najpierw jako piastujący bardzo 
odpowiedzialny i zaszczytny urząd 
w Lidze Morskiej w Ameryce, 
składam tym wszystkim, którzy na 
zawołanie swoich przełożonych, 
ezy to w Oddziale czy też w Okrę
gu wypełniają swój obowiązek, czy 
to przez wypełnianie jakiejś pra
cy poleconej, czy też tylko uczę
szczając na zwoływane posiedze
nia, jako znający i szanujący pracę 
wszystkich, którzy w jakikolwiek 
zposób przyczyniają się do rozwo
ju Ligi Morskiej w Ameryce skła
dam najserdeczniejsze podzięko
wanie. Może to nie każdy rozu
mie, iż za pracę dla sprawy pol
skiej się dziękuje, ponieważ jest 
to nas wszystkich patriotycznym 
obowiązkiem do wypełnienia jako 
prawych Polek i Polaków poza 
granicą naszego rodzinnego kra
ju.

W mojej dzisiejszej odezwie do 
Was, drodzy Koledzy i Koleżanki, 
wyrażam wielki żal do tych człon
kiń i członków Ligi Morskiej na 
terenie Chicago, którzy otrzymują 
zawiadomienia o zebraniach tak 
bardzo ważnych, jakimi są zebra
nia Święta Morza. Oznajmiam, iż 
na zwołanie posiedzenia w mie
siącu listopadzie 1959, na 6-go, wy
słałem 103 zaproszenia do Komi
tetu Morza i odziałowych urzędni
ków, z których tylko 20 wzięło u- 
dział w zebraniu. Nie jest to pier
wszy taki wypadek. Przez takie 
lekceważenie i obojętność nie roz. 
wija się praca, która już dawno 
powinna być zapoczątkowana. 
Przez to samo ubija się ambicję 
członków i członkiń, uczęszczają
cych regularnie na te zebrania, a 
piszącemu korespondencję oraz 
zwołującym posiedzenia przynoszą 
zniewagę i ignorację.

Górą Polskie Morze! — Albin 
B. Syc, przewodniczący Święcą 
Morza. — Zarząd Wykonawczy 
Święta Morza — Anna Prusak, 
sekretarka: FeliksKasania, przew.; 
Walter Pula, skarbnik.

Z posiedzenia Okręgu 7go 
Ligi Morskiej

We wtorek, 15 grudnia odbyło 
się posiedzenie Okręgu 7 Orlicz- 
Dreszera Ligi Morskiej, na któ
rym załatwiono szereg bardzo wa
żnych spraw, tyczących się Okrę
gu 7, a szczególnie załatwiono spra
wę ustalenia miejsca posiedzeń, 
które w przyszłości odbywać się 
będą w sali Kościuszko przy 1758 
W. 48ma ulica, róg Wood. Prze
niesienie miejsca nastąpiło głów
nie z powodu przyłączenia 4 od
działów z Okręgu 7 do okręgu 2 na 
północnej stronie miasta. Z po
wodu, iż w Sokolni obecnie niema 
gospodarza, któryby zajmował się 
salą posiedzeń.

Wobec tego posiedzenia Okręgu 7 
przeniesione zostały dalej na po
łudnie, w centrum skupionych od
działów, których obecnie Okr. 7 
posiadać będzie 10, z liczbą prze
szło 1,000 członków.

Okręg 7 uchwalił 30-dolarowe 
ogłoszenia do obu dzienników po
lonijnych w Chicago. Posiedzenie 
było bardzo spokojne i obrady 
rzeczowe, które wyjdą na dobro 
Ligi Morskiej.

Instalacja w Oddziale “Ster” —
Jak rok rocznie, także i teraz 

Oddział “Ster” urządza instalację 
nowego Zarządu na rok 1960, w 
niedzielę 17 stycznia o 6:30 wie
czorem, w hali Stelmaszyk przy 
1338 Houston ave. Kolacja i za
bawa taneczna o godz. 8 wieczór.

Przewodnicząca M. Rosał ser
decznie zaprasza koleżanki i ko
legów, przyjaciół i sympatyków 
na naszą instalację i zabawę.

Ponieważ obchodzimy 13 rocz
nicę, przeto prosimy również o 
wstrzymanie się od urządzenia im
prez w tym dniu, za co Zarząd i 
Komitet dziękują. — B. Skibińska, 
sekr. prot.

Skład Zarządu Oddz. “Ster”
Oddział “Ster” im. gen. Kwaś

niewskiego wybrał następujący 
zarząd na rok 1960: — Weronika 
Bartczak, prezeska; Maria Borys, 
wiceprezeska; Bronisława Skibiń
ska, sekr. prot.; Leopold Barczak, 
sekr. fin.; Maria Winecka, kasjer
ka, Helena Szela, komendantka; 
Władysława Bartczak, organiza
torka. — B. Skibińska, sekr. prot.

ISKIERKI ODDZ. MORSKIE OKO 
$100 Otrzymano Na Pomnik Serca 
P. Jezusa Od Anonimowej Osoby

Apele Komitetu Pomnika Serca 
P. Jezusa Oddziału ‘Morskie Oko” 
trafiają do serc osób miłujących 
Serce P. Jezusa. Tyle już wpłynęło 
na ręce Komitetu pięknych dobro
wolnych składek, że nigdy się te
go nie spodziewano.

Ostatnio otrzymano $100 od oso
by, która prosi o nieopublikowanie 
jej nazwiska. Za tę hojną ofiarę 
Komitet serdecznie dziękuje.

Zestawienie: — z przeniesienia 
$2,852.59; dzisiejsza donacja $100. 
Razem $2,962,59.

Ostatnio otrzymano donacje od 
następujących osób: T. Małacha 
$10; A. Misiewicz i Z. Pawłowska 
po $10; R. Furtak i J. Borta po $5. 
Razem $40. — Zestawienie: z prze
niesienia $2,962.59; dalsze dona
cje $40. Razem $3,002.59. — Za o- 
trzymane donacje składamy ser
deczne “Bóg Zapłać”.

Instalacja Oddz. Morskie Oko
Zawiadamiamy naszych przy

jaciół i organizacje współpracują
ce z nami, że w sobotę 30 stycznia 
1960 o 7:30 wieczorem, w sali R. 
Hawryszko, 4756 So. Western ave., 
“Oko Morskie” urządza piękną 
instalację nowego zarządu. Będzie 
kolacja przygotowana przez naszą 
prezeskę, krótki program, a póź
niej zabawa taneczna. Bilet na 
kolację i na zabawę $2.50 od o>so- 
by. Prawdopodobnie Ojciec Kar
melita T.J. Zieliński będzie obecny.

Kol. T. Hedlicka, Członkini Oddz. 
Morskie Oko — Jest Chora

Od dłuższego czasu choruje na-

Ważne Przypomnienie 
w Sprawie Choinek

Dept. Straży Ogniowej pragnie 
przypomnieć tym, którzy mają 
choinki świąteczne w swych do
mach o przestrzeganiu podstawo
wych zasad bezpieczeństwa.

A więc — przypomina, aby ku
pować drzewko zawsze świeże, 
umieścić je w chłodnym kącie po
koju, włożyć dolny koniec do na
czynia z wodą. Drzewko codzien
nie przeglądać, czy nie popaliły 
się od żarówek szpilki. Nie umie
szczać go blisko kaloryferów, wind 
i schodów, lub drzwi.

Górną część drzewka winna być 
umocowaną, aby się ono nie prze
wróciło. Ozdoby i lampki używać 
raczej elektryczne i to z naklejką, 
że są one bezpieczne. Bezpiecznik 
w skrzynce winien być na 15 am- 
perów, jeśli się on przepali jest 
to oznaką, że należy zmniejszyć 
liczbę odbiorników prądu.

Nie Zostawiać Dzieci Samych

Bardzo ważnym jest, aby nigdy 
nie zostawiać dzieci samych koło 
choinki. Gdy się wychodzi z do
mu, zawsze należy ■wyłączyć świa
tła. Nie używać waty lub ozdób 
papierowych czy też skrawków 
na drzewku.

Nie umieszczać obok choinki za
bawek z płynami łatwopalnymi. 
Nigdy nie umieszczać zapalonych 
świeczek w oknach. Opakowania 
z podarunków należy zebrać zaraz 
i je wynieść. Mieć zawsze na biur
ku lub przy telefonie numer Stra
ży Ogniowej FI 6-1313 na wypa
dek ognia, a każdy w rodzinie 
powinien wiedzieć gdzie znajduje 
się najbliższa skrzynka alarmowa. 
W łazience w pogotowiu trzymać 
należy wiaderko z wodą. Gdy 
święta się skończą drzewko należy 
wynieść z domu.

sza koleżanka T. Hedlicka. Powoli 
przychodzi ona już do zdrowia, ale 
w dalszym ciągu pozostaje pod 
opieką lekarską. Życzymy naszej 
koleżance szybkiego powrotu do 
pełnego zdrowia. — Górą Polskie 
Morze! — M.A. Binkowski, koresp.

Śnieżny Bal Oddz. Sobieskiego
Nr. 55 L. M. Przy Okr. 7

odbędzie się w sobotę 9 stycznia o 
8 wiecz., w sali Columbia, przy 
1790 W 48ma ulica. Na ten bal 
serdecznie zaprasza zarząd na czele 
którego stoi prezeska pani Maria 
Bartosik.

Uwaga Oddziały !

O ile który z Oddziałów Ligi 
Morskiej miałby życzenia dać ogło
szenie świąteczne, niech to uczy
ni zaraz. Ostatni dzień jest jutro, 
w środę, dnia 23 stycznia. Ogło
szenia dalsze ukażą się w czwart
kowym wydaniu Dziennika Związ
kowego.

Przełożone Posiedzenie 
Oddz. L-M. Im. Sikorskiego

Ponieważ posiedzenie miesięcz
ne, mające się odbyć w czwarty 
czwartek grudnia, nie może być 
przeprowadzone z powodu Świąt 
Bożego Narodzenia, więc zostało 
przełożone na dzień 29 grudnia. 
Na zebraniu tym będą wybory no
wego zarządu Oddziału. Wszyscy 
proszeni są o przybycie. Potem — 
tradycyjny opłatek.

Z okazji Świąt Bożego Narodze
nia Zarząd życzy wszystkim Li- 
gowczyniom i Ligowcom “Weso
łych i Szczęśliwych Świąt”. — T. 
Nowicki, prezes; A. Wolak, sekr.

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO
Szybkość! Punktualność Wygoda!

oto trzy zasady, jakimi się kierujemy w stosunku do 

NASZYCH CZYTELNIKÓW 
W myśl naszego hasła — ezy chcecie

By Chłopiec Przynosił Wam

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
DO DOMU?

Nie będziecie się już więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 
Znajdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.

Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 
zamieszczony poniżej i przesłać go na adres: •

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 N. Milwaukee Ave. Chicago 22, 111.

UWAGA:
Dziennik Związkowy 
przez chłopca dostar
czymy OSOBOM, 
KTÓRE ZAMIESZ
KUJĄ DZIELNICE 
MIASTA, OBSŁUGI
WANE PRZEZ NA
SZE AGENCJE.

KUPON

Piętra.Nazwa ulicy....Numer domu....

Numer Telefonu._ .....

Zone. Stan.Miasto.

Podpis samawiałąeego...-,

Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, .ctóry proszę 
doręczać mi do domu sześć razy w tygodniu, a za który obo
wiązuję się płacić chłopcu regularnie.

w

SZACH Z 3-CIA ŻONĄ. — Szach Persji, Mahammed Pahlevi, 
w dniu 21-go grudnia poślubił swą 3cią żonę 21 lat liczącą Farah 
Diba. Strój ślubny dla Panny Młodej sprowadzono z Paryża, a 
uroczystość cała odbyła się w Pałacu marmurowym w Teheranie 
przy zachowaniu wszelkich wspaniałości tamtejszych zwyczajów. 
Szach liczy obecnie lat 40.

Kalendarzyk Zabaw
Sylwestrowych

Poniżej podajemy krótkie 
zawiadomienia o mających 
się odbyć w czwartek 31go 
grudnia, zabawach sylwestro
wych. Organizację pragnące 
dłuższych i częstszych zawia
domień o swych imprezach, 
proszone są o przysłanie 
wraz z komunikatem płatne 
ogłoszenie o swej imprezie.

Klub Zapoznajmy Się — w 
sali Macierzy Polskiej, pnr. 
1543 N. Milwaukee Ave. Po 
rezerwację dzwonić do — Ma
ria Milas, Br. 8-2305. — E. 
Czerepiński, prezes; E. Szum
ska, sekr. prot.

Stow. Samopomocy Nowej 
Emigracji — w Ashland Bou
levard Auditorium pnr. 1608 
W. Van Buren ul. Orkiestra 
‘‘Blue Band” Cichockiego. — 
Rezerwację przyjmowane w 
lokalu Stow. Samopomocy 
pnr. 1514 N. Milwaukee ave., 
w soboty i niedzielę od 6ej 
do 8ej wieczorem lub też tel. 
HU. 9-2250.

Chór Chopina Nr. 1 Zwią
zku Śpiew. Pol. — w sali So
koła Okr. 2go pn.r 1812 So. 
Ashland ave. Po rezerwację 
dzwońcie do: — p. Kwiat
kowski, ME. 7-6004, p. Bu
czyński AR. 6-5199 albo do 
W. Szepietowski, BE 5-9551.

Chóry — Kalina i Echo — 
w sali Walsha (Zjednoczenia) 
1014 Noble ul. Orkiestra Ada
ma Snopko. Po rezerwacje 
dzwonić do: F. Micek, BErk- 
shire 7-4245.

Tow. Zgromadzenie Chorą
gwi Polskiej, Gr. 1424 ZNP — 
w sali Eagle Arms, pnr. 1539 
N. California Ave. — Komitet 
Z. Karkoszka, J. Sienkiewicz 
i Stanisława Tylicka, preze
ska.

Koło SPK “Wierność Żoł
nierska” i Oddział “Wrocław” 
Polskiego Związku Ziem Za
chodnich w Ameryce — w sa
li balowej Sokoła, 1062 N.

Ashland Ave. Orkiestra “Con
tinental”. Edm. Sawczyński, 
prezes Koła SPK “Wierność 
żołnierska” dr. Leon Konop
ka, prezes Oddz. “Wrocław” 
PZZZ w Ameryce.

Placówka Macierzysta nr. 5 
Stow. Wet. Armii Polskiej — 
w sali Błękitnej w Domu We
teranów, pnr. 1239 N. Wood 
ul. Po rezerwację należy 
dzwonić wieczorami do:—M. 
Stermiński, AR. 6-5879 albo 
do Domu Weteranów, EV. 4- 
9381. — W. Szeląg, komen
dant; . M. Stermiński, przew. 
imprez; Fr. Dzioba, przew. 
reklamy.

Koło B. Żołnierzy 5-ej Kre
sowej Dywizji Piechoty — w 
sali Lions, pnr. 4306 W. 
North Ave. Po rezerwację 
dzwonić po godz. 6-ej wie
czorem do C. Szymański EV. 
4-6937; M. Bojczuk,—BR. 8- 
0544; S. Woronowicz — CO. 
7-7059. Orkiestra Karolenki 
“złotej siódemki” — Ada 
Szymańska, przewodnicząca 
Komitetu Pań; Stef. Wo
ronowicz, przew. zabawy; 
Bron. Ławruczenko, prezes.

Koło SPK im. 2go Kor
pusu, w sali “Oaza”, pnr. 
1250 N. Milwaukee ave. Orkie
stra Szczepińskiego “Tabu”. 
Po rezerwację dzwońcie pnr. 
— SE. 3-1056.

Zarząd Klubu b. Wartow
ników w Chicago w sali Ato
mie Hall, 1553 Milwaukee 
ave. Po rezerwację dzwonić 
do p. Kaz. Elżanowskiego, 
1505 W. Thomas ul., tel. AR. 
6-1924 po godz. 6-tej wieczo
rem. — Zdzisław Witt Sikora, 
koresp.

Polski Związek Akademi
ków — Okręg Chicago (nie 
podano w komunikacie sa
li). Po rezerwację dzwonić 
do sekr. fin. Haliny Rajm, 
PR 8-0241 albo sekr. koresp. 
Jadwigi Spytek, MU 5-2798. 
Orkiestra Europejska. — Ed
ward Łabaziewicz, wiceprez.

Z Wyborów w Gr. 
768Z.N.P.Tow. 
Niepodległość

w poniedziałek, 14-go grudnia, 
w sali Jul. Słowackiego odbyło się 
przedroczne posiedzenie Tow. Nie
podległość, Grupa 768 ZNP. Po
siedzeniu przewodniczył prezes K. 
Zarembski, a sekretarzował J. Mo- 
lek. Po załatwieniu spraw ruty
nowych, przystąpiono do wybo
rów, którym przewodniczył były 
dyrektor ZNP, p. S. Basiński. Sta
rym urzędnikom dano votum za
ufania za szczerą i uczciwą pracę 
i cały Zarząd został ponownie wy
brany na rok 1960, jak następuje:

Ks. Frań. Myszko, kapelan; K. 
Zarembski, prezes; W. Martinek,

Kalendarzyk Zabaw
Klub Wolnych Przyjaciół urzą

dza wielką zabawę gwiazdkową 
oraz i na pożegnanie starego roku 
w sobotę, 26-go grudnia, w sali 
“Viking,” 2741 W. North ave. Po
czątek zabawy o godz. 8:30 wie
czorem. Wobec tego zapraszamy 
wszystkie nasze członkinie, człon
ków naszego klubu, oraz wszyst
kich naszych przyjaciół i sympa
tyków, bo w gronie ludzi star
szych, przy dźwiękach orkiestry 
naszej tanim kosztem zawsze uba
wicie się doskonale.

wiceprezes; E. Bodnicki, sekr. fin.;
J. Molek, sekr. prot.; M. Gacki, 
kasjer; J. Wróbel, Rada Gospo
darcza; A. Alaksiewicz, marszałek.

Delegaci do Gminy 143 ZNP:
K. Zarembski, W. Martinek, J. 
Wróbel, J. Molek, E. Bodnicki, 
Zdanowski, M. Gacki, B. Ciszew
ski, L. Kalinowski, M. Pajor.

l?el. do Centrali Międzyorgani- 
zacyjnej: K. Zarembski, J. Molek. 
Del. do Bibl. Jul. Słowackiego: B. 
Ciszewski, W. Martinek, J. Molek.

Del. do Wydz. Kon. Pol. Am.: 
K. Zarembski,

Pan Basiński, wręczając preze
sowi młotek, życzył zarządowi po
wodzenia. Prezes podziękował za 
umiejętne przeprowadzenie wybo
rów i prosił licznie zebranych 
członków, ażeby pilnie przycho
dzili na posiedzenia. Życzył ze
branym Wesołych Świąt Bożego 
Narodzenia, poczym posiedzenie 
odroczył do dnia 11-go stycznia, 
1960 roku. — Klemens Zarembski, 
prezes; Jan Molek, sekr. prot.

Wtorek, 5 Stycznia
Posiedzenie Klubu Pań Chicago, 

Grupa 2582 ZNP., połączone z in
stalacją urzędniczek na rok 1960, 
odbędzie się we wtorek, 5-go 
stycznia, u Lenarda, 1307 Mil
waukee ave., na balkonie. Począ
tek o godzinie 7:30 wieczorem. 
Komitet z przewodniczącą p. Ja
niną Kieres zapowiada wesołą za
bawę. Wszystkie członkinie pro
szone są o obecność. — Stefania 
Michałowska, prezeska; Wiktoria 
Kolman, sekr.

* PRACA

O’Connell’s 
Sandwich Shops 

Are Opening North Shores 
Newest and Finest 

Sandwich Shop
Paying Premium Rates 

To Qualified
♦ 

Waitresses 
Counter Girls 

Grill Men 
Cashiers

Bus Boys And Porters
Are You The O’Connell Type? 
Interviews Monday thru Friday

Apply in person
4800 OAKTON ST.

SKOKIE, ILL.

DIETARY 
PERSONNEL 

KITCHEN HELP 
TRAY GIRLS 

COUNTER GIRLS 
Full or Part Time

40-HOUR WEEK 
EXCELLENT BENEFITS 

316-BED NEW HOSPITAL 
OWN TRANSP. DESIRABLE 

MONDAY THRU FRIDAY 
» A.M. TO 4 P.M.

LUTHERAN 
GENERAL HOSPITAL 

1775 DEMPSTER ST. 
PARK RIDGE 

TAlcott 5-4434
REALNOŚCIOWCA lub kobiety. 
Wolimy mówiącego po polsku. 
Musi mieć auto i mówić po an
gielsku. Przez 30 lat wyrobione 
biuro. Na komisowe, zaliczka jeśli 
będziecie kwalifikowanym, Svo
boda, 3739 W. 26th st. LAwndale 
1-7038.

* PRACA MĘSKA
ATTENTION 

HORIZONTAL BORING 
MILL OPERATORS (2) 

and 
PLANER OPERATORS (2) 

Top rates for top men 
Fringe benefits 

Contact Leo Childers 

Burns Machine Co. 
801 W. Marquette St. 

Ottawa, Ill. HE 4-3131

GARAGE HELP NEEDED 
Truck Tire Man 

Grease Man 
Truck Check Out Man 

Experienced only 
SEE MR. MOSES 
WATSON BROS. 

TRANSPORTATION 
1440 W. 34th Street

★ PRACA ŻEŃSKA
Nurses - Registered 

FOR TRANSFUSION 
THERAPY SERVICE 
FULL OR PART TIME

DAYS ONLY. NO SUNDAYS 
LIBERAL BENEFITS

Call Personnel Office 
For Appointment 
SEeley 8-4411 
PRESBYTERIAN 

ST. LUKES HOSPITAL 
1753 W. Congress Pkwy.

NURSES
Asst. Directors 

Supervisors, Headnurses 
O B — O R 

and
GENERAL 

STAFF DUTY NURSES 
Full time and Part Time 

Advancement Opportunities 
EXCELLENT BENEFITS 

316-BED NEW HOSPITAL 
APPLY MONDAY THRU FRIDAY 

Own Transp. desirable 
9 A. M. to 4 P. M.

* maszynydó szycia
MASZYNY DO SZYCIA

Hłasko Laureatem 
Nagrody Akademii 
Emigracyjnej

Londyn.—(DP.) — Marek 
Hłasko, jako autor “Cmen
tarzy” został lauretem na
grody w wysokości Ł.100 
($280), ufundowanej przez 
Auberona Herberta za naj
lepszą księżkę wydaną na 
emigracji w 1958 roku. Jury 
nagrody składało się z dzie
więciu członków Akademii 
Literatury na Emigracji wy
branej przez czytelnikiów 
londyńskich “Wiadomości.”

Obrady, które toczyły się w 
czasie obiadu w klubie “Chez 
Sophie,” prowadzonym przez 
Zofię Terne, były bardzo 
burzliwe i trwały cztery go
dziny. Za “Cmentarzami” 
Hłaski głosowało 6 spośród 9 
obecnych. Najpoważniejszym 
kontrkandydatem był Cze
sław Miłosz.

Specjalnie na ten obiad 
przybyli z Paryża Kazimierz 
Wierzyński, a z Monachium 
Tadeusz Nowakowski. Z aka
demików zamieszkałych w 
nglii byli obecni: Goetel, Gra
biński, Grydzewski, Kukieł, 
Zygmunt Nowakowski Ros
tworowski i Terlecki. W o- 
biedzię wzięli nadto udział 
fundator nagrody uberon 
Herbert i Antoni Borman.

Nowoczesne Zakłady 
Mleczarskie 
w Prostkach

Białystok (P). — 30 tysię
cy litrów mleka dziennie 
przerabiać będzie nowocze
sny zakład mleczarski, który 
uruchomiony zostanie w naj
bliższym czasie w Prostkach 
(województwo białostockie). 
W zakładzie tym kończy się 
już montaż maszyn i urzą
dzeń, sprowadzonych ze 
Szwecji, Danii i Czechosłowa
cji. Koszt budowy zakładu 
wyniósł 15 milionów złotych. 
Obok wyrobu masła produko
wane tam będą między inny
mi różne gatunki serów i ka
zeina.

LUTHERAN GENERAL
HOSPITAL 

1775 Dempster St.
Park Ridge 

TAlcott 5-4434

PANNY DO
OGÓLNEJ PRACY BIUROWEJ

Musi pisać na maszynie. Wymaga
ne nieco doświadczenia w biurze 
handlowym.

3214 W. Roosevelt 
JET CREDIT SALES 

VAn Buren 6-3323

KOBIETY do sprzątania, rano w 
Community Center na South 
Shore, lekka praca. Proszę telefo
nować REgent 1-0444.

* INTERESY
WORTH OVER $60,000 

BUT OWNERS (2 WOMEN) 
WILL TAKE GOOD OFFER 

Excellent Moneymaker 
No Competition

PALM BEACH CAFETERIA 
FOR SALE,

long lease, well established, 
excellent location, outside patio.

207 Royal Poinciana, 
Palm Beach, Fla.

ATTENTION 
CABINET MAKERS 

& WOODWORKERS!
OWN A CABINET SHOP 

that offers excellent profits and 
no competition. Take over at once 
cabinet shop—(110 mi. from Chi
cago), store, fully eqpd. with ad
joining new 5 rm. stone home, full 
bsmt. Asking $24,000 or best offer. 
Deal direct with owner.

Gibson City, Ill. 1022

★ DO WYNAJĘCIA
“GARDEN APT.”

3% pokoi $75„ dekorowane, jasne 
frontowe mieszkanie, dla doro
słych, naprzeciw Parku Hum
boldta, dobra komunikacja i za
kupy, Financial 6-4181 w dzień.
6 POKOI do wynajęcia, gazem o- 
grzewane na 3cim piętrze. 1634 W. 
Huron.

★ Telewizja
“Preowned” Aparaty

Telewizyjne
Wszelkich Wyrobów, 
Wszelkich Rozmiarów
Ceny już od $49.50

BEZ ŻADNEJ WPŁATY
JUŻ OD $1.00 TYGODNIOWO 

TELEFONUJCIE TERAZ — 
MIEJCIE APARAT WIECZOREM

VA 6-3323 
Wszystkie Aparaty w Pełni 

Gwarantowane

Dla Rozwoju 
Turystyki

Warszawa. (P) — W pię
ciu atrakcyjnych miejscowo
ściach turystycznych wybu
dowane zostaną nowe hotele. 
Urządzi się je w Konstanci
nie pod Warszawą, w* Dębie- 
Nieporęcie, w Bukowinie, w 
Szczyrku oraz w powiecie 
Nowy Sącz — w samym mie
ście lub nad jeziorem Roż
nowskim. Hotele w miejsco
wościach nizinnych — w Dę
bie i Konstancinie posiadać 
będą po 40 miejsc sypialnych. 
Obok przygotowuje się place 
pod budowę kolonii dómków 
kampingowych. Hotele gór
skie pomieszczą jednocześnie 
ponad 200 osób. Ponadto w 
każdym ośrodku turystycz
nym planuje się urządzenie 
restauracji na 100 miejsc, ka
wiarni — na 60 miejsc oraz 
barów na 100 miejsc.

Naprawiam 1 przerabiam wszel
kiego rodzaj nożne na elektrycz
ne — no najniższej cenie. Sto
liczkowe lub walizkowe od $29 00. 
Skowron. 38 lat doświadczenia. 
Telefon PEnsacola 6-1670 rano 
orzed 10-ta lub do 5-tei.

★ Choinki
NA SPRZEDAŻ CHOINKI

Świeżo cięte, balsamowe, szkockie 
sosenki i czerwone sosenki, czar
ne drzewka, COrnelia 7-1855, — 
3069 Milwaukee Ave., 6430 Mil
waukee Ave.

* MEBLE
POLSKI SKŁAD MEBLI

Tylko w’ tym tygodniu za $6 wpła
ty i $2 tygodniowo spłaty komplet 
mebli do 3 pokoi tylko za >189.95 
9x12 dywan tylko........................  29.95
2 sztukowy do parloru......... . 89.95
3 sztukowy do sypialni............. 89.95
Sofa-łóżko tylko..........................  49.95
5 sztukowy do kuchni............... 39.95
Grunding HF i fonograf.......... 169.95
Kuchenny piec gazowy.............. 59.95
HALL. 1379 MILWAUKEE

Joseph Stanish. polski zarządca 
Codziennie do 5:30, poniedziałek, 

czwartek i piątek do 9:30, 
w niedziele od 11 do 4.

* KONTRAKTORZY

RYNNY, KOMINY 
I DACHY

Płaskie i spadziste, zakładanie 
naprawianie i krycie smołą.

KOMINY, budujemy, reperu
jemy i fugujemy.

RYNNY zakładamy, lub stare 
naprawiamy, malujemy na ze
wnątrz. Wewnątrz pokrywamy 

smołą.
Robota gwarantowana i aseku
rowana. Otwarte codziennie, 
wieczorami, nocami i w niedz.

LAwndale 1-6047

★ DACHY <
ROOFING

Wszystka praca gwarantowana. — 
W pełni asekurowani Eksperci Mie
szkania, Strome dachy, naprawy I 
Instalowanie nowych. Używamy 
najlepszych materiałów. Telefonuj
cie codziennie, a nawet w niedziele 
po dobre poradę t bezpłatno obli
czenia.

ROckwell 2-8778

★ DOMY
PARAFIA ŚW. WACŁAWA

2 piętrowy murowany, 2-6ki oraz 
ogrzewana sypialna weranda, od
dzielne urządzenie gazów, ogrze
wania gorącą wodą, ceramiczne 
tafelkowe łazienki, na 37% sto
powej parceli, murowany garaż 
na 2 auta. Mr. Kenny, Wellington 
5-4466.

CICERO, najlepszy dochodowy 
bungalow, okolica 18 i 59th AveM 
5-2 pokoje, gorącą wodą olejem 
ogrzewany, garaż na 2 auta, ta- 
felki, tylko $19,900, wpłaty $4,500, 
Svoboda, 6013 Cermak, Bishop 
2-2162.

★ Domy Poza Chicago
1033 ASHLAND 

EVANSTON
Dochodu $200 miesięcznie, z 3 
sypialniami i z den mieszkanie 
na 1-szym piętrze, kuchnia dla 
rodziny, Victorian barn z czer
wonego drzewa dom, przero
biony i przedekorowany z wiel
kim wdziękiem, mieszkanie na 
2gim piętrze posiada kitchenet
te, kombinację bawialni-jadal- 
ni, 2 sypialnie i łazienkę.

Wszystko za $24,900. 
QUINLAN & TYSON, Inc. 

1571 Sherman Ave.
UNiversity 4-2600 

ALptae 1-6700 
BRoadway 3-3750

★ KSIĄŻKI

SENNIK! SENNIK!
Nowoczesny Sennik 

Persko-Egipski 
Wyjaśnia ponad 1,000 

snów!
oraz

w tej samej książce 
PRAWDZIWE 
PROROCTWA 

MICHALDY 
Królowej ze Saby

czyli 
SYBILLA

oraz przepowiednie
KSIĘDZA MARKA 

WERNYHORY I tnnyeb 

<5i.Sl.25
Wraz i Przesyłka Pocztowa

Dziennik 
Związkowy 

1201 MILWAUKEE AVE.
Chicago 22. UL 

NA C. O. D.
KSIĄŻEK NIE WYSYŁAMY

Bóg Moją
Miłością

Zbiór Nabożeństw 
i Pieśni na wszystkie 

uroczystości 
Kościelne w roku.

DUŻY DRUK, 
ZŁOCONE BRZEGI

Cena $2.50 i $3.50
W płóciennej W oprawie 

oprawie skórzanej

Tę Książkę do Nabożeń
stwa zamawiać można:

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago 22, Illinois 

(Na C. O. D. książek 
nie wysyłamy

ŚMIECH!
HUMOR! 

SATYRA! 
“Serdeczna książka 

W błękitnym kolorze” 
... mówią o niej krytycy.

RADIOWE 
IGRASZKI 

MARKA GORDONA 
Cena $3 

około 300 stron 
Zamówienia Kierować: 

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago 22. Olinia 

(Na C.OJD kaletek 
ule wysyłamy)

Zostań abonentem 'Dziennika 
Związkowego” jeśli nim dotych
czas nie jesteś.
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Strajk w Stalowniach Wywarł Swój 
Wpływ Na Obroty Handlowe w Gary 
Naogół Zakupy Na Boże Narodzenie Są Niż

sze o 25 Procent Od Tego Samego Okresu 
w Ubiegłym Roku, a Zwiększyły Się Tylko 
Zakupy Artykułów Żywności i Drobnych 
Tanich Przedmiotów

Długotrwały strajk w sta
lowniach obniżył poważnie 
masowość zakupów przed
świątecznych na terenie Gary, 
w stanie Indiana, które jest 
“miastem stalowników”. Do 
jakiego stopnia ten 116 dnio
wy strajk wpłynął na spadek 
obrotów w składach deta
licznych, tego przedstawi
ciele organizacji kupieckiej 
nie mogą już teraz dokład
nie ocenić. Dokładną ocenę 
można będzie dopiero zrobić 
po zamknięciu ksiąg i sporzą
dzeniu inwentarzy remanen
tów po Nowym Roku.

Obecnie rzecznicy organi
zacji kupieckich podają 
tylko ogólnie, że zakupy 
przed Bożem Narodzeniem są 
niższe w Gary o 25 procent 
od tychże zakupów przed ro
kiem, kiedy stalownie praco
wały na pełnych obrotach.

Ale spadek zakupów nie 
dotyczy wszystkich kategorii 
towarów.
Większe zakupy żywności

W dziale artykułów spo
żywczych zakupy zdają się 
być nawet większe, aniżeli 
przed rokiem. Powodem tego 
zjawiska jest wyczerpanie 
się w spiżarniach domowych 
wszelkich zapasów w okresie 
przewlekłego strajku. Pew
ną rolę odgrywa pewnie też 
fakt, że w tym roku będzie 
praktycznie 3 dni świąt z o-

Chłopiec Wytrzymał 
8-Godz. Operację

W piątek, 13-letni Johnny 
Tischler z Genoa, Ill,, był pod
dany w szpitalu Rockford Me
morial, w Chicago bardzo 
trudnej operacji wrzodu na 
mózgu. Operacja trwała 8 go
dzin. Uwieńczona została po
wodzeniem, bo stan chłopca 
po operacji jest określony ja
ko “zadawalniający.”

Z powodu wrzodu na móz
gu 13-letni Johnny cierpiał na 
częściowy paraliż i ślepotę. 
Jedynym ratunkiem dla niego 
była operacja.

Palenie — Rozszerza 
Arterie Płac

W ostatnim numerze mie
sięcznika lekarskiego, wyda
wanego przez Ameryk. Sto
warzyszenie Lekarzy, dr. 
Josue Pagan-Carlo, doktór ra
diolog w szpitalu w N. Orlea
nie ogłosił artykuł, w którym 
stwierdza, że na podstawie 
przeprowadzonych przez nie
go badań palenie tytoniu po
woduje roszerzenie się arteryj 
płuc.

Przyczyną tego zjawiska 
jest zwężenie się drobnych 
naczyń krwionośnych w płu
cach na skutek chronicznego 
efektu od działania nikotyny. 
Objawy takie dr. Pagan-Carlo 
stwierdził porównując wyniki 
w płucach u intenzywnych pa
laczy tytoniu i u osób nie pa
lących wogóle. Jako intezyw- 
nych palaczy określił on tych, 
którzy wypalają od 30 papie
rosów dziennie w górę.

kazji Bożego Narodzenia, 
więc ludzie przygotowują się 
na większe przyjęcia w domu.

Większość stalowników w 
Gary dostało swe pełne czeki 
za pracę dopiero w ubiegłym 
tygodniu. Te dopiero pierw
sze czeki poszły na zakupy 
przedewszystkim koniecz
nych artykułów spożywczych.
Źle z choinkami

Pewien rzecznik składu de
partamentowego w Gary, o- 
świadczył, że obroty “towa
rem podstawowym” są ra
czej normalne, ale za to ob
roty takim towarem jak za
bawki dla dzieci, spadły do 40 
procent — w porównaniu z 
rokiem ubiegłym w okresie 
przedświątecznym. —

Tak samo spadła sprzedaż 
choinek o 20 procent. Wielu 
sprzedawców choinek posia
da na placu znaczne zapasy 
i już wyrażają oni obawy, że 
wszystkich choinek nie sprze
dają, bo “słabo odchodzą”.

Składy z drobnymi i tani
mi artykułami zwiększyły 
swe obroty o najmniej 20 
procent. Dowodzi to, że w 
okresie “ciasnoty pieniądza”, 
wywołanej strajkiem, łudził 
ograniczają się w zakupach 
do rzeczy drobnych i tanich.
Czy strajk powróci?

Wśród stalowników Gary 
zaczynają podnosić się gło
sy obawy, że stalownie znów 
będą zgaszone, bo strajk bę
dzie wznowiony po bezsku
tecznym upływie 80-dniowe- 
go kontraktu w stalowniach 
wobec sztywnego stanowiska 
tak Unii Stalowników, jak i 
kompanii stalowych.

Podwyżka Dla 
Pracowników Elektr.

Około 12,000 pracowników 
zatrudnionych w zakładach 
Hawthorne Works Company 
Western Electric, znajdującej 
się u zbiegu Cermak rd. i Ci
cero ave., w Cicero — otrzy
mało podwyżkę swoich płac 
w wysokości od 5 do 12 cen
tów na godzinę. Wiadomość 
tę oznajmił w poniedziałek 
prezydent Local 1895 Intern. 
Brotherhood of Electrical 
Workers, Leonard F. Becker.

Podwyżka obowiązuje od 
poniedziałku. Jak mówił da
lej Becker podwyżka ma kosz
tować kompanię około 1 mi
lion 750,000 dolarów rocznie. 
Dzięki podwyżce przeciętne 
wynagrodzenie robotnika za 
godzinę pracy wzrosło do 
$2.70.

Sprawa podwyżki omawia
na została na podstawie ist
niejącej w kontrakcie 3-rocz- 
nym klauzuli uprawniającej 
do wszczęcia takich rozmów, 
między zakładem Western E- 
lectric a Unią. Kontrakt koń
czy się 22 grudnia I960 roku. 
Członkowie Local 1859 za
twierdzili podwyżkę w tej wy
sokości w głosowaniu, które 
wypadło w stos. 4 do 1 za 
przyjęciem w proponowanej 
wysokości.

PIWO ŻYWIECKIE
ŻYWIEC BEER

Wesołych
Świąt

MORAND BROS. BEVERAGE CO

FULL 
light

Jest to prezent, który przywróci 
Wam dawne wspomnienia z kraju. 
Wasi krewni i przyjaciele z pewno
ścią będą się rozkoszować PIWEM 
ŻYWIECKIM w czasie świąt, jeśli 
przyniesiecie im skrzynkę 24 bu
telek.

W spisie poniżej znajdziecie sklep 
w pobliżu Was, który ma na sprze
daży PIWO ŻYWIECKIE oraz inne 
napoje wyskokowe, niemalże ko
nieczne w czasie świąt oraz innych 
uroczystości.

IMPORTOWANE PRZEZ

“Jedyne Piwo 
Importowane 

z Polski"

818 SOUTH MAY ST. CA 6-5140

BEAUTIFUL IMPORTED KIMONOS

SPECIAL up
MUSICAL JEWELRY BOXES, SPECIAL SS-50 UP 
LINED OR UNLINED CHINESE DRESSES, Ż12-S14

FUJI’S GIFT SHOP
Sil N. CLARK ST. BI S-491T
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AMARILLO W KLESZCZACH ZIMY.—Miasto Amarillo w Teksas 
znalazło się w silnych kleszczach zimy. Gwałtowna burza śnieżna 
powaliła wiele drzew, tysiące domów odciętych zostało od dostaw 
prądu. Otot scena usuwania połamanych gałęzi w ogrodzie przy 
jednym ■ domów.

Program Zjazdu Polsko-Amer. 
Stowarzyszenia Historycznego
Zjazd Ten Odbędzie Się w Chicago, w Dniach 

29 i 30 Grudnia, w Gmachu Akademii 
Najśw. Rodziny, 1444 Division St.

Polsko Amerykańskie Sto
warzyszenie Historyczne u- 
rządza swój doroczny, 16-ty 
z rzędu Zjazd ogólny w Chi
cago, w dniach 29 i 30 gru
dnia. Zjazd odbędzie się w 
gmachu Akademii Najśw. Ro
dziny przy 1444 W. Division 
ulicy.

Na Zjazd przybywa wielu 
naukowców i historyków oraz 
sympatyków zgrupowanych 
w tym Stowarzyszeniu, któ
rego celem jest poszukiwa
nie i gromadzenie materiałów 
tyczących się naszej Polonii 
i Polski. Uczestnicy spodzie
wani są nie tylko z terenu 
Stanów Zjednoczonych lecz 
również i z Kanady.

Na Zjeździe omawiane bę
dą rezultaty dotychczaso
wych poszukiwań i badań o- 
raz ułożony zostanie pro
gram pracy na najbliższy o- 
kres. Program Zjazdu roz
łożony jest na dwa dni.
Program w dniu
29 grudnia

W dniu 29 grudnia, po u- 
roczystej Mszy św. o godz. 
9ej rano w kaplicy Akad. 
Najśw. Rodziny rozpocznie 
się sesja ranna. Przewodni
czącym będzie Przeł. OO. 
Zmartwychwstańców, Ks. M. 
J. Madaj, Ph. D. Obecnych 
przy wita Przełożona Sio
stra Zmartwychwstanek w 
Chicago, Mateczka Fetulia, 
C.S.F.N. Odczyt na temat 
“Antoni Sadowski, pionier Za- 
chodnej Pennsylvania wy
głosi p. Józef Borkowski, 
przewodn. polskich organiza- 
cyj z Pittsburgha, a ks. Józef 
Swastek, prof. Sem. Duch, z 
Orchard Lake, wygłosi od
czyt na temat “Ojciec Dą
browski w świetle dociekań”.
Godzina 12:30

W czasie przyjęcia, dr. 
Theodore F. Domaradzki z 
Uniw. of Montreal wygłosi od

czyt “Koncepcja studiów sla
wistycznych”. Przewodniczą
cą będzie Siostra Mary Lilio- 
sa C.S.F.N.

Godzina 2:15 popoł. Sesja 
popołudniowa. Przewodni
czyć będzie Ks. Fr. Domań
ski S. J. — Odczyt pt.: Pier
wsi Polacy w służbie dyplom, 
w Stanach Zjedn.” wygłosi 
dr. Henryk D. Czyżak z Uniw. 
Heights, O. Odczyt pt.: “Pier
wsi Polacy w dziedzinie edu
kacji w St. Zjedn.” wygłosi 
ks. Wład. Siekaniec, O. F. M. 
Prez. Semin, w Cleveland, 
Ohio i Prezes P.A. Stow. Hist. 
Program w dniu 30 grudnia

8:30 rano — msza św. za 
zmarłych członków Stowa
rzyszenia.

W czasie rannej sesji, któ
rej przewodniczyć będzie Ks. 
Valerian Jasiński S. T. D., 
prof. Dr. Oskar Halecki, K. C. 
S. G. z Fordham i Columbia 
Uniw. w N. Yorku wygłosi 
odczyt p.t: “Jak przeciw
stawić się Marksistowskiej 
interpratacji historii.”

Następnie Ks. Walerian 
Karcz, Kapelan ZPRK wy
głosi odczyt — “Piętnastole
cie Kongresu P. A.”, a później 
Ks. Józef Krzyszkowski S. J. 
będzie miał odczyt “Czy 
Ojciec Korsak był pierw
szym polskim kapłanem w 
Ameryce?

Godzina 12:30 — śniadanie. 
Główne prćemówlenie wygło
si Kongresman Edward J. 
Derwiński. Przewodniczyć bę
dzie prof. Franc. B. Roman.

Godzina 2:-15 po poł.—Po
południowa Sesja. Przewod
niczący — Ks. Wład. Sieka
niec Prez. P. Am. Stow. Hist. 
Na program tej sesji złożą 
się sprawozdania urzędników 
Stowarzyszenia i Komitetów, 
wybór nowych urzędników, 
nowe sprawy, uchwalenie 
Rezolucji oraz instalacja no
wej administracji.

Stevenson Wysuwa Gigantyczny Plan 

Pomocy Kosztem 200 Bilionów Dolar. 
Jest To Plan Ekonomicznej Odbudowy Świa

ta Niedorozwiniętego Gospodarczo Przez 
Narody Wolne z Ameryką Na Czele

Były dwukrotny kandydat 
na Prezydenta Adlai E. Ste
venson zamieścił artykuł w 
magazynie “Foreign Affairs,” 
w którym wzywa wolny świat 
do opracowania 40-letniego 
planu pomocy ekonomicznej 
dla krajów niedorozwiniętych 
kosztem około 200 bilionów 
dolarów.

Jest to ambitny i gigantycz
ny plan, 20-krotnie większy 
od dawnego amerykańskiego 
Planu Marshalla dla odbudo
wy zniszczonej wojną Zach. 
Europy. Fundusze na ten gi
gantyczny plan miałyby być 
zebrane ze źródeł, tak pub
licznych, jak i też prywat
nych.

Następnie Stevenson wez
wał Amerykanów do bardziej 
“pozytywnego” podejścia do 
spraw międzynarodowych, bo 
Amerykanie stracili “świato
wą inicjatywę” na rzecz Ro
sjan.

Nie zostało jeszcze dotąd 
dowiedzione, że demokracja i 
procesy perswazji mogą spro
stać centralistycznemu plano
waniu i dyktaturze — pisze 
Stevenson.
4 Rewolucje

Amerykanom nie udało się 
stanąć twarzą wobec rzeczy- 
wstości w świecie, który prze
szedł równocześnie 4 rewolu
cje.

Stary kolonialny porządek 
zawalił się. Nowe narody i no- 

|we imperializmu starają się 
wypełnić próżnię przez szero
ką polityczną rewolucję.

Większość tych nowych na
rodów starało się przeprowa

dzić swą ekonomię przez zdro
wą barierę modernizacji w 
kilku dziesiątkach lat. To jest 
ekonomiczna rewolucja.

Czynią to wtedy, gdy na ich 
zapleczu dokonuje się “eksplo
zja ludnościowa” która powo
li ilość mieszkańców niedoroz
winiętych ekonomicznie ob
szarów w ciągu następnego 
pokolenia. Jest to biologiczna 
rewolucja. W międzyczasie lo
ty ponaddźwiękowe, energia 
atomowa i rakiety przestwo
rzy otwarły dwie przeciwne 
możliwości o równej wielko
ści, to jest możliwość eksploa
tacji przestrzeni międzyplane
tarnej i możliwość samoznisz
czenia naszej planety. To jest 
naukowa ewolucja.
Zalecenia

Wobec tych rewolucji Ste
venson wysunął następujące 
zalecenia:

Powinna być zwołana kon
ferencja krajów NATO celem 
opracowania wspólnej polity
ki przede wszystkim pod 
względem obrony, ekonomii i 
eksploatacji przestworzy.

Współpraca z Rosją winna 
objąć eksploatację przestwo
rzy i pomoc ekonomiczną dla 
pewnych krajów. Stany Zjed
noczone, powinny szukać ukła
du z Rosją w sprawie “zorga
nizowanej nieinterwencji” na 
środkowym Wschodzie. Aby 
była skuteczna, to kontrola 
rozbrojenia musiałaby być 
rozciągnięta także na czerwo
ne Chiny, skoro one nie mogą 
być wykluczone z “międzyna
rodowej społeczności.”

Zima Zaczęła Się 
Dziś o Godzinie 
8:35 Rano

Dziś, we wtorek, 22 grudnia, 
o godzinie 8:35 rano oficjalnie 
nadeszła zima sezonu 1959/60. 
Mimo, że temperatura nie wy
kazuje tej “oficjalności,” a ra
czej od dwóch ostatnich dni 
utrzymuje się na równym po
ziomie, — od dzisiejszego dnia 
możemy mówić, że obecnie pa
nuje zima. Mniej więcej je
dnakowa temperatura ma się 
utrzymać przez szereg następ
nych dni z dodatkiem jednym 
tylko i to niezbyt jeszcze pew
nym, że dziś w nocy lub jutro 
ma spaść nieco śniegu.

Dziś, 22-go grudnia, jest też 
oficjalnie najkrótszy dzień w 
roku. Wschód słońca był o go
dzinie 7:14 rano, zachód zaś o 
godz. 4:23 po poł., co w rezul
tacie daje nam tylko 9 godzin 
i 9 minut światła dziennego. 
Słońce osiągnęło swój najdalszy 
od nas punkt po stronie połu
dniowej Równika, od jutra — 
dzięki obrotowi Ziemi punkt 
ten ma się z każdym dniem 
zbliżać bliżej do nas, co przy
niesie efekt, że słońce będzie 
codziennie “wznosić się” wyżej 
na nieboskłonie, przez co i dzień 
stanie się coraz to dłuższym.

Wznowienie Rozmów

“Gwiazdki” Dla 50 Rodzin w Polsce
Od Komitetu Pomocy Kongresu P.A.

Dar w Postaci $10 Przez PEKAO Dostało 50 
Rodzin Repatriantów i Byłych Więźniów 

Politycznych
Komitet Pomocy przy Wy

dziale Kongresu P.A. na stan 
Illinois, niosąc od kilku lat 
pomoc repatriantom i więź
niom politycznym w Polsce, 
pod kierownictwem niezmor
dowanej działaczki społecz
nej p. Lydii Pucińskiej, wy
słał na “Gwiazdkę” w tym 
roku pomoc nadzwyczajną w 
postaci zapomogi gotówko
wej.

Obdarzone zostały na 
“Gwiazdkę” 50 rodzin repa
triantów i byłych więźniów 
politycznych, które najbar
dziej tej pomocy potrzebują 
według próśb, potwierdzo
nych przez władze duchowne 
w Polsce. Prośby takie stale

napływają do biura Wydziału 
Kongresu P. R., jak i biur 
ZNP i Dziennika Związkowe
go.

“Gwiazdka” dla tych ro
dzin poszła w postaci daru 10 
dolarów przez PEKAO dla 
każdej z 50 rodzin, co 
złote będzie stanowiło sumę 
790 złotych. Stanowi to w 
warunkach polskich połowę 
zarobku miesięcznego prze
ciętnego robotnika lub urzęd
nika państwowego. Przecięt
ne bowiem zarobki tej kate
gorii ludizi w Polsce wynoszą 
około 1,500 złotych miesię
cznie.

Fundusz na tą “Gwiazdkę” 
dla 50 biednych rodzin w Pol

sce został zebrany z dobro
wolnych ofiar, jakie napływa
ją od czasu do czasu na ten 
cel do Komitetu Pomocy Kon
gresu P. A., jak również 
wprost do p. Lydii Pucińskiej, 
na jej radiową “Godzinę sło
neczną”.

Tak tym bezimiennym ofia
rodawcom, jak i p. Lydii Pu
cińskiej, która przed Bożem 
Narodzeniem pamiętała o 
dzieciach ociemniałych ks. 
Stożka w Krakowie i o tych 
biednych repatriantach i by
łych więźniach politycznych 
w Polsce, należy się specjalne 
uznanie w imieniu Polonii o- 
raz staropolskie “Bóg Za
płać”.

Niedziela, 3 Stycznia
Zarząd Tow. Koło Wolności, Gr. 

1084 ZNP, odbędzie instalacyjne 
zebranie w niedzielę po Nowym 
Roku o 2 po poł., w sali Domu 
Weteranów, 1239 N. Wood uL — 
L. Moskal, prezes; J. Żukowski, 
sek.r prot

Dwa sposoby podarowania 
Wspaniałej Wódki 

ze Starego Zachodu
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Wilson Co. i Unią
V/ czwartek wznowione zo

stały rozmowy między firmą 
przetworów mięsnych Wilson 
Co. a reprezentantami United 
Packinghouse Workers of 
America. Rozmowy uprzednie 
przerwane były w dniu 29go 
października, pozostawiając 
w dalszym ciągu pracowinków 
w Wilson Co. na strajku.
Obecnie wznowiono rozmowy 

między obu stronami po sze
regu porozumień się z przed- 
stawiciami obu stron. Rozmo
wy przeprowadzał rejonowy 
dyrektor federalnej służby 
ugodowej oraz komisarz Dou
glas Brown. Po porozumieniu 
się obu z przedstawicielami 
tak pracy jak i kierownictwa 
firmy Wilson wcześniej, w 
czwartek ogłoszono później 
nawiązanie oficjalnych roz
mów między Unią a Kompa
nią Wilson.

Rozkoszujcie Się w Święta!

STRAIGHT w Mj
obie z Kentucky

% Kw. KAŻDA

ROOK

obie w pięknym 
opakowaniu 

podarunkowym 
na Święta

SUNNY
'THE OLD SUNNY OSOM COMPANY. tOUISYlllf, KENTUCKY BOTH 06 PROOF. KEWTUCKT BLENDED WHISKCT CONTAINS CX CRAIN NIUM SPIRITS.

Idealny
Prezent

Na Gwiazdkę
w Najlepszym 

Smaku

KUPUJCIE JE CAŁE. LUB KRAJANE NA FUNTY 
WE WSZYSTKICH ŁEPSMCH NIEZALEŻNYCH SKŁADACH MIĘSNYCH I SPOŻYWCZYCH

U.S. Food Products, Inc. 
Przedstawiciel na Środkowo-Zachodnie Stany 

4200 N. Ashland Avenue, Chicago Mcfcons 2-7210

WSFf. na

jH SŁYNNA Ml W CAŁYM ŚWIECIEKrakus
BRAND

Importowana Polska Szynka

SZYNKI: 3,4i5Funtowe

POLĘDWICE 3 Funtowe

Zróbcie przyjemność swej rodzinie i gościom, podając ten wspaniały przysmak. 
Jest to szynka prawdziwie arystokratyczna, słynna w całym świecie ze swej 
dobroci. Naturalnie smaczna i wyjątkowo chuda. Delikatnie zaprawiona, 
oczyszczona i ugotowana w jej własnych sokach do stopnia doskonałości. 
Podawajcie na gorąco lub zimno. Będziecie się nią rozkoszować! Mamy również 
Wieprzowe Polędwice marki Krakus; bardzo smaczne: idealne na każdą 
przekąskę.

Nowe Puszki w Stylu Rodzinnym!


